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Adam Opnałek:-Mamy dm pny 
naszym stole pięt oaób, które nie morly 
ucu,stniczyć w pierwuym ,potkaniu. W 
rwl41rltu z tym prqnę u.pyu,ć, ety Pano-

:!!;~~-~!;~!'X/i~~r:":/•i 
h.un swobodnej wymiany myłli, kaidy 
repruenll.lJe tu tylko siebie, rounawiamr. 

:ta"r~nfy~;i,:;'n~etł~:=~1:. fr:.k= 
r:":~ ~:~i iiep::::;'~~"'!~~ 
~~.dot~cychteratnieju.okil 

Czy możemy przyj„ć, iż wszyscy ~4 
takieramydyakulji? 

Kastmlen Paqaa: -Popieram ten 

==:~-:a.u~~~ 
sie dotero, abyl\mkQOnowanie~ 
reaionu było prawidłowe i efektywne. 

~h~~:;::::'.kJ:::w~ 
mi ~mi :r. lr.rę1ów „Solidamoki": jaka 

~r!:,\u~~°t:n:!~~~:~ 
tna (. .. ) fflĄ;emy sobie jednak sprawt, te 
aby.rwołaćzebranieludziróinychorien­
tacji,itowRatuszu,musialabyćakcepta-

~~la1<!!C?1!tC:~~1::'Jt':;~:~~ 
rje?aytoc:opowiemy,będzietraktowane 
powainie?5lldzę,ze;rilimabyćtopow1-
ineforu.m,koniettrU1j,estobecno6ćnaexel­
nychpn:edstawicleliiyciapolitycwegoi 
administracyjneco w województwie, j1k 
rówmez form1lnych i nieformalnych stru­
ktur zwi.µkowych. 

Adam O,orzalell.:- Powtórzę IO, co 
napisałemwuproszeniu znieXJOOyna 
naszerozbie1eirozproszenie.zmeqody 
na to, że tkwimy w izolowanych ,,1et-

,.Dunajcowy stół" 

tach".~lempróbęskupienialudzl 
r6żnych orientac;il, aby każda twórcza 
myśl byli usły1iun.a w tym reJionie. 

Pyta Pan, czy była akceptacja władz? 
Ani Komitet Wojewódzki, ani Rada NaN>­
dowa nie wypowiadały się na ten temat. 

St&llbbw Elmer.-Ja rozumiem .ied· 
nak kol. Wyrzykowskieeo. Gdybym w 
Gorlicachprzy11edldonacu-lnlkamiasla 
i powiedział, ie eh~ zwol:aćtakiecre­
mlum, odpowiedńałby, ii Elmerowi C.. 
1ięchybalWoichcerouabiat ... 

Adam Opnak-11.:-Jak wklat jesteł-

:!l:i!:i'.~:~ ~ i:::~;:::::. 
Iem pruciwll.o nuzej w~mnej izolatji, 
cdyż ~dzę:, U to l'.llłlny bł~. Z ca~JO 
~ o pluralizmie nic nie wynikrue, 
jeśli się co nie ucznie w wielu mlej9cl,ch 
praktykować. Spróbowałem wie,c dopro­
wa®ć do spotkania, do wysłuchania tlę. 
Możeniejestełmyodsiebietakodle,li, 
jak tosięwydłJef 

wy~~-.:~~ieua::~kt 

~;':~~~;}' ':p~ oz~Jf:;t: 
k!"ffÓW i irodow11k które ~ przed· 
1tawionewt.dzom. Jeśli zdol:amykonkre• 

fyi ~~~::~,{:~h0~ro~~~: 
jeśli pomożemy poprawić warunki zycia 
r6żnychcrup1polecznych 101pełnimy 
celtychspotltań. 

Z4dsław Wrnrlłow!lkl: Czy taka 
rounowa nie będzie sztukil dla 1ztuki? 
Idzie o to, zeby ktoś to lłyuał ( ... ) Dlaczeeo 
nie ma tu być czynnika politycznea:ospra, 
wujilceeo wll(hęt A mote idzie o to. żeby 

tCl,\G OALSZV NA STR. 2 3, 6 7) 

W dniu 2 listopada w sali ratu,zowej odbyła się 
uroczystaprzy,,ęganawicrn~RzeezypospolitejPo-

Witanie Niepodległej ~~:~I~tLk':!iJ'::;:n~dj~':~ ;~1~j~:e iJi~:t~ 
urz.11dumiastaipowi11uzinz.Suchankiemnaczele 
W ciuu dnia ujęte wstały przez oddziały POW kolejo­
wej starostwo pod kierownictwem Bub1ew1cza Feli ku 
i Bartomcxka Ludwika. macistrat ZIJIII oddz11ł POW. 
którym kierowali Mf(llarski Ryszard, Szewczyk M, 

W Nowym S~CEu w dmu 31 paźdz,ern,ka 1918 roku 
rank,emnabudynkustaąikoleJoweJrozpmaJijkoleJa 
rzeolbrzym11ransparcntznaptSem: .. Wolna.Z,edno 
czona. Niepodległa Polska•·· 

Wm,ek,eJakl5dz,wnyruch;roz,i;tinionetso,an.e[ .. ,] 
Na placu przed Domem Robotni<:xym Jawna zbiórka 
naszeJkompam,,wszyscyuzbro,em 

Bacznoić•prezentllJbroń•na ram,ębro6•czwór· 
kami w prawo zwrot• Odtrłlbiono' 

Hf"] strzelą, wmz. no.d n.ami Orzeł B,alv 
~przectwno.młu11er1et11vs101u.-róg• 

Dzw,ęcz'! na bruku podkute buty równo w takt 
pieśni. Wahmy do kosur. Wyl('kły v.'achml5trz Nie 
m1ec kry,teS1(' ... wwychodku 

Do.nogi broń'Spoczny • 
Biegmcmydokas)'n1oncerskie10.Jcstt1m zebra 

me D0w6dc1g1rn,wnuplkFatles,edz1btady,jakby 
naądz1e.Obokw1ernyAustri1dowódcapułku,pplk 
Januszewski. Cz,...tć oficerów. (.I Niemcy, Węgrzy. ży 
dz, pouc,ekah albo k~YJII si,: na kwaterach. 

po~_ac=::n:kr~óc.!jl~~a~~~f~~ó~~:~ wyst('pUJC 
ZAustru1 komec. kto me z nami, ten przeów nam. 

aktoprz.:!'1wnam.mech~·:,Stąpi' 
CI.Su. Austnacł' siedzą meruchomo. tylko im drgajij 

kąc,k, ~st. tylko ,eh ero/a per!łl s1ę<Xl potu 
W ~h obok muzyka d~ta. Por. Polakowski uchylil 

drzw1lskmąln1k1pelmistrza 
Zacrać,.JeuczePol&ko. n1ezgillfW'"' 

Mocno,,ak mgdy,okianyaustr1ack1chkoszarbye 
po raz p1<!rwsty urz','(iowo hymn polski. Stanęh!my 

wszyscy na baczność' Gorętsi śpiewa.Jil- A potem Jakiś 
bezwolny nakaz, bo oto komendant płk. Falle OOpma 
sub_lę. kładzie na stole i zchusteczkij na oczach. 
chw1eJąc się wychodri.Jak nieprzytomny. Por. Polako-

:::~:orz~:o&JrSe:~~':1:z~~~~~~:et~s~1:~';;:~~1I 
Niech zyJePolska' 

Kt.oi mtonUJe. ,.Nie rzUC1m z1en11, d:q.d naJZ ród"'. 
mu_zyka grzmi, na dz,ed.tińcu tłumy. Rzucaj11 ku nam 
kwiaty. pow1ew"ę chw11eczkam1. 

Niech zy,te Wolna. Niepodllgla Polska! 
Okrzyk ten niesie echo ku Tatrom i u Wisłę i nad 

Zbrucz I hen u Warszawę. Wilno. Poznań, Gdańsk' 
31 pailfriern,ka na telefomczny rozkaz Komendy 

POW w Krako,,,:e polec:-ono por. St. Kawczakowi jui 
Jawnieobj,ćdow6dztwtl,ddzialu powstańczcgo,na­
twlneco odtąd .. Milicj4 wOJSkt.o:.,a·· Oddział ten zacią· 
,nąl od razu s1rate .i objill słuZ~ ł\etp,eczeństwa 
w m1eśc1e Entuz,inm 1 radOSć '!lieszkańców ;~inclloń,· 

~łS!I~~;I:ł:f~~ !::,~t~i ~!~'.~r:!~~~ow':!~: 

Dniallistopadapouroczystejodprawieiślubowaniu 
pod krzyzem powstailców młodilcż peowiacka prze· 
myka s1ę c~ylk,em d~ Domu Robotmczeco, skąd otrzy­
mUJe broil I w C1il&l:l k1lku godzin Z1Jmu,ie poszczególne 
urzf(ly I p!acówk1. W CIU\l Jednego dma Si!CI był 
wolny dz1ęk1. bohate_rsk,ej. cotowej na wszystko 
, zdecydowaneJ po!ltaw,e Jednej kompami ochotników 
POW. która wtedy właściwie stanowiła Jedynil i głów 
nę 11/ę woJskowę oswobodzonego z niewol~ miasta 

~~,~~j:rw~t~~:a:.J:::t~~~!t:;tt~ó~:!~~~~: 
wOOz,li Szopiruk, Stefan, Romanowski Józef. Na stagi 
kole.iowej obcjmUJCsłużbę oddział Milicji kole_iowej. 
uzbrojonej karabinami z Domu Robotmczego. 

Pozostawa9' jC!lzcze w mieście w szkole kr. JadwiJi 
trzy kompanie piechoty 10 pp. z Ukraińców zlozone. 
staąorlowane celowo przez Awnrię w Nowym 5ilcru, 
nalet,.lo za wuelk11 cenę nic dopuścić do wymarszu teJ 
zaloa:izmiasta,'1yprzeciwdZ11ł,1ćewentualncjodsie­
czy i pbmocy dla Ukraińców walczących na froncie 
lwowskim. 

Dokonano tego . .snukil WOJ$kowę"; z kilku stron 
otoczonok~ry !Opp.oddz,alam, m,hgi poddowódz 
twem BronLSlawa P1erack,ego, Stamsława Kawcuka, 
ror. FrancLSzka Kick, 1 11\Jr. TrzcińsJuego. który objill 

i:1~;,~o:C:~':~~ J~~~Ó~~on°c..:~. ~r:;;!n~i~~II 
kah w prywatnych mieszka mach zaaresztowano.a zol. 
nierzy jeśliktóryzmchchcial puszcunozk051.ar 
wolno, pojedynczo, bez brom oczywiście I w cywilnych 
ubrantach. 

Tak Nowy Sącz znucil jarzmo mewu:i. 
(JanKruPłl •• Rocz11il:Sąd«k1'·, t. l} 

Wykorzystaliśmyokolictnoić,zcżołmerzeoddz1alu 
wartowniczego. któ~zy w danym czasie nie ~lmh 

'sluzby wartowmczeJ, wychodzili codziennJ,C na plac 
kolo ubudowań Chramcówek w celu dokon,1nia nor­
malnych ćwiczeń( ... ) W momenc,c, a:dy<Xldz,al oddalał 

(Cl,\G DALSZY NA STR. I 9) 



Po:malem gó. jak wio:kszość Czytelni 
ków, za pośre-dnictwem kamer telewizyj. 
nych, relacjonujęcych przeb1e,: IX nad 
zwyczajnego zjazdu Partii. l z.ipam1ęta­
lem jako postaf niezmiemie sympatyez. 
n11. <?<' tego czasu Zbifulew Michałek 
wcll!z wchodzi w skład kierownictwa par 
tli i wc111z odpowiada za to samo za 
rolnictwo. Wdob,e,gdywszyscyznaJą 
sitnawszystkim,konsekwentnetrzyma· 
nieł1ętego,eomujestmanejakofachow· 
eowi, niew11tpliwicbudziumanic. Dziś, 
gdy now8 ekipa l"Złldowa Mieczysława 
Rakowskieco wśród priory1etów stawi&· 
nychprzed1ospodark11narodowątęwla.ś­
niedzi002męuznala zanajwainicJSZll 
zainteresowanie tym eo powie sekretarz 
KC podczas plenarnego posiedzenia Ko· 
mitetu WoJ<,wódzkieco w Nowym S4czu, 
byłownaturalnysp0$Óbuza.sadnione 
Tozainteresowaniespotę_a:owanezosta· 

Io dodatkowo wypowiedzi11 pierwszego 
dyskutanta. Wojelecha Koucdl. prze­
wodniCZljceJO praeomzespołu Komitetu 
Wojewódzk1ego.któryzapoznałsięzwa­
runkami przetwórstwa mleczal"!lkicgo, 

~~;:~~ 0tn~;~·o:r:,::~Fow':i8~0~:-
nie. dotycZljce nie tyle regresu w przetwó­
rstwie, eo w całym nowOSlldeckim rolmct· 
wie. I tu przywołane zostały liczby, od 
których moglołięzrobićJ?rljeo. Punktem 
odmNieniamówcauczyndrok\978.Spa 
dekskupuiywcaolOproeent;skuptrzo­
dychlewnejnapoziomie\8procen1roku 
78;spadekprodukej1jajo!i0procent, 
królikówo66proeen1.zbóio55procent, 
ziemniakówo60procent.Poziomproduk· 
rjiowocówtrzykrotnieniższyniżwroku 
1982; warzyw niezmieniony. Wzrost je. 
dynie w rozmiarach skupu mleka o 100 
procent,orazskupubydla ojedn11trze 
cą. 

ter~~~;:1::~1~~k,!:~;= ~::a: 
:1 ~~~~~~~os;:z:rr:::lt!~1~~~t:~ 
Zakłady Mięsne !Ili flli11 mocarstwowego 
Kombinatu)znałazlysięakcentypolemi· 
eznezlljoceną,wskazuj11ceiztakiewlaś­
nie _procesy wstały u,,programowane. 
gdyzcech11współaesneJgospodark1rol 
nejjestspecjalizacja, a przykładowo U· 
prawa ziemniaków czy zbóż w tym rejonie 
itakskazanajestnamamerezultaty,ze 
wqle,:lunawarunkiklimatyczneiglebo· 
we. Ale rzeczywistej odpowiedzi na w11tp 

~~ ~l~i~~~~ ~~:d;i~c~o;!:~ę~~:: 
'liewMichalek. 
Zal'Zflosięnaturalnieodzartu,odprzy 

'toczenl1.czyjegośglosujcszcze2IX2;iaz· 
du,iizNowegoSąciapatrzysięnastolicę 
zgóry slądtd:J)Towdopociobni.e wol 
no, bo pod pórkf, doc"leTllJlł tułaj ni.ekt6Te 
J)Ołto.nowientCl. Ale już w drugim zdaniu 
w,tek nas interesu.i11cy został podjęty 
wprost: 01ro.1ni.o znów modM się siało 
JlOlllP11wan1.e pwtll1I popw/.em. Niech to 
a11niq ci, ktÓTZl/ poczuwają nę do wm11 
WrolniclW1.e2o.krei2mion,którezonl11w 

~ J,.. ~:!::'n~o~:'c'1~~i!t I J>OłY· 
Otoplonyczterechzbóżwprzcliczeniu 

na I ha wzrosły z 23q do Jl q. Po1ecjal 
polskiego rolnictwajcs1juz inny. Dzięki 

(Cl,\G DALSZY 7..E STR. I) 

nie wil!Ul: sobie •lik takimi ay innymi 
zobowi11zani1.mi? Zawsze można będzie 
powiedzieł:toinirjatywared.Ogorz1lk1., 
a mymamyinnezdanie ... 

Renoald SokołowskJ: Nle zgadzam 
się z przedmówc11 eo do uczestnictwa 
wladz.Obecnośl:1:;ekretarza,wo,ewody 
ay przewodniCI-111ceco WRN nic nie róz· 

~~Śi~ie~cLi~b~~:~~!;'Jt~~ 
to nalezałoby rozmawia<: z Egzekutywą 
KW, z Prezydium WRN. Ale przecie z nie o 
toehodzi,le-czcw1pracow1.niekonkre_l· 
n~·d,ro2wi11Uń,konkretnychpropozyCJi. 

Jeny Plechowln: Poprzednio •:!o· 
szliśmy do zgodnego wniosku, żeza.pra· 

E:~y~:~::~~]r!:~;;; 
~~w1f~~a~!0ru!:~sz·!~:~ ,~~ 
~2 

/ Rolnictwo w gór~ 
temu mozna było zmniejszyć import pasz użytków rolnych zn11.1du,ie się w rękach 

~~n:,~~~t0~~~~i~rn~~a~~t? :~-=~tfytki:~:z~~;;~~~y~ a~ 
wości paszowych. Owa lata wystarczyły. nie to jest problemem. Rzecz w tym, ze na 
by na duzc zwiększenie pogłowia. tylko areale b\-dllcym w rękach prywatnych 
sk~d wz1~ć dewizy na import! I z tego zn-.ic!UJe się 85 tys. gospodal"!lt_w, charak· 
punktuwidzemarolnictwozrobilopopro· teryzuj11cych się w przewa:ta,111eeJ w1ęk· 
stu ogromny skok do przodu, zwazywszy szości rozmiarem zaledwie 2 ha gruntów 
dodatkowo. iż przybyło nam w Jatach ornych. Ale na szczęście od dawni 
SLedemdziesi11tycłl 2 mln obywateli, któ· jest to rolnictwo wyraźnie orientuj~ce SI',' 
rzy też rw11 się do stołu. Jeszcze skromne· na specjalizację sadowmcZlj i hodowlan, 

~~:::i~ :f!::ionn~fz;'.!:17!:i ~~~~: ~~~~!n~·~~r}W~~:;:1{~~~·:'. 

~~tu~~'e!o k'::S~~h ja!1!~:r~~: t0z:;~e;~ ł~~mia:t~~~~~~ :ii~~ 
wzrosła o 700 litrów rocmm, niemniej i my się do pewnych paradoksów formalno 
odnotowujemy wzrost z 2130 litrów do ·prawnych zwillza!"'yc~ z przetwórstwem, 
3042 litrów rocznie mteresUJ,tro O<h:w1erciedlil problemy ho-

'"'I'o prawda, że pogorszył sio: parytet dowców owiec. bez makuazu odsłonił zaeo. 
dochodów wsi (wynosi obecnie 86 procent fanie regionu w hodowli bydła, wyrazaję· 
do!OO,podczasgdymetakdawnokształ· eesiędegradarj11.gatunkowąhodowanych 
tował się na poziomie 111 do 100), ale ras: ukazanoteztrudnośc1mwestycy1ne 

:~1: ~i~~~~f;r~:=~!~ib~!; ~~::y~z~~~:~:;~~;raz mięsnego 
kO(ldycji rolnictwa jest tak ze fakt. iż saldo Jak jui wspomniałem, Wojciech Koza-
eksportu i importu równe jest zeru, zaś po czka w imieniu 7.espolu powołanego przez 
strome dochodów rolnictwo zapLSalo w Egzekutywę KW przedstawił ocenę prze­
roku ubiegłym kwotę 38 mld zł odprowa· mysłu przetwórcze1ow stolicy regionu. W 

f:lfr~~g; :~:23~u~i~d1:ofir 164r~~ :::.n~ ~~~::~a;\~kn·.r~rtt~~~ 
zl,abylytodotówkiinnegocitżarugatu· znacZljceinwestyeje)czyzaeofanieteJCZy 
nkowego mnejbran2y.Alejcłhjużnacośąśrodk1, 

Opow1adlj11c się za „urynkow,emem·· to okuuje s,ę, ze wszyscy sobie krwZlj 
cen tow. Michałek posluzyłs,ęprzykła· zęby na formalnoprawnych ognnicze. 

" ~:;:t~t,:.~:u1:::~~y ~~ ~~~b:anka ~~~nii~~';\7~tj;:ST~ż:'rs~ii~•;or~z 
Dziś cena sprawiła. że narzeka.iii wył,tcz ntaryzm w wyznaciamu podatkow TÓZ· 
me ci, którzy m11.111 słabe gospodars1wa nym przcds,ębiol"!ltwom. który Jedne pre-
Cena okazała się „zaporowa" tylko dla feruje(np . .,lgloopol"J, a drugie drenuje 
kiepskich e:ospodarzy. J tak, proce, me (np.2POW) niesprzyjaporządkowan,u 
powlniennikogoirytować. gospodarki. 
Wybrałem z tJ10 wystąpienia Jeden tył· O naszej spcc.ialności, czyli hodowli O· 

ko fr&&ment. Reszta była poświęcona pe- wiec, mówił rolnik ze Sromowiec Wy­
wnym regionalnym uwarunkowaniom. . żnych, Andnej Znanie,:,. I tu motliwości 
Ot, np. pozbawionym racj, ekonomict· wzrostu hodowli są realne, pod warun 
nych apetytom naszych rolników na nie· kiem. że wstarni wykorzystane nowe IC· 
które maszyny, ei11,gniki, siewniki, któ· reny wypasu owiec, np. w rej<,mic Gor. 
rych nikt na Zachodzie (dl• tak małych ców. Ale wymaga to qody rolników ros 
gOlipOdarstw jak nasze) nie kupuje na podaruj11cychna1ychterenach.iniewia· 
indywidualny użytek. Mówca przyznał. domo, C%Y prywatne interesy nie staną w 
ie bezspornie najtrudniejsze warunki 1le· kolizji z bardziej ogólnymi. Dla odmiany o 
bowe i khmatycme województwa u pow a· kłopotach sadowników mówiła Marla 
żniałyby je do zajęcia 49 miejsca na mapie S111bryt z Lukowicy. Kontrasty w pozio• 
krlJU, podczase;dy pod względem rozm la mie poszczególnych sadów, wysokie (wy· 
rusprzedaiyjcstonona35 miejscu.Jest maa:aj11cekredytów)kosztyichodnawia 

:~~ u,, co chwalić nowosądeckie rołnict· ~~~g~az ~!e;l::;t::~;e1;:i~C:s::i:~:. 

Wraclj11czaśdoobrad.warto zareali O gmmneJ aktywności. za_równo w 
zatoramifdmupokazanegonawstępie sferze dz,a!alności partti,Jak I rQznych 
przytoczyć kilka liczb charakteryzują instytucji wiejskich mówił Franelslek 
cych nowosądeckie rolnictwo. R11sn1.TC&yk. Jak zwykle interesUJący 
Otóż wojl'wództwo nasze zajmuje ob· głos, tym razem miał wydiwi,;ik pozytywi 

szar 557 tys. ha (l,8proc. powierzchni styczny, naklaniaj,tcy do konsolidarj1 
kraju). 49 procent powierzchni stanow,ą wszystkich ludzi dobrej woli. k~órzy mo{II, 
użytki rolne, zaś 42 procent pokrywaj~ się przyczyn ii: do poprawy poziomu zycta 
Ja!y.90procent użytków rolnych to zie· polskiejprowineji.Naswójsposóbdopel· 

:~~~1~~~:;i j~~td~i:~o~z~~~~r5 ~Z:~; :t:idt:!k::r:.;<I~~~~ g!?: !::;s~: 

przeczytali, o czym mówiliśmy. A ponad­
to mamy przeciei na !llli osoby z Komite-
~)' ';!~1!~iej i Wojewódt.kiej Rady, ma-

Franelslek Rusnart:l)'k: I mamy 
sza.nsę stać się zaczynem myśli, ~ym 
bodicem dla innych, bo mamy tygodnik. 
Możeudalobysięsprowokowal:czytelni­
ków „Dunajca'" do wymiany poe;llldów o 
tym, o czym tu mówimy? Może równole­
cle podni0$ll oni swoje codzienne troski? 

Kuimlen. Opoka: Jeśli z.e..,rosimy 
wladze,tozaraznaszespc>~anienabierzc 
inn_egochar~teru,;:..,jawisięoflejaln~i 
ZWLllzane i-: 1ym pnywary. 51!dzę, ze 
p~..;.'iawionaformułaobradjestprawid­
lowa: inrormujemy społeczeństwo o swo­
ich przemyileniach, a równocześnie zbli· 
tamy się do siebie w dialoru. 

Altkaander Potocki: Uwatam, że 
powinniśmy się wreucie poczuć 1rupą 
dysku.syJn11,dl1.którejtransmu,i11jestty· 

godnik .. Dunajec" upowszeehnilj11cyna· 
szewypowicdz_i.po,:l4dy,odczu~nate· 
mat otaczlj•ceJ nu rzeczywistości polity. 
cznej, gospadareiej i społecznej. Kolejne 
spotkania winny uzysk~l: jui charakter 
roboczy, w pełnowartośc,owym, efektyw· 
nymznaczemu 

Jakwidal:zpnytoczonegowyżejfrag· 
mentu dyskusji wci11ż powraca kwestia 
określenia celu nuzych spotkań. Powra. 
caj4 też tematy poprzOOnio poruszone. 
Meeen&ll Jersy Plechowlca ponownie pos· 
tulowal zwiększenie suwerenności rad 
narodowychfn1>.ll'.zakresie1>rzyznawa­
nia odmaczcri regionalnych), upomniał 
się teżponownie oskończeniezpra· 

~':J'b~'k~:e n~l-:r:!iiJ,~lo1~a~~ 
k~ljowej scenie politycznej: 

Przed wojnq czlowił'k, któTtl utdl 
110 J>looou/ą'. idował 1.'11Zornin ( ... ) 111e w 
;p~b ;wukirn, lecz we fro~kim lub 

~~i:t';:~!~~:e!e1~1k1J.j~ 
lrzrbobęcbiento.bullvrnocz11,bomo.m11 
p~ieTo,klól"1/posługzjesięOOCJ/m1jfz11· 
komi. 

~erzy Piechowicz nawi,\~I też do swo· 
jeJ poprzedniej wyisc,wicdz1 o potrr.ebie 
wyra_źne,:o rozgraniczenia kompetencji 
parti1,radnarodowychiwł1.dzywykona· 
wezej. Uznał rravnent wywiadu udzielo· 
negonaszemutycodnikowiprzezlsekre· 
tarzaKWzaniesatysf1.kcjonaj11cy,gdyz 
zdaniemp.Piechowicia wpraktycere-

kichdopuścilbydo„okrąglegos1ołu"po· 
rozumienia narodowego. 
Szczegółowe problemy swoich branz 

zaprezentowali dyrektorzy; Adam Szny. 
flelzlnstytutuSadownictwawBrzezneji 
Jan Buta z NowOSljdeckiego Ośrodka 
POSto:pu Rolniczego w N1w0Jowej. Takze 
AndneJ Ziomek naczelnik gminy Bo· 
bowazpozyCJ1admmistraCJ1państwoweJ 

~~~:1:!~:>..~zt~~~b,!~;:rl~ą$~~ ~;~~~; 
jakoś już znane naszym Czytelnikom i 
tylkonajOOnozwróc1łbymuw&gt,1.mia· 
nowicie na eorazglośnitj artykułowaną 

~.~_notłi;'J;;11d~t~~··:,;o~~;pka· 
powiedział Zbigniew Michałek chłopu 
no.JU111ra.tn1e, polrzeb,u, ,est doradztwo 
ffOWe90 tupu, które z Jedflł'1 ,1ro1111 pornop· 
lobl,' w petllnl,'Ch roz1lrz1111n1{Cl<lch OTll(l 
nizaC11int1ch, o z dru111e;i waporlo pt"ZI,' 
zalolwmmun,ez!tczonuch1prowwt1ni· 
kojqC11chzmO<U!ullO.lzt;1b1urokroc,i. 

Istotny wątek ponadnormatywnego 
wyrębu lasów naszego regionu podjął Zbl· 
rnlew Ha raf, k1erowmk Wydziału Rolne­
go KW W J986rokuprzckroczemeetatu 
wyrębu sięiJ}ęło55.6 tys. m'drewna, w 
1987 51,7tys.,wl988 4{1,8tys.,askut· 
kiemtejrabunkoweJgospodarkijcstfakt, 
lz przeszło połowa gospodarstw, które 
posiadają;uiwodocięgi.majejl'dymedla 
ozdoby.bowodywnichniema.FunkcJa 
wodoochronna lasów została narU$zona 
katastrofalnie. 
lbyoddałprotokołowieonalezne,od 

notowuję j('llzczc wypowicd7.i Stanisława 
że1 lenl1. rolnika z Moszczenicy oraz 
Józefa Antklewlcu z Męciny. którzy 
mówili o banerach ogranicUJ11cych pro 
dukcj1,""hodowlan4 

Wojewoda Antoni ~czka w obszer 
nym wystąp,emu UJąl s,ę pewnym, su 
biektywnymislabościaminowOSljdeckie 
go rolnictwa. którego model przy tak 
wielkiej ilości gospodarstw mil$, byi: z 
natury rzeczymałoprzeJrzysty.OJakiej 
zresztąpracyhodowlane1nadpodmcs,e­
niem mleczności krów rozmawia<: z kilku· 
dzies1ęcmma1ys1ącamigospodarzy. któ­
rzy pos1ad11.1ąJedną krowę• A metodom 
nakazowymrolnictwopodd&Jes,ęnader 
opornie,zazwycUJzodwrotnymrezulta 
tern od umierzonego. Antom Rączka po 
w,edzi,1, 7.e problemem o narast&Jącym 
znaczeniustajesięzaop1trzeniewwodę 
Przetwórstwo owocowo.warzywne. gdy· 
byjeodrobintdoposazyi:wsystemchtod 
ruczy, powmnosob,e poradził z kl\'"sk,t 
urodza.ru:gorzeJnatomiastzprzetworst 
wem mi,:snym, wymagaj,tcym inwestyCJi 
stądmariazzbogatym .. lgloopolem"' 

oraz przetwórstwem mlecznym. które za­
pl,ttalo s,ę w g,tszczu utrudmeil mwcsty. 
cyjnych. 

Na ukończenie obrad JózefBrotek. I 
sekretarz KW. przedstawił wniosek o po 
wołanie nowej Komi$,Ji problemoweJ Ko· 
m,tetudosprawmalychorgamzaqipar· 
tyjnych,wieJskichPOP,1takzcuzysk1.I 
akceptację zebranych dla sprawozdania 
przedłotonegoezlonkomKomitetuzprac 
Egzekutywy. Oclipiewaniem M1e,:lzyna· 
rodówkizakoriczonoobrady 

STEFAN CIEPŁY 

laeja mi~zy ~rti11 a rad!l~i narodow.ymi 
l 1dmin1StraCJłl jest wc111z n1ewłaśc1wa. 
Stanisław Kuta radz,ł odczytał: całość 
wypowiOOzi Józefa Brożka Jl.ko świ1decl· 
worozpoczęciaautentycznegozwrotupo· 

lityeznego,któregoiatotapoleganazasad· 
niaymsamoograniczeniusi,;partii 

pi:~r~-;rzr::o A7e~~d~ąi::~!~ 
podmes1ony został na naszym forum 

problem alkoholizmu. 

Okrężn,drogą zbaczaj11cwdygresje 
dotarlismywreszc,edotematupodsta­

wowego, któremu poświęcimy następne 
spotkanie. Ale nie od razu udało się go 
sprecyzowai: ... 

Renoald Sokołowski: Mus,my 1.11.1ąi: 

eu:=~~i:;~ ~~~r~!bąre~~~~~;~r:r~~ 
szczeblu centralnym.Czekaj~nasnieba· 
wem wybory do Sejmu. Oby to me była 
taka kampania,jakwtym roku.gdy na 
!lali często było więeej kandydatów do 
rady narodowej, mz wyborców. System 
wyłaniania kandydatów trzeba zmienii:. 
Czegosiębolmy7Wybierajmyludzi.któ­
rzy coś sobal reprezentuj11, !Ili uczciwi, 
rzetelni.odważni. 

Podyskutujmy w1ęc generalnie~ no­
wych wyborach. Drugi temat te plurahzm 
polityanyizwi11zkowy. 

Jerzy Plecbowlc.: W moim odauciu 
pierwszym tematem powinna byi: ochro· 
n1.środow1Ska. 



Na terenie $u:oly Podstawowej nr 19 w 
Nowym S11czu pracam, remontowymi u,. 
jmuj4siędwieekipy.Dachnapraw1abry· 

pdłl z nrmy pańs1wowej. Bałagan robi 
okropny, a kierowane do niej pro!by o 
wywielienie odpadków, po których cho­
d24 dzieci,~ nil'!kuteeme. O godzinie l3 
nadłochu CZę$10nie ma już nikoeo. 

Wzorow4dyscyplin4 pracyodznacu,ię 
dl"Uj'.a brygad.a wykonuj4ca elewacJę 
budynku.Wokóljejstanowiakpracyjesl 
czysto i po1"2.1Jdnie. Więcej wszyslkie 
krzewyikwiatkiwokólszkolytroskliwie 
przykCVo fotJ11! Ekipa z prywatnej nrmy 
Eu,-enJusaaObl'Tiltada.Jepn:ykładpraw. 

dt1wiedobrejrobot>:.-. 

Zmor4 Limanowej jest zie funkc:,orio--. 
wanie sieci telefonicznej. Pomimo wybu· 
dowaniadużegoobiektu.wktórymmo1.· 

na umiekił:centralętelefonie:ui11 na 5 
tysif(:y numerów, limanowianie me mop 
uzyskał: pol4czenia ze „św1.atem". 

Wtrbudowa,w obiekt ro lntk~t m1ho­
nów iJotvdl. a IIQ.m zmien.lło ł'f tvlko to. 
.tedlauzvslcaniapolqcrmianielcręclmv 

korbką, ltrlko wt1bltl'amtr nu!MT. Braku,e 
ttlefOIIÓ\C we wSIOdl • tołttrsów, w ura­
.tach po.tamvch. Zapla110W01W b1'dowę 
obiektu, a zapomniano o sarMj centrah. 

Zakonczona JUZ wyrokiem sprawa 
dwóch błondziorów bo trudno inaczej 
nazw1ł 18·letmego Roberta J. i 19· 
·letniegoR,,f•laG. budził:mus,uku 
degosmutneinapaW11JiłCl'Obłow11reflek· 
sje Anahu „wyczynów„ tych mlodz1en 
ców na.suw• wmosek, ,z kazdy moze zdro­
wo obcrwał:,Jezeh ... po prostu nie spodo 
bas1ęmlodympanom 

10 marei br. Robert J., R.afal G .• ,za. 
szczycili"' sw11 obecnoścu1 dyskotekę w 
Domu Wypoezynkowym „Hyrny" w Za 
kopa.nem. Byh JUZ dobrze ws_taw,_em. a o 
tym,,zn/eprzyszhtylkopot.anczycśw1ad· 
czy10.cosięwydarzylo. 

MarekWsiedualprzystolikuzkolea• 
nkam1.N1st.ądmzow4d,przycz.-pihs1ę 
do towar:r.yslwa dw-.J nam:ci, wlał.me Ro· 
bertJ. i Rafał G. Na uwagę. ie nie llll mile 
widztani, :z.areagowah wyzwukami pod 
adresem kobiet. Jednocześme Robert J 

~r~!::~';;~ ~;~t~!~k:k:p.i~i~l 
Badanta lekarsk,eofiary wykaaly złami • 
mekościnosaora:r.obrueniaklatkip,er 
s1owej.Podobneurazyst.""Uerdzonotakze 
uinnychoflarobumlodzieńców.bometo: 
dę bicia m1eh wypracowan11. Bili mocno , 

Jóuf H•gowskl: Wczoraj dostałem z 
WRNmate;ialydotyCZflceOChronyśrodo· 
wuk1. Owszem, piękne. Ale prawdziwe· 
ro progT1mu w tej d:r.Jedzmie woJew6dt· 
two nie ma. Wspomniał tu pan Opoka, ze 
pdniepo1rzebam1/ychzb1ormkowwod· 

f~~\J~i!>!;J~~:!':;!~l~k dan'fen~: 
tonem, leczfaszyn4.Woda nam uCJeka, 
brakuje jej w studniach. To jest traged11 
na Podhalu. 

Stanblaw Kuta: Zgadum sił z mo,. 
mi przedmówcami _Jeden z pods~wo-

~"! ~~1b~ri:o:/b~~~~z1;~1~pa~~ 
razy poklZllla nam tól\11 kartkę w róz· 

;7tfhJ:=}t;:t:!fdJff:!~1;h:: 
ny irodowuka naturalnero. Nasze spoJ: 
rzenie. wypracowanie stanowiska w ll'J 
kwestiibylobybard:r.opozyteczne 

na~:r.!~~~nt:;t~:~w~~:ś;;:~irm; 
,ospodarcze. Aby ZIJllł się ekolo(UI, Po· 
1rzebne llll pien._dze. Zdobyć ,e moznl 
tworącsystcmwspieraj4cyprzedsiębior· 
czość-oraz rac.ionahZUJIIC system podatko 
wy, by pobudul ,nicJatywę( ... ) PowmnlS· 

::J.:::~j!~fe~::S!~ :1t~~:,; V::,~~!, 
rozwoJu. Bez te,01adanieoekonomn,o 
mnowacyJności itd. me,będz1e efektywne. 

Druga ~ra....-s: $11d:r.ę. ie urzędników 
należyrozliczaćuefektyichdzialall.Np. 

:2t:r~n ~~l~~n!e~~~=~~i!~ 
h do podejmowania dzialall, a nie był: 

Gd.tie w ltrm .wm? - Wiele podobnych 
pytańwysłuchalemodmlodtiezyidoros­

tych. Prouę wi~ dyrektora Wojewódz­
kiego Urzędu Telekomunikacyjnero, by 
ze<:hcial to wyjał.nił..i, 

Mieszkańcy Woli Pmuhnej (gmina 4· 
cko)od wielu lal niemog4doc:zekałsię 
regulacji potoku Cuma Woda co u niemo. 
iliwia wybudowanie drogi (mieszkańcy 
chc4 j4 trobił: w czynie społecznym). 
Dwukrotnie w kampaniach wybor· 
czych składali wnioski w tej sprawie, 
bytyoneprzyjmowanedorealiucjii ci-
1u. Zwrócth się wi~ do mnie o pomoc. 
Złożyłem interpelację w Wydliale Ochro· 
ny Środow1Sk1. Gosp,xlarki Wodnej i Ge­
ode7ji Urzędu Wojewódzkiego, sk4d prze­
słanoj4dodyrektoran1c:r.elneroOkręro­

wej Dyrekcji Gospodarki Wodnej w Kra• 
kowie.Mijakolejnytydzieńlbrakreakcji. 
Co jako radny mam odpowiedzieł mies:r.· 
kańcomWoliPiskulinejnakolejnymspo• 

br,.,talnie, tzw. bykiem w twarz. Ofiara 
zwykle JUŻ po pierwszym uderzeniu nie 
była idolna do obrony, Kiedy p.1dal1, 
koP1lileU1cego. 

Napastnicypn:eznikoronietatrzymy­
wani wyszli z „Hyrnego". Po chwili spo1-

:~1~i~::.z~:1 i··P~!Y~!zirf~,!~t 
c:r.low,ekten,pełnillcs-..·egocusufunkcję 
portierawoplUzczonejwlaśnieprzeznich 
dyskot~, usun11l.ozlokalu. U1un11ł 
dlatego,1z1wanturmk,będflckompletme 
p11any,unieczyŚCllulę.Ujm4dlaR.afala 
G. było n,e to, ze wymiotował 1dDe popa­
dlo. lec:r. fakt, it go wyrzucono W odwecie 
naleulozbił:sprawcetegodyshonoru.l 
zb110.Zesku1kamipodobnymiJakwyzej 

Jednakniedośćbyloobumlodz1anom 
.,chwaly' .. skoro za niew1elk4chwdę nie 
prze~ukih prze<:hodącemu wlaśme uli 
c4, nieznanemu im Markowi B. W tym• 
przypadkumes:r.ukalipretekstuPopros 
tu podcs:r.ll 1 bili, a póimej kopali. Tr,.,dno 
to nawet nuwać zezw1er2tcemem, bo 
byótęmellakUjebezprzyctyny.Koll'.)ny 
pacjenlznalazl5i,;,wszpitaluz8bratenia· 
mi podobnym, jak u potostalych. 

Wmowajcy.przezmkogomeniepokoje­
ni t pewme syci wrażeń, ~chowywali się 
przez Jakiś czas spokoJme. Ale JUZ 24 
marcabr.doszlowkawiarnidosprzttzki 
między n1m1 1 Stanlllawem P. i Jackiem 
L. Rozstrzygni~ie nie nll!lt.ąp1/o od razu. 
KrewcyJw.ber1J..i.R.afł.lG .. 1bydoW1eść 
swychracJ1,uciaihsięnaswo1ch1dwer · 
sarzy obok Domu Turysty. I :uiowu cięż. 

błorier11przyłtarani1chozezwolenia.Po­
trzebneąproste,czytelne rozwi11zani1. 

J.'nneluek. Rus.naf'('lly~: Obserwu• 
ję. ze w ludziach dokonUJe się obecnie 
pewien przełom., rozumiej\, iżjeżelt umt 
sobieniepomozemy,toniktte1ounas 
nie zrobi. Dla tero dobrze ~loby się usta· 
now,t nad ktlkoma konkretnymi sprawa• 
mi:jakwykorzystujemywregionienalu· 
ralne bogactwa nuzej ziemi np. pokla· 
dy1Iiny,żwtr,.,!dlac!l!:!iOniepodjętote· 

::~u ~!i:!~o::i:f~~~i::?~J~i~!';;~ 
czynuzewytwórniestał:tylkon,diemyi 

:!,n~~~~h'~~~~;~:r~J:~'i"~~! 
llll mniejsze układy, t.akze prywatne? Mo­
że konkurcncj1 jest mezbędna? Myślę tak· 

!oj~~&i'z~~i~c~~~,J~ .... $:~~c:r.:.f~k:. 

;~c~i!°łit:;r.~;::!~·.?;at~:::: 
J61d Hacowpj: Ludzie c:r.ekaj11 z 

niecierpliwo6ci4, zecośs,ęzmieni, chc11 
robił:. Na w~itch i!SI do tego ochota. Tam 
się prll.' rab11 miliony złotych w czynie 
społecznym. Najwyzszy cz.u dać tym lu­
dziom wolTUII rękę. SamorZll.dY mwiq 
miK swobodę działania. 54 p1eni4(lze w 
l\mdlUtu gminnym, ale on jest obwaro­
wany przepisami i ja łych pient,:tków 

d:::;, "~fe b~:;d~j ::3k~~~/!. ~~m~; 
tezmus,myZl,J\ł: 

Lnzek Dall: Jezell mamy mówił: o 
prtys:r.loki kraju i nuzea:oregionu, to 

tkaniu?Aprzecieiwitawaosystemierad 
narodowychiS&lnorądu terytorialnego 
mówi: Adrnal interpelacji opounązan11 
Jtłl udzielit odpowll'dzi ,ue późn~ ni.t w 
ciq.gu.Hdnioddnia01r:r.11maniainlffJ)e­
la<;,. . 

Rolnicy z gminy Gródek nad Du"-,)cem 
krytyctl"lleocenił.14d:r.i1l1lnoUSpóld:óel­
ni Kółek Rolniczych w Rożnowie. Slr.arq 
tię,ieniemor•skorzystał:zjejwilug,bo 

spóldlielnia~mujesię1lównietranspor­

temdlaukładówpracy. . 
Stałym tematem zebrań wie,15kich jest 
oplacalnośćprodukcjirolnejora:r.wzaje­
mnen, lacjecenskupu płodów rolnych i 
Arodk.ówdoprodukcji.Jeden z sadowni­
ków uwa:r.a, ze llażda J>Od1D11tko cm sku­
puje.Jl odc:z1,W(UIIQ dla gospodarstw wif­
kntlc/1......towo.rowvcll, O łJ)01'1f1II Slop!IIU 
zmecłao.nizowania.Slo.boodnllwalllQ,est 

w gospodorrrwadl mal11ch • fOkie 
J)rlewatają w ,uuzvm wojnoód.tiwie, 
g(Ull' produkcja 11G ,prtedai je.Jl nielmri· 
ka,adiftlcupieniatro.ktoraidrogidi,ui 
fflll.Ullfl du.ta. Traktor w mal11m gospodo­
rslww je.Jl banito drogtm narZfdzwm. A 

• moie wano by się dogadał z ~iad.ami i 
wspólnie ukupił mu:r.yny rolnic:r.e1 

kiepobicie.Ostatniejui,bo:r.ostaliutrzy­
mani. 

Zdumiewa, it w czuie przesłuchań i 
konrrontacji tak RobertJ .. jak R.afalG. nie 
okau_liżadnejskr,.,chy lub żalu. W1"Cz 
prztt1wnie przechwalah sill swoimi 
wyczynami. Opinia zebrana o Robercie J. 
brl1nadwyrnzla;kontaktrzełrodowis• 
k1em przestępczym, naduzyw1nie alko· 
holu. awanturnictwo. On urn stwierdził, 
,z wzorem dla niero jest sta~zy brat, 
odsiaduj,1cyzresz111w1ymcu.siewyrokw 
układ:r.iekarnym.Matkapopełnialau­
udniczy błąd: tamiut karcił: syna, .za­
wsze tustowata jego sprawki. Rafał G. 
miallepsząniżRobertopinięwśrodowis· 
ku. Sam Jednak wyst.aw,l sobie wielce 
negatywne świadectwo. 
Sąd Rejonowy w Zakol)łlnem odmierzał 

sprawiedJi,..·o:ść stosownie do winy. Bi.J.a­
tyki młodzieńców uznano u, odraża,i,ce 
ezynychuligańsk1e,stanowi4cepowazne 
UgTOteniespoleczne.Zpotępieniemspo. 

tk1l 1ię leż lekcewauicy stosunek podąd· 
nychdotdrow1a,melyk1lnośc1wspólo· 
bywateli. Sljd me doszukał się :r.adnych 
okohcznośct lagodlllcych, wobec czego 
sk1ulRobertaJ.nalrok,1R.afal1G.na9 
miesit('y bezwqlę,dnego pozbawiema 
wolno!ci.Zasądzonoteżodnichnawi11zki 
nacelcdobroczynne.Obajskaunipoczu­
hs1ęskrzydzenitak1mwerdyktem,odwo­
lali się wie,c do Sądu Wojewódzkiego, 
pros~colagodniejsąkarę.Rewttjanie 
zmtemta jednak wymiaru wyroku. 

JERZY LIPOWSKI 

chybawanopomyłlełosposobte1"Z4dze· 
nia - jaki on ma był, jak ma wyrlll(iał: w 

~sa::r:~~1!\!j~iato w:;;,1~':r.~l 
JakiemiejfCl'dlapartii;stronnictwpolity. 
cznychiopozycjt,czylttychktórzytrochę 
inaczej myśl\? Jak my to widlimy w 
naszym łrodowiaku w Sllcru. w Zako­
penem? A wt~ to co na.s bezpo,irednio 
dotyczy, bo mamy mnóstwo ,Praw do 
załatwienia i cza.sami napo\ykamy na 
mur, na bariery( ... ) Cusem sobie podys­
kutujemy, władze wysłuchaj\ i na tym 
koniec, katdy się umyka w swoim łrodo­
wisku. 

Nie ma przepływu informacji i koncepc:;t 
z rótnychirodowisk.Ntemastalejtrybu· 

~!~;;::;iJ~~!· mk!iu::1!;Z=: 
u,1leiletobęd:r.ie1rw1lo?Moiepólroku, 
możekrócej ... Awie,cpotrzebnyjest1y1· 
tern stałe10 wspólfZll!dzenia. wysluchiwa• 
niaopiniiłrodowisk,otwarciasię.Ceyto 
będ' rady narodowe! Z kolei jak one ą 
upluowanewstrukturzewladzy? 

Jacek8uga6skl: Takjakprzedmów· 

~1zi~ft::~:si:,·:~:t~~U'ij!?,.. ~~:::. 

:: .:;;r;:t.1;:i~z~~e~~~ie~ • ."'!"~ 
temaL Potem przyjdlie kolej na sprawy 
gospodarki, 

Kulmlen Opolu: Marzy mi sił pod· 
.ltcie tem11u. którero nik ł zwykłemu Po­
lakow_i nie nał.w_ietla: myślenie polityc:z. 
ne,dt11laniepohtyczne ... To,conuywa­
my potocznie polityk4, 10 nie jest udn1 
pohtyk1.C1!4nasąpolitykętn:ebli.:t1· 
CU1łoddobrzerozumi1n,a:opatriotyzmu; 

Wypadki. W Kuince Milej ktentj11cy -

!mi~::~;~;e~:tt:!!"K~~J~ 
niespodziewanie wszedł na jezdnię e W 
hotelu "Kuprowy" w Zakopanem zmarł 

· nagle 32-letnl Mieczysław S. i; Warszawy. 
RUSWprowadzidochodzenie e WZara­
btu znaleziono na drodze zwłoki 66-
·letniego Jerzego S. Ustalono, te uległ 
uwałowi ll'l'(:I w CUl.łie jazdy motocyk­
lem e W J1SZC:r.1Jrówce kolo Z.kopane-

Maria K„ pozostawiona bez opieki doros· 
tych, bawiła się wl11czonym,-rzrjnikiem 
elektl')'('Vlym. DDecko:r.ostalo poratone 
pr11demlzginęlonami~ . 

Rozboj.-. 50-letni F'rancbzek S. uczto· 
wal w twoim mieszkaniu w Gorlicach z 
nieznajomymi pan1mi. Z. rościnnoU zn,­
w1nżow1\i się ppodan:owi pobiciem i 
obrabowaniemgozzegarkai80lys.zloty· 
eh • Również w Gorlicach w piwnicy 
bloku miesU:alnego napadmęto 29-letni4 
Anutatję K. Pobitej do utraty przytom­
ności ubrano bttuterif. 

Wlarnuła I kraddrie. W Rabce me· 
znani sprawcy wl1m1li się do mąazynu 
. .samopomocy Chłopskiej". Skradli 8 wo, 
rków maku, wartoki 493 tys. złotych 

!t4~;:z:i:~ie~:~~::!~~~~;: 
czne10, 1kr1dziono w Piwnicznej radiole· 
lefon wartości 52 ty.. złotych • W No­
wym Sllczu funk,;;ionarilUze MO utrzy-

~~i ~~r{:r\~7 K~;;z~rakir;~~~o;:; 
skudli Renacie P. portmonetkę z zawar­
toŚCl\ 103 tys. lllotyeh. • W Nowym S11· 
czuwlamanosiędo„nata"l26p.Zlodz1ej 
zabralradioodtwaruc:z „Marco·Polo"o­
ra:r. obrotomierz. Straty sucuje się na 
okolo400t)'ll.tl 

Handel del"haml. W Nowym Tar&'lJ 
zatrzymano w cz.uie handlu dewizami 
StanislawaC. t Zakopanego oraz dwóch 
Jugosłowian Jurll.Ja C. i_Józef1 M. Na 
poczet ewentualnych kar zdeponowano 
32.9 ty,. koron CSRS, 2,27 mln. złotych 
oraz samochód „polonez". e W Za kopa 
nem Maria O. kul)lb !CO-dolarowy ban· 
knot odJótefa G. Bilet banku USA oka al 
1ięfabzywy,apostęPowaniewyJaśniajił 
ce prowad:r.J zakopllńsk, RUSW • W 
Krymcy kUJerka „Pewexu·· ujawniła fal. 
syflkatlOO-dolarówkiprzerob,onyzban· 
knotu 1--0.olarowego.Posiadac:r.ka.Teresa 
K..oś~i1dczyla.zedolarynabylaodnie­
zn1neJkobiety. 

l-ki 

naródpotrzebujeteropatriotyc:uiegoele· 
menlu ... 

J&lrtfłłapwskl: J1k ~ł:?Wszyst­
ko będlie uleżało od odpowiedzi na to 
p~nie. R:r.fldzenie uczyna się od dol~, a 

;:~;:op~::!: n~~~~o';iat!:~ 
zebranta wiejskie10 w Suchem oto co 
ludztezcluzaj11:prztjęcieprzetradęsole­
ck4 spółki wodnej od starOS11deckich u-

;!!~.':'z';ttf1f:i;r~~:'~\1U:ir:~~ 
wyrównawczego (zrobili); błorierki kolo 
drogi (wykonane): kanaltucja fekalna 
(robil1); remon1droei,uloieniechodnilr.a, 
budowa szkoły i pr:r.edsU:ola (Io jedno 
musiwtj:iłdoplanu);przystanki~ utoki 

~z:i~~:"!]s?~~l:~~~~ymj:~~~ ż:js\~~: 
wachprzytiemnychmlUtmyro:r.mawiać. 
Powiedziałem kiedyś na setji WRN: ile 

,a ,oko IOh111 i radn11 J]l'Zllimf i za-

:f},'::;:~::~'J!r:7en:c:n~ 
dole. 

S~nlslaw ~mer: Na najblizsze 1pot­
kan1e propon~ę tem1t podniesiony przez 

~;t:y~~::t~)ie~~~r!~~~·:~i;;~ 

bf::=i:.~!:;.~).kb:ś~~ę ~t~ 
tem11u,aprzeciettyjemywbardzoror4. 
cychdniach.Niewiem,czysoblezd.ajemy 
spr1wę,jakbardzooneągor11ce. 

. Doc., dr Janusz Haluub: Troszkę 
s1ęgub1w4tektill!lzerospotkania. Wobec 
le,o unikajmy na przyszloU: porusunia 
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- Kończt1mt1 z Oltoniani.n>I ninldoł­
nołci i 111.(lmon'QwlhDo -powie wojtwo-

~· !:~~~\~~~ ~:~~ 
słuchamy dyr. Wydńllu Handlu. Alfred 
Malłaowakł Informuje o możliwościach 
poprawy zaopatrzenia. Np. rtt1:rowska 
b.bryka mebli jeśli otrzyma lokal o­
biecuje co mies~cdostarcu.l: towary war-

:!'rs~~:eY:.\::t::-.: fe~~t:~~tt 
na rynek (do końca roku) dodatkow4 pro­
dukc;,ję wamlki 337 mln zł. 

Naprzeciw potrzebom wyelod:ronego 
rynku wychodzi przemysł: gorlicki „Gli­
nik" or,nue produkc;,ję rótnorodnych wy-

~~:~::i~~:~::;li~1; 
ntenerówdo wywozu śmieci . .,Nowomae" 
gotów jest robił: kosiarki rotacvine i kopa­
rki konne. S..deckie Zakłady Naprawy 

r~t~?~~~]tri~~Fi:f; 
Uf\lChomił już sprzedaż hurtow4 i detali­
CZJl4 materiałów budowlanych. Nowosą­
deck.it. Prttd.siębiorstwo Ctramiki Budo-

=~o~~~k~fr;~:'ru:!~~oI;~ 
,owych-ceelę i pultaki"I odpadów ka­
mitnnych, Zakłady AJ)łlratury Pomiaro­
wej-poszukiwane piecyki p:rowt UW. 
,Junkersy". 

Drobna wytwón:zml: u.mieru. zwięk­
uy(: produkcję m.in. poprzez kooperację 

,W?i~T,!~b~~·~!0
~~ 

,,Podhalt" '. a limanowski • .Stoldon" podeJ­
mit się rob1tnia mtbli wspólme zLososin­
skimi Zakładami Przemysłu Drzewnego. 

W bieżącym roku u.reje1trowano 675 
nowych u.kładów rzemieślniczych (to 

~~~~~i?'. ~~~~~t!.ta,;~ s~;: 
konuj4cych kompeksowo roboty remon­
towo-budowlane. Nie wszystkie rady na­
rodowe pobudiaj4 rozwój uemi0$la .sto­
sowaniem ulg w podatkach i opiatach za 
lokal. W Bobowej. Gródku nad Dunajcem. 
Lubniu, Lukowicy. Lutnej, Moszczenicy 
iNledfwiedziu niewykor:r;ystanoupra­
wnień rad w tej dnedzinie. 

Zdaniem dyr. Malinowskiego brak, w 
skleJ)łlch podstawowych artykułów mle­
czarskich (mula. twarogu, imietany, ke­
flru), soli, czy pieczywa łwiadcZ4oma­
lej operatywności i lekceważeniu klien­
tów przez niektórych handlowców. 

Rozpoczyna się dyskusja. Andnej zto.. 
mdr. z Bobowej stwierdza: 

Na1zczeblu~kimw1z1111ki.e 
organitarjtiu11t111uc;t,o.koł1'ł'dooadu-

BtĄTĄ. 
DEMBOW.SKĄ, 

.i<ł, ok w gmmłt lrteba ni.ektórtldl wołami 

~~;~~~/~::r:!1.:t; 
wt1mi hodowców, ,póldrielni.q mlecza,,_ 
kąiogrodmczq.NOCZ"tlnik,Ubt,odpo,u,w­
dnio kierował gminą, muri mieć Wlfkne 
i1proW11imia. nil: doł11dlczo.1 i SIiną rad( 
no.rodową prowdnweoo goapod.orzo 
no. rwoim tettni.e. A leT'at lwidl/ łObw 

~~~:~:~~:=~ 
będą juJ: ,kuJ)OWl)t jabłek od ~nik~. 

~ 1~t;'~~~itl~mT':i1f; 
wt1birrom? Czt1 ni.e zno.jcJ inn11dl form 
powia.do,nimia ~ników? Al.f no.jqQOd­
niej zadtwonitdono.cztlniko. i mi« lpTO· 

'i,~·Ulkit,J:tkonlroltpr.iujddża­
jq.ct do gminu powinny no., il\,(ormowot 
oqnikach, ubi/łm11 niedowladvwali,if 
olt1mdopl.erozpcut1. 

Ada.in Sawtoa z Raby Wyżnej mówi 

~:ó~!ctodr~z;~:~i\~~:= 
zwluzc:zasanltamychi"oty~cycho­
chronyśrodowiska nieprzys~doży­
cia. 

St.anlslaw Bv6da z Bi1kowinyTatruń-

!~'JW~t~c'~1~··~~t 
skll'. PotrztbfiemudolflJObt/lll J)\ll.ado 
drrwno.ikozik.Solll'Jridzahłdołwt1=· 

~:;:~e!fu'f~u~:I'::i~t:,:: 
OOU)(l.ł:wtwlom11mdamuJ.Uwol:am,żtSO 
proc. no.1.i11dlprztJ)IIÓWwręezunl.tffloż. 
liwminic:,alt1wę, 

~~:11:;:~~~111~1
~': 

/nem, a najpro.kłt;, ~wwnąt 10 np. po­
przez l'IUlllOWCł .sprzedaż matenalów bu­
dowkin11dl. zaJ ,pTZtdaż dtullu:znq trok· 1~~=1~ T:r.~~kiOr,t,. 
kiej: Na)dotkhw,.ej odczuwom11 w 1/dt­
poen gmmnt1dl bn1lc obllW\4. GS nil' ffl.OU 
WlfCl!i1J1Towad.zot,bobult1ob}fUtq.)tfZ· 
eztrotd.tatlni.dwtm. 

Antoni Wlllr. z Bialeeo Dwiajca: Nan 
MndlQ\DCt/nitł(łZOlnleT'tłOWOmwt1l::o-

e Wci4i napływaj4 luty nawi4zUJ4ce 
do naszego artykułu krytykuj4cego 
dyre~tora rożnows.kiej Elektrowni za 
osobhwe . .stoso'."'ameprawalokalowe­
i'Owodn1esiemu do mie.szkań zakłado­
wych. Pa!Utwo Anna l Apolinary To­
blanowie ~: 

daN!i~~!e =~~~~ka i~~fi!j 

Di,rtktor el.fklrown1 zOflrzegt 1obll', 
ab&, nil' wrnoot wifcej do le;j łJ)l"(IWt/, 
Uwaiam11,Jedno.l:,że1J1Tnwt11tno.1.fż11 
drąl:11t. nż do J)Oll/ltlwntga zalo.lunt­
nWl boląeztk robolmk6w i lud;:1 lMCJ· 
zan11dl l::itdt1J , obeenll' z zakładem. 
7\lmbo.rd.z1t1,}l!Żthtq.1ohu!zi.e1t<lrzt1 

mówi4c:grobybliskich ludriezróż­
nych stron kraju. I co roku wytykaj14 
zaniedbanie cmentauy. Tym rattm dr 

1 J6ad Pielrvsaa z Krakowa upomina 
.sięouporZ4dkowan1eotoczemagrobo­
wca rodzinySkrzylUkich: 

Al.fltsonderSkrz11ń.3.l:1 .sprawowo.l i1-
rzq.d m1n111ra 1pTow zapro.ni.cint1dl 1 
pttmiero wll Rzeez11pc»polile;j.Jtg0 
ojciec, Adam, włdaciel Zagórzan 

~!";~=b~°fr .. Jin=u= 
n11chdłakrail1Sknt1nłku:h1µoleeztli-

:!~~";;Xu!~~\~%Ó~:::;:~ 
slmnWl Niepodl.fołoła, IJl(ldkobaen:,, 
id! wielkiej '°"""li 0,(ll odpouned 
ni.e wł.adze pri11pomną 1obit o ta 
sługach Sk1'z11.W:..:li 1 otoczą no.ltl:ną 
opitkąmie:,,ce,dLwieczntg0rpocZt/n ... . 

Z kolei p. Rudolf Kulb.a z Gorlic 
ay,nalu:Uje,zel)llronatzakladówpra 
cy,azkóliorganizatjispoltcznychnad 
lieznymi cmentarzami z I woJny świa 
loweJ je.st niedostateczny: 

Nie chodzi o ,ahd waełht pr~ 
~COnku!ino.klad11/lno.uowe, 

::n:. ~~a~=m:~~l:; 

R'n4 

:.t~~oc~'u1t:l;i;:...~d= 
z m,rll'lll zaptwnionq, Qd11b11 d11rel::lor 
pr.ildq.ł W111ika do procy tomuuf zloJ-

~=c:11 ~;r:::.· !to°=:; 
b&,ltt pracodawca, no. pod.slau.u pet. 
negoroiezno.nW1.-n1tJ)OW\nt.tnwmo 

~\aopi,io':t<f:! ~~~1:::: Co robi 
Di,rekrja ~W-Ro.in.ów ,twierdza, 

że na 5!J mll'azl::o..t lakladowttch, Jl 
mll'1.:tkaii Za]ffll4)Cł l'ffieTt/C'I, Ale lo.se­
~tów dla. illkladu !fSI zupelnit o­
bo;ętn11. Nielu:i1111fJ\ll U:li łfaż prOCJ1, 
,o.kw m<nm I m,ria przt1padku'(.?5, 33 
klt<i JIT1U1I}, nieobdlodiq ttikoVQ ldo­
pol.t11daoroł)tl W1z11scyczelm.,ąno.JQk 
no.Jłlt1baze opróint.tnll'mieizlroii 

foza prawmkami, któl"ych op1meje 
dnoznaczniewskazuj•na„naginanie" 
prawaprzezdyrekcjęnllr.tnleqrea­
pwal na krytylr.ę pruow4. Octtku­
jemy, ze .sprawa ta doczeka się spr•· 
W1edhwe1oroutrzygnięcia. ' 

eCzytelnicy powracaj4 do s!awetnej 
obronyprezesówGSpneztadynad-

:rorczei„wszystkichiwiętych"wparu. 
gminach. Więk.szość listów (bardzo 
krytycznych wobec h~ndlu wieJskie­
iO)toanonimy. Alemetylkodlatego 
ichniedrukUJl!my.Powódgtównyje.st 
inny:IsekretarzKWupowiedrialnie­
dawno na naszych lamach. ze l)lrtia 

~~ ~~~e:~ę ;~~~1;!'c~~6w~~:~ 
.. Dunaj.ec"chceszanowal:samodriel­
nołt.gminnych spółdzielni i dlatego 
prO!l1myCzylelników,byswoJeskargi 
kierowalidoradnadzorczychGSido 
władz terenowych. Dopiero edy nie 
przymesie to skutku, podtjmiemy in­
terwencję. Argumentem wielu preze­
sów ą ks~tki skarg i zaial.eń w skle­
l)ICh: nikł się do nich. nie wpi.sujt, 
czt1h widocime wn11atko ,ut w po-

~~~; ~~J:::io·~~r:;'.e~~:~re 
swojt'uwagi,upomina,1c1esięowlaści· 
wezaopatnenie. 

~~~~ki~r:~~!~'m:n~: ~~1:rz~ 
dy 1 instyturje, jakie zajmowały się 
wcześniej spraw4 nam powierroną. 
Sprawy prztwlekle załatwiane w te­
renie w,;druj4 coraz wyżej wlaśme 
otrzymaliśmy kopię pisma wyst050· 
wancgodonowegoministraro\nictwa 
Państwo Anna I Jan z.,J4mwle z Rab­
ki skarżlj się. ze sąslad tniszczyl drogę 
doJatdową do pól, ale nie on został 
ukarany,leezon1;zaniewlaśc1weskla­
dowan1e obornika I DroVQ Jt•t od 111.(lr­
ro nieprztjezdno., obornika wt1unttt 

::tom~~tr:4d15:!r~ ~c;>~, 
=:~z~:~,~~przl'C'lwko 
W KamUttV Mtejllnm parlu dowie· 
dzi.eh:.tm11 Ilf, zt 15 J)O.tdziernlka ma 
b&,t w Rabct no. dt1wrzt IIXl;ll!'W(lda. 
Po,zhfm11 t<lm zt łW01(J ,kargq Q.­
wnem, W11s!udto.no, przee2111ano no. 
,zep=1za.ltconono.cztlnikow1 
mWIJ'la I gmmt1, ab11 .sprawą rif ta;ą.l 
Wlf'Jlbieprzt1spienont1m,tozno.ctt1, 
l:eb&,J11lrowt1dtltQowo.ll::am11,ę,l::tóro 
zbada zms:cunae drogi.. Zobounąza­
no n.a.culmka do no.lt1dlmiC11IO\WOO 

:=o~:,~~~~i 
llWOgl no. IO, ze dlcrmt1 Wt/Wll'!ć obo­
rnik do pól J)Tołim11 o pomoc. 

~;p:i:!:r'fw. ~!1~.~e~e:;s;~~~ 
KW PZPR. W tym samym czasie pre­
mier Rakowski mówił do WOJewodów 

Sprawowani, wlachy, towanysze . 
tosprawnaobsluiaobywatela.Dale­
ko nam doteJ sprawności. Sprawo­
wani, wlaPy to ułatwianie .spraw 
od rtkł, natyc:bmlut, qodnie te 
&drowym r~dkłem. Prouę o u­
rwanie r. praktyk4, która powoduje, 
R sprawy wędn!Ją tyJod.nlaml. mle­
.sl4eaml, 1 biurka na biurko, a oby­
watelu-acłcza.slnla11otrana.S4to 
niby droblaql, ale Jakie waine dla 
cr.łowlelr.a. 

Nie jesteśmy w stanlt poprawił w 
krótkim okr"le w .sposób radylr.alny 
warunków iycła ludności, ale moim 
zdaniem moiemy r.roblt j-bar­
UO witle. by cr.lowlek, na lr.a:idym 
kroki1czul,ietroncr.ymy.slt0Je10 
Jodnośt, że jej prvstrviamy. 

W świetle powyi.nej wypowiedzi 
prosimy naczelnika Rabk, o zalatw,e­
nie .,od ręki" skargi p. Zaj•'ców. 

e PanMariaoJanlJalGorhc 
Reto.c:,o ze spolknnWl w rq.decktm. 

Ratuszu dowodzi, zt pom11sl zorgo111 
zowon1a ta.kU:'i:,oreg,ono.lneoo/orum 
b&,l l!.OW('!Nsk11 pot111eczn11. Chot re­
!ac,a t<l}l'sl z l::onitCtnołci tkrótowo, 
wi.datżemam11docz11menl()z,qdCLmi 
bardw do,rzo.lt1m1 , zabo.rw1on11m1 
dui11m ladi1nk1em patnott1tmi1 

Za potrzebq zorQOmzowonWl „Ou.­
no.JCQtOtgO ao.tu"' Jl"Ztmau.'1<1110, że 
no.wt1gt:(11bt,.spotkamtprz11okrągl11m 
11olfowWarsmuntskooiczt/łOl1fnltJ)o­
wod2enl.tffl, 10 111m bo.rdzll!J w poucu­
"61n11ch rtg,ono.ch nal.fz111wórc:20 m11 

~~~=i~~~;eri:;~::,:. 
odlron11 łrodowulro, zdrotllłO. itp. Spo­
lkanW1 prZl/ 1'1710>Wlłnt1m •101.f aq do­
brq/ormq akl11wizaC71 m11Jlen10 twór­
Clt'10, m09CJ pomóc w wt1)kiu i kf']/z11 
111l)OIJ)Odo.rati:,o1P'l1c:h1czntp0 



11 łfUdnia 1918 roku Niemcy~ 
M.ińsk,który~muj41iłyrewolucyjne.Po 

:~!k~::~e d~:~r::~~:ł!~c:: 
:~:~~i~t~~=~:~~n:O:'t~ 
nic.w.Chlop,5ki. W u,mym Wilnie sytuacja 
jest niejuna. Sto~jesK2:e Niemcy, rz,d:d 
Rada Delea:atów Robotmczych, orgamzu. 
~ sif' polskie podziemie Samoobrona 
Ut~ i Białorusi. 2stycznia l919 ro~u 
oddzialS.moobronyobalawladzęrad:t1e­
cklł w Wilnie. Ostatni 01111czeni w domu 
robotniczymprzywódcyradykońc14zy. 
cie samobójstwem. 
MiędZl/ n.Qjnłnl.(J5Zl/m narodem n\E'fflie. 

cktm I na.rod.ml ros11,slctm nt.e ma mteJ«U 
no malt1 naród, mtaim11 dqż11ć dotepo, l>tl 

da się strawić, spolomiować i ziemie te 
oglosićpolsk1miiinkorporowaćdopar\st· 
wa polskiego. 
Proponowalawięcendecja„inkorpora­

tję" Litwy, połowy Lotwy, kilku powla. 
tów północno.wschodmej Ros.ii, prawie 
cale.i Białorusi, Wolyma, Podola oraz o­
czywiście Galitj, Wschodruej (Ukramy z.. 
chodniej). 

Ustalenie pewne liczebności ludności 
polskiejnawym1enionychpowyzejtere· 
nach wschodnich ,iest niemożliwe. Poslu 
(iwano się wówczas oftCJalną statystyką 
rosyjską z 1909roku,sl'alszowan~nanie'. 
korzyść Polaków, a takze mmeJ w1~J 
trzykrotnie wyillzymi ocenami statysty· 
k6w polskich z tea:o okresu. Przyjmując 
liczby prawdopodobne, dwukrotnie wy, 
żne od oficjalnych, otrskich, mie libyśmy 
w byłej guberni wileilskiej wraz z Wilnem 
30,6 proc. Polaków, zaś w guberni w1tebs· 
kiej7 proc.,aw mohylewsk,ejtyłko5,4 
proc. W oceme liczby Polaków na zie 
miachukraińskichmebylorótmcmiędzy 
statystykami polskimi i carskim,. Na Wo• 
łyniu było wifC 7,5 proc. Pollków, na 
Podolu 8,5 proc. Domag~ąc się uu,ania 
tych z,em u rdzennie polskie Dmowski 
liczył na .. moc twórczą" żywiołu polskie 
gonaw1eh~zie,naplastycznośćnieuror­
mowanychJeszczenarodowośc1owo„zy. 
wiołówruskich",wierzylwtwardąpolity· 
kę kolomzacyJ~. Kościół katolicki, zum-
1\kowa~ polską szkolę, w wojsko t poli. 

<:X'Oalop likwsk1 pod Sw.wlomi I Ponie­
Wlciem, chl.c,plalpabln pod R.trivcą. chl.c,p 
btolonuk1 pod Polocklf'ffl, M11Uklem, Lep. 
Iem, WW!Wllnem i Noh11łt-wem, chlap poi.r­
ak, pod M11Uklem , MOZl/1'tem, btllbtl ta 

Zestw,erdzemem.zewolnyczasna· 
leży w miarę rouądrue wykorzystać, 
zgod1.1siękazdy...,tjonalniemyilący 
czlowick.Pew,enst.a.rszypan,któryw 
rubrycezawódwp1suje„emeryt",na· 
lezał bez w4tp1enis do grona ludń 
myślących praktycznie iczę,śćczasu 
poZO$talego poujęcu,chdomowych 1 
staniu wkolejkach(natlecemecaleJ 
rodnny)przcznaczałnawlasnerouyw 
ki Odwiedzał szczawnickie kawiar· 
nie, 1rdz1e w 1rnme podobnych sobie 

~;~~:i,7kYj,:,ćik~1r~~~~·~p)o:: 
kować o tym i owym. Czasem bywał 
też w lokalu wyszynkowo.dancingo· 
wym „Halka'',a:dzie nie odmawiał cze­
goś mocnie,iszeio 

Owe10 pecnowego dnia nuz emeryt 
wybrał się do sklepu monopolowego, 
gdzie kupillitrczystej,byna wszelki 
wypadek mieć roś w domu. Przed 
.sklepem spotkał zacnego przyjaciela, 
które,o zaprosił do „Halki", do sali 
zwanej „piwnią". Starsi panowie za. 
mówi.li po winiaczk.u, patem kolejkę 

" paręraeypowtórzyh,azprzyJactelpo­
Włedzial „pu" I udał się w domowe 
pie lesze. Nuzemerytnabraljednak 
animuszu i bawił się w najlepsze w 
różnych towarzystwach ażdo chwili, 
gdykierowniksalio1losilzakończenle 
dtialalnościrouywkowej 

Te10 samego wiecioru w „piwnicy" 
przebywał młodzieżowiec Paweł J., 
który równiez przyszedł tu w celach 
rozrywkowych, bowiem od rodziny 

%6lC:.Ni~W Z,\l::VSM.l 

ktm sam11m pot,lnm dlloprm. ,ok mówtą-

:W~:c°~rp~{~~l~;i~; 
propq:ator tychkoncePCJi, JędrZe,JGie r­
tych. 
Jużtylkozabawnewydajesięnamdzi· 

siaj, że Dmowski podkreślał, iż brać na]e. 
żyn~zodu.żo,wzwi4:tkuzczrmzaleca 
rezy nacyęz ':dem„nale:znychPo-

Polskawytyczonsa:ranicąwersalskąna 

dzi~i:b;.li~~m;~~l\e::s~k==~ 
około44 proc. Polaków, 18proc. Ukraiń­
ców. IO proc. B,ałorusinów, IOproc._Nie-

:'1{!:ocl~S:e:~::~~la~~oc. Litwinów 
U podstaw polityki wschodniej Pil:sud· 

skiegoleżyjegoobawaprzedRosją.Wme. 
moriale złożonym władzom japońskim w 
1905 roku pisze: ,,SW Pouki ,)(j znaczenie 
włródczrktskładowJlchpol'Uttooroa11J1· 
ltt.eQO do,t nam tmtolołć 1taWtOnlO ,obt.e 
l(lkocelu pohrvczneQO rnzbicte l)OńJltoo 
rm11pkiegono!)l~cZf.łaskla<lo\w 
tusomodztelnient.e.b'tl}ówwc,ełortl/chprtt-

'"myU:=cY!'=j::· anulow•la 1ra-
ktaty rozbiorowe,aP1łsudskizys~alopar­
c,ewwyzwo\onejJuziora:anizUJąceJsa· 
modz,elnybyt panstwowy Polsce w gTam· 

G~ b~~t°odKni~est:>'.~:.1~:;~~ż\;~~ 
upocZ4tkowama reahuCJ1te10 progra·· 
mu. Piłsudczycy alosili wifC, ,z Pol.ska 
jakoprawnyd)lllponentspadkupo!Rze· 
czypospolitej nie powinn• ziem między 
gtsniclłelnograncznąagramąl772roku 
am odstępować~,. ani inkorporować 
do Polski, obowią:tk,em bowiem Pol.ski 
jestuchroniemetychziemprzeddomina­
cją~ilzapewnienieichmieszkańcom, 
wlu~ połsk4 511,, prawa do ~mostano­
w1emaoswy.m losie. W rezuhac1e m11lyby 
r,a wschodzie, między Polsk4 • Ros.,ią, 
powstaćpailstewk•buforowe.pozosta.14 
ce pod wpływem Pol.ski lub wręcz z nllł 
skonfederowane. Chciał tu Piłsudsk i O· 
przećsięnamlodychnacjonalizmachna· 

powracającejzzagT•nicyotrzymaldo· 
datkowy zastrzyk finansowy. Zacho­
wanlePawlaJ., nie moalobudzić za. 
strzeżeń.Ot.bylpo„humorklf'm",jak 
większość bywalców lokalu. W c-uu,e 
wiec.wruzdarzylmus1ęjednakdrob­
ny incydenl,jak 1ięokszalopótnie,i 

r~:::.,~~ft;~ę~;~h11~~er~~'t~!bi~ 
s:tklopozostawilo trwały ślad na Jego 
palcu. 

Przed zakończen,emimprezywlo· 
kału PawelJ. znalazls1ęwtowarzys· 
twie Jeueio 8., Anny A. i Waldemara 
K. Towarzystwo ))0$1.a.nowllo konty 
nuowaćmilerozpoczętywieczór,prze· 
nosz.;i.::sięnaterenprywatny.PawelJ 
postarals1ęobutelkęwina.Gdymlódź 
opuszczala„piwnicę",tentelokalopu 
szczalt.akienaszemeryt.Wszyscyom 
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rodów Europy Wschodniej, a nawet te 
nacjonalizmy tworzyć,pobudzaćirozwi-
jać. . • 

Proa:ram ten m1al dać Polsce pozornie 
mniej nii „lima Dmowskie10", a zarazem 
więcej. Mniej, a:dyz_w zasadzie nie przew1· 
dywal w lączen,a 11em zbyt odległych od 

fob!? c~~~11t~::~1:;rr:;:!~'.~ !; 
od natychmiutowea:o „inkorporowania", 
ocopnykazdejokazjioskarżaliPilsuds· 
kiea:oniebezpodstawendecy. 

Program ten zarazem miał dać Polsce 

;;~c:; ~~:d:1;c:~lepa~~;~~ ~r;: 
derowane albo manonetkowe tz.11dy) muli 
rozciq:aCdalejnawschód, n iż propono­
wał Dmowski na callł. Białoruś, ~nacz. 
nie większy szmat Ukrainy, Lotwę I Esto· 
nię, a także na Litwę. Mówiło się tez 
niemaloootoczeniupolskąopieklłznacz, 
niebardziejodleglychkr~ów,JakKubań 
czy Kaukaz. 

n/~::u:::~~:~~rii::k;·_r'J:,:~~: 
ne,1eprowadzil dooslabieniaftosJ1.Kaz­
dej.lewentuslnej bialej,irealnej ra­
dzieckiej,.socjalistycznej. 

PTOfTam piłsudczyków ~rl więc rówrłle 
impenahstyczny1bardt1eJ~zczeofensy· 
wny,zaborczy.mżprogrammkorporacyj. 
ny Narodowej Demokratji. 

Jedno zł111henle 
Oba polskie programy mocarslwowe 

lącząhcznecechy.Obas.ąanachroniczne. 
oba s.ą nierealne. I oba determinują w spo· 
sóbnieuchronnywojnęz~,Radz,e. 
ck,. Już nie wspominam o tym, te są 
niemoralneideprawujące,przezn•czaJąc 
ruirodowi,któryJakmktmnywm1enro­
zumiećznaczeniewoln0$Cinarodowej.ro 
lę „narodu panów", kolonizatorów bądi 
kolonialnych „opiekunów". A taka rola, 
a nawet ta.kie ides.ly „maji dziejowej" 
wobecmnychdeprawl.LJij 1ludz1.inaro­
dy. Nie mote bowiem być wolnym mkt, 
Jeśli czyni to wbrew zasadzie wolności 
powszechnej. 
Obanurtynegowałytęwielkąrcwolu 

tj,ę odrodzenienarodowe którawkoń 
cu XIX i napoc14tku XX wiekuobję1a 
wszystkie narody Europy Południowej 

1 W1ehodniej, zahamowane w rozwoju 
przez obą przemoc. Odrodziły 1ię prze· 
cieztwidźnarodziłyna nowotakienarody, 
jak Serbowie, Buta:arzy, Rumuni, C~i, 
a takze Litwini, Lotysze, Białorusini t U· 

, kralńcv. Te narody w pełni dojrzały do 
u,mod:delności i były tego łwiadome. Nie 
potrzebowały o~j pomocy a ni opieki 

• ,.narodówdorosłych". 

O_bie pobkie koncepcje negowafr rów­
niez rewoluc;ję społeczną, rewo lucyębol· 
szewick4 rezultat wspólnych cierpień, 
wspólnych potrzeb i wspólnych nadziei 
ludów byle10 imperium carskjea:o, rewo­
l ucję, która Oł[a~ęla przeciez nie tylko 
rdzen~ Ro,tję,alerównież terenydawnej 
przedrozbiorowej Polski. Wobec bolsze· 
wick,chhuelwolnościodprzemocypań· 
Skiej,wladzydlaproletariatu,dla n~bied· 
niejszych,ziemi dlachlopa i _pokoj u_dla 
wszystkich comoglabiedoc1ew1ib1alo­
n!skiej, chłopom Ukrainy zaorerować Po· 
lska w 1918 roku? Czy moa:la zachęcać 
bardziej rewolucyJnym progr•mem,gdy 
sama u siebie nie uporała się nawet z 
częściowymoeraniczeniempotęgiobszar· 
nictwa. z ogTaniczoną reformą rol ną za 
wykupem? 
Czyniemożnabyłozrozum1ećtegojui: 

wówczas, w \918czy 1920 roku? Mozna 
było. Trzeba było tylko pamiętać, ii do· 
świadczenie dowiodło, ze juz w XIX wie. 
ku, a tym bardziej w XX za późno na 
kolonizację ( ... ) Mozna było roz~m~ 
prtynajmniej to, co rozumiał pobtyk 1 
gl'(lfraf, socjah1ta dziewiętnutowiecme· 
go typu, Władysław Gumplow1cz: ,.ztót­
m11 hołd prunło.ła I prz11zna.rn11, źe jlo. 
dt1 doume,i pońJ1wowokt poW:te;1 IQ no­
n11m uczuci.om drogu,, nowel l(l~, gdzie 
pońsl~Ulbl/łallQ)tzdllictqtlcrZ11W­
dziaelskq.Ale~oż11wsz111enhołd, rnit:1-
rn11 takźe odtool)l' z~zeć pros10 w OCZJ1 
prowdzt.e1połecznejiu.znać,żewokrut.e 
ZW)/Clęł/nepo pochodu demoltnltllZ(l(11 

tu°=t~«:kir~~Wlf~I;~ 
czne;, no Bealaru.n etnO(ll"<tficz',t.ej , na 
Ul,;,o.int.edllO(ll"~)\LŻ źadnej P,ZI/· 
s~okt nie m(lJ(ł f„.J Hurono. nt.e zrobi 
WI/Wkuno na.nq korz11.tt, wszedlpc>Cfż 
no /<llo demokmlt1zaC:J1, ltl6r<l wszędzie 
UIJldobtltoo na wierzch nof'OdowoU lud.IL 
pra.ct.\.)qcepo, I prud nasz11m1 kn-sa.m, ł,ę 
nie wtn11ma.. Wtft I te krCVt" Jlf zdemok· 
mt11zUJQ ( ... ) Powinnitm11 sobt.e dwiado­
rntt, te dlo łlOłzeJ pol1111ln norottowr, 
wszelkt.emnwpzoktpol.slneno wschód od 
gmnlCII Pouk, l'tn.ogroflcz~ IQ z górv 
1tmcone z w11Jqtkiem 111chjedncntelt. 
klórt OJ)ILŚCIWJZl/ kn-Jt,1 w obTfbte Pouk1 
eenogrofla,te;lrlfomdlq., 
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z pewnością nie posiadał. Paweł miał 
tez rozciętą rękę, co w poł4czemu z 
raktem,żewtorbieemeryt.aznaletio­
norozbitą butelkępooccie,jednozna-

~~~~~;:)~ic1:r:ót:Wt~::,~ 
dem było zezname poszkodowane10, 
który.iednoznaczniewskazałnaPaw 
la,jakonatea:o, kto go pobił iobrabo· 
wal. , 

Wreszcie,edenzfunkc,ionanunyuzy­
skalwiadomość.żePiotrG. zamiesz­
kuje tymczasowo w tow•rzystwie•we­
go kompana wnamioc,erozbitymna 
stoku Huhny. Odwiedziny w tym na· 
ml0cieprzyniil151yobntyplon:mili<:,1an· 
ci znaleih spory arsenał akcesoriów 
samochodowych,dowodyosobLSten• 
cózne nazwLSka, a takze róine karty 
zywnośeiowe, 

Gdy sytuacja procesowa Pawia J 
stalssię zupelniemeciekawa, zdecy 
dowal się na powiedzerue tego, cow 
ramach tzw solidarności młodzieżowej 
skrzętnieukrywal WedlugjegorelacJi 
prawda przedstawiała się następująco 
Otózwychodączlokalu.spotkalsię 
ze znanym mu osob>ŚCle Piotrem G. 
ów oświ.adczył, ze wspólnie z koh.·a:~. 
którcmudziwruezoczupatrxylo, .,o-

M1enk•ńcami namiotu byh znany 
nam już Piotr G. i Tadeusz P., któremu 
znudz1las1ępracawkopaln11postano-

;;: wprofri~. :i'o ~:.SC::,:n;~~Y!~~: 
okaza/s1ęczłowiek1em z wiary Res 

ł::'td!~!~ki pr~:!;u~:rz:y:~ 
kilkadziesiąt tysię-cy złotych, które 
szybkos,ęrozeszły.ZaCl:ęhkraić.W 
róznychmiejscachiróznychokolicz-

Kto winien? 
::,~;:fh;it~~r~_t°!1k~~i~aT!,~~~r~e 
piwo i t.am zastał pewnego pana, z 
trudem s1edące10 przy stoliku. Do­
siadlsiędonicgoipoa:adahostarych 
Polakach. W pewnej chw,h a:ośi: po­
czu l sięba rdzojuizmf(:tonyiusnął.a 
TadcuszP. wsunął mu rękę w kieszeń i udawali się w'tym 111mym kierunku bcina,j{j pewnea:o dziadka", co w Języ. 

Układ ten odnotowali sobie w pamięci ku bardziej zrozumiałym oznaczało. ze 

~;~~o~~~::y~k~:r;:t1~~~ !,~~!~.z~:t~'c!.es~;::o~~~ ~~;~ 
w okolicach „Halki". Za kilkanaście 1wemurozmówcy,byprzylączy l s1ędo 
mmut d_o dowódcy patrolu przyb1eJI nich. ~połkał się x odmowlł 
ro.ttrzęs,ony en,eryt z ,r_itormacj4, ze Po_mewu „duadek" prxedtem po. 
dokonano na mm rozboJu, zab,era,Jąc _ pros,! Pawia J. na ,jedne,o .. , miodzie-
mu butelkę wódki. pien~ze. a takze niec ~zyl za nim. Dogoml ~rneryt.a 
teczkę z drobnymi przedmio11m1. Mó- w okolicach parku i 11m w Jednej z 
wił. że sprawcami sa. ani chvbi. P.awel · 
J.i.lerotowarzystwo.FunkCJOnanune 

~t~:~ t;;rr:;mi::r~~:~kt?b~ 
&iędzmyprzeprowadzonewewJkaza­
nyrn przez poszkodowanea:o miejscu 
po:r;wolily na ujawnienie drobnych 
przedmiotów utraconych prze.i: eme­
ryta. O tym, ze sprawą rozboJU jest 
Paweł J„ świadczyły między lnny· 
mi zeu,ania pozostałych członków 
ITUPY· Twierdz.il!, że PawelJ. ud.al się 

~rt.~f:it\ ;~ti!tiili1i 

emeryta. Paweł J. pomyślał: Co 
mni:ttowfttlstkoobcll.odzi1_ iwziltl 
noil za pu. Przez pośredmks kupił 
jeszcze wódkę w mehme I wrócił do 
swojej paczki. Wkrótce zosta ł zatrzy. 
many przez milicjantów. 
Wyjaśnienia te poddano niezwlocz 

nemu sprawdzeniu. Rozpoczęto po· 
szuk iwania Piotra G., ten jednak 
ł(lziei s kutecmie 1ię zamelinował . 

:?e't!;rw:w~~~ t~n~~:·,~~;~~: 
kali na 11ównej szczawnickie.i ulicy 
pewne dziewczę, które jako sierotka 
nie miało się gdzie podziać. Była jui 
póina !)Ota wieczorowa. Pny,aciele 
chodzi:t z napotkaną dziewczy~ po 
różnych wa.iomych, lecz mkt me m,al 
wol~so kąta. Zaerosi li ją wif(: do 
nam1otu.Wnam10ctebylojednakubo­
f0· Nie mieli nawet co do gsrnk~ wio· 
zyć. Gent~lmani wybra li się w1f(: na 
wyprawę i wrócili z kiełbasą, dzemem, 

~ln~'!!t~!'.!;i.r;!:=.~~~~~d~ 
stołówki jednea:o z domów wczaso­
wych, a także zlikwidowali zapuy w 
łodówceAndrzeJaG. 

TakdzialaliwSzczawnicyprzczkil­
kanucie dni, az wpadli po „obcięciu 
dziadka".Naszemerytpotejprzygo­
due zrezygnował z rozrywkowych wy­
padów. przynajmniej tych z alkoho. 
Iem 
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.,Dunajcowy stół" 

Spotkanie drugie 

Adam Ororu.tek: - Podd-.k się, choć 
uważam,ienieprawdziwaJ,estteza,iinic 
w regionie uobićnle możemy bez dal­
SZ)'Ch zmian l)'Stemow)'ch. Otóż w Polsce 
dokora.łysię:ostatnio waŻllerzeczy, ich 
)0$ moim zdaniem - w mniejszym sto­
pniu zaleiy od tego, przy ilu okr-,lyeh 
1tolaeh będzieaię:o pturalizmleprdło-

:~w,!ij:~::a~'!'~~ ~~ 

(CIĄG DALSZY ZE STR. 1) 
zbyt wielu tematów. Jeżeli następn)'m 
ruem podejmiemy sprawę: ,jak ~dzić" 

to ograniczmy rozmowę:do 1.eeo l)'lko 
te1n11tu. Mamjednakpytanie:Czyjesteś­
my dJ»t kompetentni, b)' o spraw1ch 
~dzenia. dyskutow1ć bez p0litologów? 
Mozeuprosimyfachowców? 

Jac:ekBurańskl: Jabym s,ę:ztymn,e 
qodz.ił.Kazdyznaszet.k"4lsię:zpolitykl1, 
kaidy Inii jakieł doiwiadcumia i własne 
wyobrażenie,jaktożycieapolecwo:po· 
lityczne powUU10 wygl"'ać. Nie musimy 
zaprerentować teodnych opinii. Suma 
nueychgłosów poka~ czegoprqniem)'. 

po~1:J>j~~~wi!~~~·!~:~!w";;~ 
dośw,aderen,a wypracowane w trakCIII! 
własnej praktycznej działalności. Ale W)'· 
dQll!się:,tekonfrontac:janaszychprrem)'· 
łleń z wypowiedzill fachowca byłaby tNor­
dziej konstruktywn.a, niz ro:iwaunia i 
spekula(jewlune, mniej lubtNordziej pra­
widłowe. 

Przewodnicący Wojewódzkiej Ra­
dy Narodowej na inauguracyjne 
posiedzenie R&dy Spoleczno­
·Gospodarc,:ej: 

• Kom11.etObc:hodów70-lec1aN1e-

~e!:~~~~~Y~~wXi:~~ah~: 
blicypamiątkowejkuczcilegion il· 
tów poległych pod Marcinkowic:1 
miw 11114r.; 

• Komitet Or1aniucyjny Obcho­
dów 71 rocznicy Rewolucji Pddzie­
rnikowej, do Nowego Tar(U na wo­
jewódzk4 akademię: 

• Oyrektja i Komilel Rodzicielski 
Szkoły Pod.stawowej im. mltjora 
Hen~ka SueharskieJ? w Tylma­
noweJ na urOCZ)'stosc wręczema 

ukole sztandaru; 

• Rada Gminna PRON w Czorsz. 
tynie na urocz)'SIOŚĆ odsłonięcia 

=2o1~;r~~. :~r::k·o:i:;~:nc-

• Klub On«rów Rezerwy przy 
Udre Obrony Kraju w Zakopanem 
na25-tecieKlubu: 

~ b~~~~~~!0;;n~~1c':i rć!l. 
rniceyeh •. Glinik" w Gorlic1eh na 
Konferencję Sprawozdawczo-W)' 
boreą; 

• Galcrill Biura W)'sllw Artysty­
cznych w Zakopanem na wystawę 
prac uc:zmów Lic:eu~ s~tuk P iast)'· 
cznych im. Antoniego Kenara, z 
oka7Ji 70-leciaodzyskanill Niepod­
ległości; 

e Galena Sztuki Biura Wystaw 
Artystyc:Zn)'ch w Gorlicach na wy­
stawę malars\wa Janiny Kowal· 
-Zabierowskiej, z okazji JO-lecia 
praeytwórereJarlystki; 

e ~l'Zlld Okrę1owego Zwi.:i,zku 

~=~~w;\~;-:ee:~a;i:~;;!:o~:~: 
czo-w)'borcze; 

e Za~Zi!d ~ojewódtki Zwi,zku 
Młodz1ez)' Wll'jskieJ n.a podJ:umo­
wanie konkursu „O n.tjc:zynsą 
wieś wojewódltwa nowos.11deckie­
go"; 

e ZaTZlld Oddziału Sllolnego 
ZwillzkU Sportowego w Nowym 
Sljezuna!Vzjazdsprawozdawczo. 
-wyborCZ)'; 

e Miejski Ośrodek Kultury w No­
wym TarfU na pokonkuT$0Wll wy­
stawę: .. ?O rocznica Odzyskania Nie· 
podległości Polski w twórezoki lu· 
dowej". 

~6 

Pozost.;e ust.alić. kłoda wprowadzenie. 
jak ten temat przygotować ... 

Adul.Ororsałelr.: C:eynien.alezyza­
węzić 1.e10 tem1tu?Jak rt.l(lzićtu...,;, w 
re~onle. Jeżeli uem_iemy mówić 11p. o 
Sejmie,torozmowasię:rozrośnie. 

Jacek Burahkl: Bez sren.zego od· 
niesienianied.asię:otychsprawaehmówić. 

Jersy Piechowlea; Nie można woje­
wództw• wyodrębnić z całej Pol.ski. 

Helll'Yk Gil: Województwo t'unktjo-

~~~i; !r::!t~t!~~:.;~'7~i~!~ 1~ 
syiJlemie ~dzenia. Należy cenić to, o 
czym mówił pan Hagow1ki, ale w ten 
sposób w istniej4cym układzie praw· 
n)'m daaię:zalatwićjakiri IO procent 
spraw,apozostalenamueiek114. 

aię:chcialopraktykowaćnowysystemrlll­
drenl1. 

Hellr)'lr.Gll: Alej,euere1oniem1I 

Adul. Orona.lek: Jestem innego 
zdania.OtNowiamsięUcytatji,ktoznu 
tNordziej rad)'kain)', kto więcej pawie o 
Sejmie, i1d. Niejesteśm)' pępkiem świata, 
przy naszym stole nie rozslrzygniemy 
spraw generalnych i szczerze mówi4e 

1rochę mi slloda eza.u na rozważania 
oc(ilne, bo wiem, ie moglibyśmy uobić 
ogromn)'krokwdziedzinę lokaln)'Chkon­
kretów.wktórychniklnasniewyrę,c::ey. 

Jattk Bura!lskl: Źle Ilię: rozumiemy 
Chodzilylkooto,żebynuze1prawyuj4ć 
wrealiachkrltjowyeh. 

K.uhnlen Puran: N1Wll1zu.il1C do 

~rw~ed::r~ r:i:!~!::zin~w:61: 
nych wojewóduw ie pny ak tualnym 
S)'Stemie da się duzo uobić. Przy tych 
samych przepisach można wyzwolić wie­
le inwentji i energii 1polecznej, lub można 
toprzyhamować.Zależyktolorobiiczyje 
ra(jeąwyffllehiwl.lle. 

Franctswk Rusnarnylr.: Jest nle-

~~~-~--:,--_~-. .- - ' 
~.~ -~- .. xe ... . 

e W ciuu trzech kwartałów br. 
jak lnformuje naczelnik Wydziału 

Ruchu Drogowego WUSW, ppłk. Ed­
ward S1ela - zareJ,estrowano n1 dro-

!a;:.dkt~,Zdkz~';;cf~!:~iś!i~ 
49osób,a71Szosta1orannych. Wpai, 
dziernikutetnęlonaSlępn)'ehllosób. 
Cociwartyzabityw wypadkudrogo-

:'.iłm:~::c°ta ~:Jt·ó!'i~ 
w wynika pot"'ttola ples1ycb rló­
wnlea Ich winy. Piesi 511 sp r1weamico 
lrzeciego wyJ)l!dku. Na drugim m>CJ· 
seu plasuj, s,ę kierowcy samocho­
dówosobow)'chikieri.ij4cypoJazdami 
)cdnośladow)'mi,miejscanas1ępneza-

!!';,~~ ~~:~)'i ~~:~~t;'o~~ęz1~~: 
l_"Owcy autobusów. Niepokoićmwi fakt, 
ze w por6wn1nlu do aoalorleznero 
okrT$1lrołtuublerlerozwltluzylasię 
llezbawypadkówlkolltjl ,wltceJ Jest 
triubltycblrannycb. 
Głównymi przyczynami wypadków 

ą:nadmiernaszybkość,nieprawidlo­
we wyprzedzanie. w)'mijanie i omija­
nie oraz blę:d)' piesz)'ch. Niemalll rolę 

~ta-/,11 l:t~i~~e:;~g:;~iaj~ 
więcej wypadków jest w pilllki. nie­
:lzielei poniedziałki. . .Szcz)'lwypad 
kowy" zbiega się: z p0poludniowym 
szezyt~m natężenia ruc~u- Służb)' ru­
chu. drogowego MO UJawnily 31.640 
wykroczeń drogowych. Skierował)' do 
kolegiówds.w)'kroc:zeń 1943wnioski 
oukaranie,nalozyły211.«lmandatów, 
udzieliły kilkuset p0uczeń. Wykryto 
1317 kierowców oraz 286 pieszych me­
trzetwyeh, zagraiajllcych bezpieczeń­
stwu ruchu drogowego. 

Oc:el\ll bezpieczeństwa ruchu drogo­
wego ujęła się Komi,ja Przestrzega­
ni• Prawa i Po~dku Pubheznego 
WJ\N, klÓra obradowała pod przewod­
nictwem Bo(da111 Stan11ep. Uznano. 

~o!J!'sC:~~: ~e~u !°~~~~;~':!'. 
brakpoboczylcbod11lk6w.Wskazano 
na potrzebę: zbudowania parkineów, 
kolowyciuównarciarskich,boparko­
wanle setek samochodów np. w Lubo­
mierzu i Kasinie Wielkiej utrudnia 
ruchdroeowyistanowiistotneugro­
zenie.Postulowanotakieogranic:zenie 
1p~aiy napojów alkoholowych w 
pobhzu ruchl,wych drÓf. Krytycinie 
oceniono stan techniczn)' i CZ)'IIOŚĆ 
przystankówautobusow)'Chorazutny­
manie dróg przez Rejon Dróg Publicz­
nych. 

e NacrelnikM1astaiGminywGry­
bowle,JAN FYDA informuje: 

W..wrle.tn1utrr.kosztemZ8m1/10-
nów o1W111ch Z{IQZl/,(tk01D0.na zo,tol(l · 
widSi.olkowa,!,aqcopon(l(jdwidete 
g,orpod(lrłlw. PrledJ)(lrudnionu zo­
lcońc:z11h!m11 I el(lp Q(lZM,fikllQi Slróż 
(lSO domówJ. Je,zcze w 111m m1.t1,qeu 

~i::G~~~i~:, 
zll.flkocxmiosco. W111ms(lm11mc-z(111.t 
{IQZ OITZl/11\(ljq m1.t1zlu:11icy Gródko. 
Zgozllfikowane sqJui Ptaazkowa, Cw­
nia.wa, Bl(llo. Niżna i W11.t'1(1. W prz11-
1zl11m roku {IQZ zaplon>.t w Krutlowr:, 
W11tne.,,aw Kruż!ou.,rjN1żnej,C'hod.o­
rowe;.PolnejiW11s~11nrjrozpoc:zn4rię 
pran! Q<U'l(/1ko.Cl/]ne. Dlo ostatnich 
m~ w gminie F10Tl/nki, 
K4doweJ, Bmczoro-tve;1 I Wawrzk1 o­
p!'QC'OWI/WQlla ,e,1 dokumento.c::,a: aa-

!~~<!°..;:i~!~~~'~e: !t~ 
. dowot we Fłortlnce iJlatjf redukloro­

"1<ł fma 10 ~p,tw l990r.J. Poprnwa 
toiJlan trodowiJ:ka OTaZ ulolwa t11ete 
miellkanc:ów. Rozpoc:z,1tłm11 w Gri,· 
bow>.t budowę blokukomunalnepoo 12 
mie1zhlnU!:dl.któreprze.rnocz11m11dlo 
rod:nnznajd14.iąci/ch11fwn<U(rud11ie,-
1Ztjtt1luac::iilokalowe;.Prll/QOtowalt­
łm11 /ZOdzi<uelcpodbudoumictwojed­
norodzmne; czfłt z niell przl'kllzali­
łm11 JU.,t w wt«Zl/łte ut11tkowa111.t oso-

!:i°;' ~:w"' ~on~;:::; g:. 
d11nku Liceum OQ(}łnobztalC4n!g0, 

!~~~':i~~e;l~~ 
1zkolewS1olk0WQ. Tnvabudowa.rzko-
111 w W111kltnej oroz zaQOIJ)Odarowo­
nie potoku Wtk~ w Gri,boune, lł(ld 
ldÓT]/m unądz,m11 J)(lrktnQ dla 1abó­
wek 11la1et11 mltjsk>.t. Rozpoc:z11nam11 
budowę wodoc,411ów do około zw gos. 
podaritwwKąclowej.Mieszka'1CI/Po­
lne.,cz11nemll)Olecz1111mbudiuąwswe, 
WSIPTl!lłtanekkole.iowlł, OdPKPdo­
sloh w,.a111, sam, notomoa.sl budiuq 
peronodlugo.łetsrumdrów. 

e Kierowniczka Urzo:du Stanu C)'­
wilnego w Grybowie. Krystyna Ada­
muaek-Plł, zorganizowala uroezysto­
śeijtibileuszowedtaparmaheńskieh 
obc:hodlllcych vl"tym roku ::złote" 
i,.srebme"gody.Za.stępea~rzewodni­
Clllc:egoRady Narodowej Miasta i Gmi­
ny, ffl&T Adam Krolr. oraz nacrelnik 
Jan Fyda udekorował ji.Lbilatów ob­
ehodz.JC)'ch SO roezniC\' Wlubin me-

bezp1ecreństwo,iekiedyuczniellly roz­
ważać ,jak ftlldzić", pojawi się wiele waż ­
nych, banito róinorodnyehelementów. 
Czyzdolam)'jerównocześnie przyd)'Sku· 
tować?Czyjedno1potkaniewy1tarczy? 

Adam Ororsalek: Może kilku z nu 
przy101uje wcześniej na piśmie krótkll 
wypowiedt? Może panowie: Paqan, Ha­
ro,nki. Burań.ski. Rusn.ara)'k, Piecllo­
wiez? Nasll1cowanie kilku spojrzeń na 

~i!~if ~~ ztr::!?it'o~~!o1!!~~~ 

Prop0nowalem na pierwszym spotka· 
mu, b)'Śmy 1prawy wymag-.iąee interwen­
tji lub wyJllnienia (a nie mieszc?.llte się w 

~:~:t1:1t~1:ie~~~-1;:a~~·~r:~d:~~1; 

:tt~wat:~~~:~~~I z::::;!~~ 
Bachled)'-lu(l!dzuloru,, Wt:ywaj4cy do 
zd)'~yphnowama mówców, pozostał me 
ueahzowany. Spróbuję zatem zebrać te 
wnioski. które teloszono pou, porąd­
kiemdma. 

J_eny Plecbowks: Na terenie s,eza i 
w0Jewództwa54ty$Ułtem1eszkań.które 
właściciele mogliby udostępnił innym o­
!IObom .w formie najmu. Kiedy jednak 
przyjdz1edomniek1oł(Jakodoadwokata) 
poP<!radę,czyspol'Zlldzićumowęnajmu, 
mówię wlaśc1c:ielow1: ,,n>.t, mgd11r Ola­
cze10~ Bo u ~as me ma prawa egzekucji. 
Jeśtiwpuśei s,ęczlowiek1obcegodoswo­
j,cgo domu. to koniec, gdn nawet po 

dalami„Zadtucoletniepoz)'eiema lzeń· 
skic", przyinanymi przei Radę Pań­
stwa. Med.ale otrzymali: Marla rPaweł 

~;.~~s;:~:::,~::::; 
i T1deusz Kneuowscy ze Stróż oraz 
Katanyna i Jan Hleklewlo.owle, Lud­
wika I Jor.er Rumińscy, Stefania , 
Jan Slel'Gtowle z Grybowa ... Srebrny, 
mi" jubilatami byli lle leoa ' , 'Jóaef 
Bednaraow~ z Krui:JoweJ WyżneJ o­
raz Janina , K11imlen Tot05klwie, 
a takie B1'Gnlslaw1 i Tade11n Trfba· 
nowie i Grybowa. Dla uczestników 
uroczystoiciwys1.ąp1ly przygotowane 
przez Hall11t Radzik dzieci z Przed­
sllola nr I oraz zespól muzyczny w 
skladzie: Jó.efBl'Gllslr.1.AdamWojta­
"'wlez, Antoni Klimek i CU:$1aw Ko­
uyk. 

e Równ,ez kierowmk USC w Jor­
danow1e. J6zef Kołod.zlej. zapr0$i l na 
„złote" god)' kilka par malzeń$k1ch 
Z rąk prz.ew.odnieząecgo Rad)' Narodo­
wej Miasta 1 Gmm)', Antonlero Kola ­
na, medale „Za długoletnie pożycie 
malzeńskie" 01rzymali: Stanisława 
i Jan Brunowlt, Anid• i Jan Pellwo­
wle, Maria nna , Józef Wlenbowie, 
Honorata i Władysław Worwowie o­
raz 7..ofla I Antoni Pochloplenlowle. 
Przygrywa l zespót.,Juhas,"dz,ala.iąc)' 
przy M1eJsko-Gm1nnym Osrodku Kul­
tury pod kierownictwem Marki Kar-

e Mieszkańcy Grybowa narzek-.ill 
nazil!Jakośćwę:dlin produkowanych 
przez masarni\' mieJscowej GS. Dlate­
go z zado:,volemem prz)'Jętodecy~ 
ozmes1en1umonopoluwskup1eplo­
dów roln)'ch oraz w przelwórstw1e 
1produkrj1artykulówzywOOSC:1owych 
WGrybowie$ąjuzehętmdozorgani ­
t0waniaprywatnychmasarm. 

Po_zm1amek1erowmkapickarnipo 
praw1laS1\'Jakośćpiectywa. 

e Od wielu JUZ lat przy kole Towa­
rz)'stwa Kulturalnego Czechów i Sło­
waków w Podwitku działa amatorski 
teatr ludo':"')', .ku!tYWUJący folklor i 
tradye.,e. K1el'UJ(' nim Marla GnytNoez. 

• Dokumentacja na tbudowa­
nll' t)'poweg? wiejskiego ośrodka 
zdrowia kosztUJe około 15 milionów 
tlotych.Jakwięepodcjmowaćsiębu­
dOw)' S)'3temem gospodarczym lub 
wczymespołl.'c:Znym? 

• Wojew6dzi,;ie Zrusunle Pacze­
lany w Nowym S4tau I Zrzeuenle 
Domu . P~laru w Kam,annej za­
pruta.Ją zamteresowanych na spotka­
nie. które odbędzie się 20 listopada 
o rocla.10 w Domu Kultury Kolej1ru 
w Nowym Sljczu. W)'głoszone zostan.:i, 
referaty na temat chorób rodziny 
pszczelej 

ROMAN KOSTANECKI 



otrzymaniu wyroku nie 1pos6b prupro­
wadzil:ek,miaji. Nasza łwiadomość IOtja­
hstyan1 nie p0zwala na to, by ludzi wy­
rzuca~nabruk.Alejakośniktniezwraca 
uw1~1 :i:e ktoś zawarł umowę na rok, a 
ta,JmUJe mieszkanie przez 15 lat. a wite 
me dotrzymuje umowy. 

Zmierzam do tea:o, by zbudował: baraki 
i przenosił: tam 1ych ludzi. którzy ma.iii 
wyroki ek,misyjne (cztslo Sil 10 pijacy, 
ludl:ie po rozwodach, których latami nie 
możnasiępozbyl:zmieszkama) 

Kaxi'!'llen Opoka: Fak1yczme,1est u 
nu duzo mieszkall niewykorzystanych 

~~:~a!ilrnt~~~;t;ri~ł~!~~; 
~·~fJe~i.~~C;aj:~:a~z7X~h ~~~ 
zetylemienkallunusięmarnuje 

Trzeba też uprokit procedurę wydawa­
nia zerwolcń na budownictwo. W NZPS 
chcemy budował: mieszkania dla nuzych 
ludzi. Niestety. sprawa musi pl"U'Jśl: przez 
UrZ4(1 WoJewódzki, bo ktoś zaplanował, 
żenatychparuhektarachzrobisiępar­
king,zebyratowal:Zakopane.1 my teraz 
nie IT.ozemy budował:. trzeba jeździł: i 

~!~::z~;!! n~z~1:~7 me powinno SIi,' 

Przy oku,w pan Piechowicz na po­
przednim 1potkanu1 powiedział, ze co 
czwartybutz„Podhala"menadaje.sitdo 
użytku. Proszę. aby pan Piechowicz wy­
cofał się z tea:ostwierdzenia. bo Jest to 
wypowiedź nieprawdziwa. 

Lucyna Kaszuba 

Jeny Pleebowło:-Opieralem się ni 
informa,:,iiz,.GazetyKrakowskiej".J1z 
panem Opok11 porozmawiam. pokatę ten 
1rtykul. . 

Proszę jeszcze o minutę. Od pewnea:o 
cu.sunaezelnicygminbawi41ięwrózne­
i0 rodzaju umowy sprzedaty nierucho­
mości.Jest to nieqodne z prawem. Podob­
nie spisu.111 ludl:iom lestamenty bez mtjo-

:i~ t~k7:r s~d~ri:r: <!:~~ r.;;~trc; 
nlliminne i podwaia zaufanie obywatela 
do administracji terenowej. Trzeba tym 
naculnikom powiedzieć, żeby. tea:o nie 
robili. W moim odczuciu nie jest to rów­
nież zajęcie dla radców prawn,ych z Urzt-

~ł:~~;;~;J~:~1~Y~h,0id~~ 
katów. którzyn1,.codzieńsiedZ11wtych 
sprawach. 

Kulmlen Opoka: Panie Piecho­
wicz, w imię czynieni.a dobra proszę się 
wycoral: i tamtej wypowiedzi o butach z 
„Podhala". Nuu ulop w ciuu każdego 
dnia wytwarza tysiijce par butów i dla 
tych ludzi praca w spokoju jest wazna, 
nalei:yichnaprawdępr:zeprosil:. 

Kenoald Sokołowski: ChCf za.sygn& 
lizowal: pewien problem. Na poc~tku ~ 
wrześni• uezestmczylem w spotkaniu z 
duąułoa:4,uproswnobylegoprzewod­
mcZ11cea:o ,.Sohdamości"'. Szlo o postula­
ty płacowe. Jeżeli by ich nie rozwi11zano, 
rrozilosparalizowanie ruchu w wojewó­
dztwie. Nie wymieniam nazwy przedsię­
biorstwa ... 

SlanlsławElmer: Cały~czwie,oco 
chodzi ... 

Na początek Fredro 
Moznaw~czuzobaczyl:n1teatralnym 

przeds1:1w,eniu !legancko u~ran11 pubh­
Nność1saltnabit.11doostatmea:om1eJ$Ca. 
Niedawno w Domu. Kultury KoleJaru 
Mała ~na krakowskiea:o Teatru „Baa:a 
tel a" pokazała komedię Aleksandra Fred 
ry„M11zitona".B1letynaczteryspekllk 
le zostały wysprzedane. Do połudnta 
prze<:btaw,ema ogl11dala mlodz1ez ze 
szkółśtednich,wieczorem slars1m1esz­
kańcy miasta. Obok mewielkieJ ilok1 pun­
kowskich rryzur I marmurkowych kost1u 
mów, kobieca widowani• uprezentowala 
równiez na.inowue modele sukien wie­
czorowych. N1e,1e1twięcprawd4.ze lu­
dziom nicsię niechce I i:e na na.ilepsEII 
nawetimprezękulturatn4trudnowyci11a:· 
n11l:54decunzdomów.Nadobryspektakl 

pr~u:: r::_-:,:n~. komedia, pozbawiona 
charakterystycznea:otredrowsk,ea:ociep· 
11, o humorze zaprawionym a:orycZII Uka-

zujemilosnyczworok11t,wktórymukłady 
sięwci4tzm1enllllJ4iidZ1ewszy$Cyzdn­
dzaJ11wszyslkich,przyp0zor1chwta,Jem­
nea:o przyw14zania I życzliwości. Miłość 
niejesttutajdramatemuczul:.leczploch11 
zabaw11,konwenc;onaln4a:rą.Nudamal­
zeiuitwa zroZS4dku 1bezczynnea:ozyc1a 
przebiea:a.i11cea:o pomiędzy partill wiłta 
UJ.4Siadówawiz}'l.llwleatrzeczytowa­
rzyskimi plotka'?i sprzyja. roma_nsom. 
Świa1,Jakiukaz11JeFredro.Juzmeistme­
je;m1knęlyznudzonedamy.przewrotne, 
gotowe na wszystko pokojówki i . .lwy 
.alonowe". Pan domu I Jego przyJacicl 

?lt~~,~~t.fw~zi;;;i~~~ 
bawidamka I w lojalnoil: pokojówki, Ju: 
stys1.Wspólczeim1Frcdrzeorazpot.n1eJsi 
krytycy zarzucali sztuce „M11ż i roni'· 
niemoralność. Niesłusznie. Płytkiej Elwi­
ry (Ew1 Badora). sprytneJ i bezwzclędnej 

ffelll'fk Gil: Pnecieź to nN! i..iemnial! 

R.e-ld Sokołow1kl: No, więc dob­
rze. Siedzimy z zaloa:11 WPK 40 minut, 
kompletna.ali,jestkol.JerzyWyskiel, 
czekamy na wicewojewodę, ale on nie 
chceprzyjil:zpowodu.obecnoaciWyskie­
la. Jeszcze 10 minut I pewnie wspólnie 
oa:losilibyłmy strajk, bo postulaty były 
słuune-ekonomicme, orJanizacyjne, a 
nie poli1yczne. Dopiero moJa interwencja 
sprawiła, że rozmowa dosUI do skutku. 

ldrie mi, jako działaczowi rwi11zko~e­
mu, o inne podejście władz do tak,ch 
syt~rji. 

Jeny Pleebowlcs; . Wczoraj bylem na 

:b~s:~mk~i:~;l,~J~;'°~d! 

;!Tród~i~~7Jd~~:!~::!'c0n~~:1::~~; 
(kiedyś nazywanymi ,.chlebowymi'.'). W 

!:J/;:;~:~::i!:~a~eli~~~:;~~~ 
iadnych dodatków np. u K~ź Kawaler­
ski Orderu Odrodzenia Polsk1. 

Dru,a sprawa: przepisy dziel11 komba~ 
tanl.Ównadwiea:rupy jedni,którzysłu· 

teCassino.Chwalamuzato. 

Bard.wproszęobe<:nea:otuposła.pana 
Bugaiuikiea:o, może dałoby się te dwie 
sprawy ułatwił:. 

Justysi(NinaKulhanek).klórawbrew.ko· 
mediowym schem.9lQm mi.ul był: p0w1er­
nic4 ,iest rywalk4 damy. czy hrab,el{o 
Wacława (Manan Jaskulski) i Alrreda 
(Grzegorz Juras) szukajijcych rozrywki 
nie musimy lubił: ani pochwalał:. S11 oni 
wytworem obycujowych 'konwenansów 
Tam i(IZle me ma micJ$Ca na prawdZlwc 
uczucia, porostajejedynie era pozorów 
Prawdawychodzinajawnieprzynosąc 
u.dnemuzbohaterówchluby.5.l!równie 
wmm, nie moa:ą więc wzajemnie się oska 
ru.ć.Pytan,c eost.11dwymknie poro 
staje otw,rte. Zabawę w miłość można 
prowadZ1l: dalej. czy Jednak będzie tak 
rzeczywLkie' 

Słuszniezał~ylitwórcyspek~klu,ze 
dZIILCJSZeJ pubhcmośc:1 me nalety pOU 
cuć. Romansowa historyjka jest opowie­
dziana lekko i zabawnie, z przymruże­
niem oka, bez pruderii. OialoJi tOCZll się 

;~~k:k:!~or:~r~,, Z k'76~!1:1en~~ 
współtworE!I scen~al'ia (ilównym ele­
mentem scenicmea:oulonujestwielka 
atlasow1kanapa,nadktór11czuwają1mo­
rkizkandelabramiwrękach)imuzyka. 
Snukęrei:yserowałalrenaWollen,sce­

nOl(l"allęopracowalaGrazyna Fo1trn-K1-
spruk, muzykę Andrzej Zarycki. ruch 
sceniczny Jldwip Leimak-J1nkowska. 

jaki~~~1!0~nt; ł~~~~J.:~f~~?'~: 

O powstaniu Zespołu Rea:ionalnego 
.. Harnasie" zadecydował„ przypadek 
Czerwcowa powódź 1~ roku urwała 
mO.!t n• Białym Dunajcu Miało to usad­
nicze znaczemedladzialatnoki SpóldZLel 
niPracy.,Poronin",Wlytuowanejnabru­
iU Bialea:o Dunajca. po stronie przeciwnej 
mz stac:.,a koleJowa W ładu powiatowa w 

Harnasie 
~~~:k";t TJ:fi'k~~:~ji i:;;:a~~:!1~os~~r:' 
wa wygl11dała beznadzieJme, gdyz w Kra­
kowie w województwie popierano de 
cy7,1ępowiatu.O$talni11sun14ratowani1 
.. Poronina'" stały się mterwencje w Cen 
tralnym ZarądZLe Spó1dz1elm Pracy. 

Bylem wówcu.s czlonk,cm ZarU1dU 
Spółdzielni „Poronm". Rada w radę po­
-stanowiliśmy wysiał: ijo Warsuwy kiero 
wnika układu produkeyJnea:o w Porom· 
me-Suchem, z kilkoma pracowmkam1 o­
raz ich zonami. Wszyscy ubrali się p0 
góralsku i w budynku CZSP w Wanza­
wie zam1utskladal:petycje urZ11dzilJ 

;:.~:r:-:Fu~~t!;~ a ż~:;r:i::i: ,il~~ 
lysięwszystkiedr:zwiwcałymbudynku 

ZapewniemedallzeJ dZ11lalności poro­
niiuikiej SpółatJelni nie napotkało już na 
p0ważneprteszkody 

Po tej udanej interwencji nuzZarąd za 
najwazniejsze umai... wra:amzowame ze­
spolu a:óralskiea:o przy Spóldzie\ni, ajero 
kierownikiem został F. Anweikr, kieru­
j11cy zakładem Prymi111.a Jan Stoc:b, obe-

~ ;lr~\~~ ~k~fS'i~e:i~~i~~;:~~:: 
tyczne Zespołu 
DuźymkrokiemnaprzódwdzialalnOŚCI 

Zespolustałos1ęwybudowanieśw1etlicyz 

zapleczem. Członkowie Zespołu wystvpo­
wah poctijtkowo we własnych stroJach 
góralskic_h. Sxtuacja zmieniła się, a:dy.w 
I~ r kierownictwo artynyczne powie­
rzono Janowi Jędrolowl. Zespól przyj11I 

iaYi~~;;;:!:· ~t~ia,!;~~.k\Z:1sei:.; 
Pocz.11tkowo wys~py oeramczaly s1ędo 

Poronina i pow11tu nowotarskiea:o. Zor­
a:amrowanie zespołu mlodZ1ezowea:o 
„MaleHarnas1e"orazudti.alw 1962r.w 

::;.~ii;1i!~0ir:A~~to~w ~~~~';~~ 
~y,tycmych zcalea:o kraju. Okazało się, 
ze zapotrzebowanie na tańce i śpiewy 
autentycmieregionalnejestduze. 

Pod k1erunktem Jana Jędrola Zespól 
zywiołowo się rozw~al. Przya:otowano 
,.Wesele Góralskie" w opracowaniu A.nie­
ll_ Gut-Stap~ńaluej i z tym. przedstawie­
niem wy)l!żdzano na fest1_wale Muzyki 
Pieśni I Tańca w Warszawie. Krakowie, 
Opolu 

Pierwszy wyJazd zagraniczny nut.11pil 
wl965roku,kiedyto„Harnu,e"uczest­
m<;zyły w Zlocie Mlodziezy Czechoałowa­
ck1ej w słowackich Tatrach. w 1967 r. 
„Hamasie" wyjechały do Zqrzebia. n1 

Festiwal Zespołów Amatorskich. sk4d 

~~z""'\O~t:c~!o'.\.':'~~r ~:C~~·,t:~~ 
żdobyc,em naa:rody na M1ędzynarodo­
";;;: Fesuwalu Ziem Górskich w Zakopa-

Pis~11co pocZ11tkach Zespołu, nie mozna 
pomm4ćludzi,którzytenzespóltworzyli. 
Dziewczęta: Aniela D:1.1.ubaa, Hanka J 
Marysia Su.sll.ie rouławialy Zespól swoj11 
urod4. Solistka Tere.ka Polak rozśpie­
wała sławę ,Jł1masJ" na ca111 Polskę. 
Furorfrob1h tancerze: Wbulylław Gallea 
od Tatar6w, który prowadZ1ł „Taniec 
Zbójnicki", AndruJ I Władysław LaN­
kowl.e czy Piotr Sk11plell.. 

Przeciętnie „Hamasie" hczyły J:Z par 
tanecznych, 1 w okresie szczytowym 18 
par. Zespól mia/ wlasn4 kapeli,'" pod kiero­
wnictwem prymisty, Jana Stocha. Kapela 

;1!~:ł~~t:~!=~r~:~!~~ 
a:órskich. 

Z okatji 30-lecia Poliki Ludowej H1t-

d:\~~ ~z.:.z:~e10:kt1:i:~:s -::ol:r:i: 
'"''Y na(rodęim.Oskara Kolbera:a. 

Slanblaw Elmer: Przypuszczam, że 
następnym raum już się przy tym s~le 
poprzemieszcumy. Dili widzę koło 1,e. 
bie prezesa Potockiea:o. ja może usi4dę 
obok kolea:i Rusnarczyka ... 

Ald<sander Potoelr.1: Nie paln)'liśmy 
z kol. Elme~m na ,iebie przez wiele lal. 
Właściwie od czasów .,Solidarności". Jest 
to wielkie osiągnięcie, że siedzimy tu ra­
zem. Przyjmu.iętozdu.z:t oaobisU1 radOŚCI.II. 

Starustaw Elmer: Dostałem dzij ben­
zynę od p,ana prezesa i przyjech11liśmy 
moim.amochodem. W dodatku cali! dro•ę 
rozmawi.aliłmy ( ... )Kot Gil wspommał, ze 
pewne słutby się nami interesujij. No i 
dobru,zatoimpłac11. 

Henryk GU: Niech przyjd11 wprost do 
mnie ... 

Stanblaw Elmu:-Wie pan, do mnie 
przychodzilidoil:często.Teraznieprzy­
chod.Iij i nie ma się co przeJmować. To byli 
moiuczniowie,terazmówmisięklaniaj4 
naulicy. 

Nasurelacja uwqlędówtechnicz­
nych obe)muJejedn11cz~art11stenorra­
mudysk~i.jakaodbyla~ię22pa:i:dzier­
mka. 

proponowała ądeczanom. Od kwietnia 
tego roku Teatr kierowany przez Wlady1-
law1 Wlnnickiea:o i Tadeusza Kwmtę spe­
ktakle gral'le weześniej w Krakowie przy­
wozi do mia.st nie posiadaj4cych zawodo­
wych zespołów teatralnych. Teresa Kwin­
ta, impresario Teatru liczy, ze współpraca 
z Wojewódzkim Otrodkiem Kultury w~­
czu będzie trwała. Niedługo, ZB hłlOJ)O.· 
4o.przs,,edzlems,z1nscen1rotjq„Ma.tt(IO 
K1ifcio"wedluoAnl0tMdeSaml E.rupe­
'l/'t(IO. Będzll! IOprzedłlOUllellll!dla doTo­
sls,ch Widzów. opoww.~ o milołn 

::-::::~i:~t:::~~: 
I°'1/0inalr&0 ICt1LogTĄ/'lq tufJbltnej pla.l­
ts,cd:1, Morn TeT"ełl/ B,a.ta.1-T~okowiklq 

~~z~n~~ro!w~x/ ~~!~: 
l:non11.W11vczn1uprz11izleg,oroktl.planu-

:"'J m=:: .. ~:aR~~=: 
na, w rd11.wn1 Henn,lło Boukołowslrll!oo, 
11a.tlfPn1e z 1nscemzoc,ą tekstów Sta­
cłtu'l/, do klóTtlcłt mu.z11kę napi,a.l Robert 
S<uonowdri . 

DN U'al'l/ me moVQ zadowalot się 

!:!i~.~: =-=~~z~ 
::~~~i::'~oo~t~~z= 
torów. Ponacllo mieszltońq/ unriu ml(l.lt 
majq oko.Qf poznał: na,z zespól I SJ)1'"ow­
dzoneJUż OT1U Z\l.pehtll! IIOWl! ą;,elctakłe. 

W 1982 roku Jan Jędro! przeszedł na 
emeryturę, a kierowmctwo obj11I Jan 
Stoch,kleJędrolpozostalaktywnymcz!on­
kicm Zespolu 

WrokubieZ11cymZespólobchodzi30-
·lecieistnieni.a. Uroczystości rocznicowe 
rozpoczl,'"lys,ęl5paidziernikatlozeniem 

;i~7:;';!;~i:r~~t;;en!t~A1~~n~i·~·~~~;i 
sięz90rocznic11urodzinichpatronki.Jej 
imię nadano nowo zbudowanej ulicy w 
Poroninie. Odsłonięcia t.abhcy dokonała 
siostrzenica pisarki, dr Zofta Orawlee­
-L6fflerowa. 

Uchwalę o n~daniu ulicy miana Anieli 
Gut-StapinakieJ odczytał sołtys Poronina, 
J•r Ha1ow111.i. Podał tet, te koszt wy­
konamo1 ulicy wyniósł ok. 16 milionów 
złotych wtym30procenlstanowilczyn 
społecmy mieszkańców. Poinformował 
równiez zcromadzonych liczme poroni­
nian i gości, że budowany od wielu lat 
czynemspołecznymwodoc1ujestjuża:o­
towy i czeka naodbiór:że Poronin prey­
mieru się do a:aeyflkacji I kanalizatji, 
wraz z budow11 oa:yHczalni a wszystko 
to ma był: ukończone do 1990 roku. że 
wznoszony od ... 10 lat Dom H1ndlowy 
osi4gn11I J piętro. 

W kinie „Watra", mieszCI4cym się w 

!t~:u;;a~';!,~;:;tb>;!~::J~'.t~h~~ 
„Duźych Harnasi"". Na koniec, w świetlicy 
Zwi4zku Podhalan. przy a:óralsk1ej her­
baciewspominanopiękne1trudnechwile 
z30-Jetniejhistoriizespolu. 

JERZY SKOTNICA 

~7 
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NaJłepu11m bo RQJP1fkn~z11m , n(IJlrwalut1m po· 
mnih!m bfdzi.e lll(l&OWI' iadzen,e druw i gaików 
wolnoki pnez nQJbhhu dz1es1f<' lai obsodZQJffll,I 
bu.d11n.ki,wue1Jnewołnemie.,,ro,b1111rełloł1,km 
polne,droga JQ.łt0nam1, hpnm1. dębami 1pworam1 
7.a Wyddal Rady Powiatowej w Nowym Tarru 

Prnn n:KZV UZNANSKJ 

Pozwolę:sob1e przesiać na rę('t' Redakcyi 50 koron 
(me paskarskie, bo takie celu meosuu1-.i11l na fund\1$Z 
uświadam1ama narodowego ludu nal>odhalu, gdyz 
uwaz1m ze smutkiem. ze w tym kierunku panllJe 
)'l'SZcze wielka ciemnota. &j jeszcze tacy w Zakopa­
nem, którzy tw1erd~, ze gdyby me Prusacy, tobyśmy 
zglodufim:li. achoćPolska~dzie, toj11 panowie 
sprzedad~. Płakać nad takimi Polakami. 

Na Organiucyę Narodow11 zamiast w,enca na 1.Tum­
nę ś.p. p.Kozubowsk,ego zlozyli pp. dr M1e$zkowscy SO 
k., p. Psarski 50 k„ dr D,ehl 50 k., dr Dziedzic 30 k. 
Nadtonazgromad7.Cniu l)łlranaSzaflary27J k. 76h. 

Polacy• Cli ZllJl!'CW w dohn,e Ktłucy olebo Corn.fj 
Onn,711, w Erdutce olebo w Storei W••. c,łołe,e 11t do 
Połłkt. LudnaU 20 md,onowe, Polski od mono po 
Talr]I 1!01 za nom,, zondo. na.segoz]edoezemo z 011(1. 
tmemt potokami. DeJmłl tedłl znaf o nosem ZI/CIU 
ZondOJllll/ tegO t m11 NuidtuOIU! p11rał W re, IJ)TOWU! 
lu.dz100<'1/ch, achołb11 sro,ących no urlędoch. Idtt"\e 
Jed11nui la rozkazem wo~ sumuimo o zc,ło.K"K' r,e do 
polsko.i~ 

ks FERDYNAND MACHAV 
zJablonkinaOrawie 

Zgromadzenie obywllteh w No,,.·ym Targu dla omó­
w1ema sprawy polskieJ. zawillzama organizacy,, za lat 
wien,a pOtrzeb powiatu odbyło s,ę 2 listopada. Było 
niesłychanie burzliwe, t..ak, ze chwilami OC7.ek1wann co 
n-.imr.iCJ bóJki. Przyczynll Ujść było nieporozunucmc 
obc<;:nyeh. w Jakim celu ich zwołano. powtóre wielka 
ilość rozma,tych nieodp0wiedz1alnych 0$Ób a brak 
powaznych mieszczan, a co n1Jgorsze agitacJa Jdllc• 
i szynkow zydowsk1ch I podburzame przeciw mektó· 
rym 0$0bom 1 intd1genCJi. Z trudem I wśród w1elk1ch 
usiłowań doprowadzono pn.eciez do uspokojenia 
wzbur7.0nychizab1cżonomepotrzebnymawanturom 
Dopiero ,,.,cdy tak surdutowcyJak i m1t.•szczan1e wy. 
st.4pih zprzeds1aw1emem bolączek wo,ll'nnych. z u,. 
rzutami prze<::1w urzt(lmkom zcnarost,,.·a. Centrali itd. 
Ostatecznie7.godnieprzyszllobc<;:mdoprzekonama,ie 
w rzeczypospohteJ polskiej będzie lepiej i ze nalezy 
staraćsięJuzterazopoprawęstosunków.Wtymcelu 
wybrano komitet m1eJsk1 Uotony z przedsta,,.·1e,ell 
wszystk,chwarstw,zm,euczanobrano 17osób 

Rozko?em dowódlrwo WOJsk polskich nr 7 w Kroko-
• U'I~ UIU.'OT"lOflll lOfloł I okrę9 U.'O;JSkOwtl pOdholo.lUh, 

obe]mU}(!cy Z\efllłf sądecką. li monowską. nowo1orską, 
spiską , orowskq W okrf'111 r11m 1worz11m11 b'l/(l(ldf 
podhn!miskq pte1:łl0l11. or111ler111 1 kowoter111 Jako 
dou:ódro. tf.'OJ$kou.111eoo okrę"u ll.'ZI/U'Om s11nów Pod 
hola. k1ou11 d0l11cłlnos odb11woh .sluibf rozrz11cem 
u.,l.e111on1ł'po!sk1m,u•p!Ukocho11,1r11ocku:h1Wf01eTs 

k1ch.b11/Jt>zu.ioezmi'u.'TOCOh11aPodhale1nar11chmio11 
zgloszoh Slf 111 dou'6dztu.,ach pow101ow11ch okTfilu do 
Muzbu we 1Lio.m11cłl ,ze,-ego:cłl Ni«h Wił' Monerz 
Polsko. ze11aJ(lrouzo:,e,z,ernmPodłlole,J0k zou•ne 
tok1dnśu111).1;01d<:>•f0Jnitu.•s11kur1,eJJ)TZIIÓfdZ1eDo 
bron1u•1fr'Na 1111• 1.U011.'f Podho!o 1 

Podpułkownik Andrzej Galica 
dowódca wojsk okr podhal 

Jakie ma maczemi' dla kaldego narodu własnt· 
wybrzele monkw , własna nota handlo,,.·a, o t~m 
przt·konahl>my się w nu1e woJny. Idąc za tą mysl.ą 
zwróc1ls1f p. Jerzy Uznański marszałek po"·1atu nowo­
tarsk1ego z wez,,.·amem dootwarc,a ,kladk1 na budow(' 
p1erwsz1,gookr('tu1zeswoJeJstronyof111.rował5()1)k 
oraz zgto:s,I goto..,·oś(' urz.ądzema kabmy z drze".l'a 
limbowegr, oraz masztów dla tego statku ze świl'rkow 
tataańskich. wychowanych przez halne w1ehry. dla 
pami.ątki, u•wolna, zjednocwnao1czyznas1('g1 od 
Tatr do Bałtyku 

M1l'Szkailcy Podhala pos1ad&Jący luy1 Gdyby z was 
katdy zgłosił go1owość bezplatncgoodstąp1l'n1achoć 
paru smreków. 1dl1C Złl tym przykładem. z ,,.·aszego 
drzewa powstałby na polskim morzu p1eN'SlY po\sk1 
okrętbę-dącyzadatkiempotęzneJOotyidumąPodaha 
Ja! 

tCL\G DALSZY ZE STR. 1) 
!lf od ustawionych w kozły karabinów. zblJI_ył s1ę do 
nich poruczmk rez. K. Olszewski wraz ze mną , z naszy 
m1 dokooptowanymi do Komitetu Jcdnorocwym, o 
chotmkami·studenta~. Wtedy kpt. Botesławowicz !)Od 
szedł do zołmerty oddziału wartowmczcgo i oświad­
czył. najpierw w języku niemieckim. 1 m1stę~me pols­
kim. ze z tli chwilą uSIIJl' włada aborcy, 1 we!,wal 
zołnierzydoposluszel\Stwawladzynarodu_polsk,cgo 
NastępmeJuznapolskąkomendęwystąl)thnaprawo 

~::C1:~:~~C:cef s~:~i!:!"nf~~:i\1 ti~s::11~~e~:~ 

mnych narodowości apewmhśmy nybki powrót do 
lChOJCZYln 

Niezwloczme po 1ym udanym epizodzie I.1,1ęliśmy im,. 

gazyn broru i amuniąi. Sla,MC .się w ten s~ pananu 
sytuaCJ1. Powodzeme,,.·szelk1chdalstychdz1alańbylo 
zalezne od pośpiechu ich wykonania. Blyskaw,czme 
dokonaliśmyobsadzeniadworcakolejowegoi poczty 
( ... )Pouzyskaniuprzeznaszpocztypierwszegopołll· 
czema z Krakowem w odpowiedzi ~szeliśm:i,: Hler 
f ntung&kommondo Krokou. My więc byliśmy pierw­
si. Kraków pozostawał jeszcze pod władzą uborey. 

Stosown1edoplanun.a.szychdziałall( ... )udah.śmys1ę 
dosiedzibyiandarmeriiaustriackiejwceluJeJro1.bro· 
jenia. Obydw.J byh.śmy uzbrojem we własne uybkO· 

str1elnep1s\oletybelgtisk1eorazwapa,owe,abrane 

:n;a3:z:::,,~:~!~~ts:;~~!r~:~'.'~~e~~zd/i1~~~1! 
w,zbie, przezktór, przeehodzilosiędob1urakomen 
danta.naumieszczonymtamstoJakunabr,;ińniebyło 
adnegokarabmu( ... )1kzpukam.1weszhŚrT\YdOkan. 
celani komendanta(. .. )Sicdz1alprzystolc, zwrócony 
do dnwi we1śc1owych prawie zupełnie pleeami. Gdy 
obe1r1.11 s,ę i ujrzał nu dwóch oncerów. zerwał się 
z krzesła i zwracając się ku nam. przybrał postawę 

:~~1::'ft~ic1~ri;{:f~.11= :'nt!~~~~~1XZ'. 
chmistrz jest Polakiem ( ... ) Oświadczyliśmy mu po 
polsku. ie t tą chwllą my w imieniu narodu polskiego 
obejmllJemy władzę. Na to on wzruszonym głosem 
odrtekł, ze moiemy mu wierzył, iż długo juz. wprost 

· z utęsknieniem. oczekiwał tej chwili. Równocześnie 
o.łw1adczylgotowość.dopodporuidkowaniasięnaszym 
rozkazomidozloiemaprzysięginaw1ernośc1lllrodow1 
polskiemu. Pota tym samorzutme ofiarował swoją 
pomoc przy rozbrojeniu podwładnych mu zandarmów 
Potw1erdr.il przy tym znany namjuz fakt, ze podkome­
ndni są wrogo usp0110bieni do wszys1kie1110, co polskie. 
gdyząurob1onym1przetzaborC\"ukra1ńsk1m1nacjo 
na listami( ... ) Czyny ~go komendanta, którego llllZWi 

~~. w::~~i;~r::;i~tn;~~~!:b~::l;~i:ai::· 
rmów tdeponowaliimy następnie w magazynku brom 
wChramcówce 

Zakopane z całą okolicą Tatr by/o wolne od uborey. 

Tymczasem pomimo wielokrotrue powtarzanych prób 

~"::;:ar:Ir:y ~~!0z;~: !~:a~~lt!,~~e!.g~~~ 
kommondo Kro.l:0.11, 11,lbo, HU!r Fn111n"1kommondo 
Krokau. Dopiero po tych. kilku godzmach pelnyc~ 
nap1ęc1a nareszcie nastąpdo qloszeme; Tu polska 
komenda muuto Krokowo. Entuz.iazm. jaki nu ogar 
nąlwteJchwili,mozezrozumiei:tylkotcn,ktoosobiś· 
cie przezyt chwil(' odzyska11ia niepodległości przez 
Ojczyznępoprzeszłostulatachmewoti. 

N1ezwłoczniepoopisanychwypadkachspa!eczeilst 

:~afyk::;~~5t:~k~;2i!!~~~1~ifeJ"~::~:~~!;:1~na<'J 

r.~:1:1~k!:'~~i!~~%"~~:i::~::::y~i~::s:~ 
zaopatrzeniamiuta 

O naszych zamierzeniach. mepodleglośc,owych, w 
ścisłej t-.icmmcy i ze zobow111zamcm do zachowania 
tejze, powi,domiony by/ bawiący podówczas w Zako-

hianney~~~.';~!~~~ t::n:t~:ir~~~~~i~i:;!t 
natcntematpodkreślalznaC'ULk1em,byśmys1ęmrah 
o przeprowad~eme naszych dzialail mozl1w1e bez roz 
lewu krwi. 

On tez, który powiedział. MÓJ Bóg to ojcz11via 

-~ fry~hw~~~:~;:~~h1~ ni::.ir~i:;!~~1::7Jl1~0;ob:~ 
faktyCU\ym duchowym prtywódcą naszym i ca/ego 

~:x::!~!i'."1~:~::;:;;~~e::tJ~r~"ni~·d! ~:: 
na że romskiego, powołaloio na stanowisko prezyden­
t.a swoJej maleJ republik, zakop,ailskie.t, którym był 
przezkilkanakiedni,tojes1dochwihukonstytuowa 
niasięrząduwWarsawie. 

(Fragment wspomnieil TadtunaJanowslr.ltso „Ro­
czmk Podholaltlki". t. lll). 



Mjr Bnosa-Brvz.ina 

Ił! Nowym Tartu w. nocy z 31 pddziernika na 
I fistopa<!-• legioniści, żołnierze Pol~ słui4cy l ... t 
u,ięli WOJskowe baraki na Czerwonem I magazyny 
w miescie. Stalo się to pod komendą kapitana Brzeziny, 

~[~:J :aj~~~r~~~f°~~~~z~~1o~:~&.:\~ ~=~~:: 
wośei rozbl'(),ono i uiciągruęto warty. 

Wieczorem w magistracie odbyło się zebranie oby­
wateli ze wszyllkich warslw, urzędników, m1eszcuin 
itd. na klÓl'f"m wśród radosnego nastroju uc hwalono 
nuajutrzprzyslllpić douroClystego pn.ejęciaurzędów 
w polskie rę-ce oraz do wyczyszczenia powiatu z nale­
cialOŚCl wojennych. Częśi; orłów austryackich po1.dej 
mowanownocy. 

Nau,iulrz rano w 1m1emu Rządu Polskiego w War­
su.wie a z ramienia Polsk1eJ Komisyi Likwidacyjnej 
w Krakowie udali się de legaci Powiatowej Organizacj i 
Narodowej: poseł dr J11i Bednarski. burmistrz J ózef 
Rajski, obywale l nowota rs ki Michał Skalski ubra ny 
w przepiękny strój 1óralski i boJatą gunię, i dr Ignacy 
Dziedzic. w otoczeniu rady 1mmneJ i tłumu publiczlR)­
śei do komendy stacyjnej, gdzie od kapitana Brzeziny 
odebrali ślubowanie posluszeńst-..:a Rządowi Polskie­
mu. ŻOłnier1.e i oficel'()wie zerwall zcuipek „bączki" 
austryackie.aprzypinall polsk1eorzelki.Odlądm8Jor 

Brzoza Jest komendantem okrę1owym, komendantem 
powialowym rotmistrz Maryusz Zaruski z Zakopane­
go 

Sl.ld udali się delegaci d(! sta(Ofitwa i odebrali ślubo· 
wanie od star01&ty Psarskiego. W chw1h ślubowania 
ze rwano austryack1e10 orla z gmachu star01&twa a wy. 
wieszono biało.czerwoną chorągiew polską wSród ra­
dości tłumów. Z balkonu oelosil dr Bednarski, ze 
i lubowaniezlozono.starosta zaśośw,adczyl. zeodl.ld 
będZlC urzedował dla dobra narodu. 
Następnie udano s1ędo sądu, urzędu JXX:lalko,,,ego, 

kolei, ewidencyi podatku gruntowego. gimnazyum. 
obu szkol ludowych. slrazy s karbowej , poezty i oddzia-

~1~::ff::f~s~:~..!~e ~::~:cPo7l~te~~~~:!~ 
z ralusza wyglo:sil burml$lrz Rajski, wzywajł!c do 
zachow;mia por~ku. posłuchu nowemu rządowi,, za 
kończylokrzyk1emnacze5Ćzjednoczonejimezawi$1eJ 
Polski. 

do:~-:~~ 1~0 i~~;~~;cehc~:a~i:~i ;~tt:.~~~d"!;~ 
herbpolsk1,bialegoorla,przep1fkmenamalowanego 
przez prof.Gołębiowskiego. 
2li$topada'\ldahsiędelegaciPowiatowejOrganiza · 

cyi Narodowej. dr Bednars~i, Rajs.k1 i Jan T . Dzted~c. 
do Czarnego Dun~a TulaJ oczekiwała ich cala gmina 
z naczelnikiem Cikowsk1m na czele. Po stosownych 
przemowach w to.,..·arzystwie Rady gminn('J i licznej 
publicrnośct udano się do budynku ądow~,o. gdZJe 
zebrani naczelnicy wszystkich władz zlozyh slubowa­
nie na wierność Pol-. co zgromadzeni przyjęli z rado 
kię. 

W ten urn dzień w Krościenku Prezydyum mieJsco­
wego Komitetu Organiuicyi NarodoweJ odebrało od 
tutejszychurzędówślubow1niena =Polskiego 
Rządu. U rOC%ystość odbyła 11ę w naJw!ększym porząd­
ku. Wszyscy ze wzruszeniem zlozyli ządane ślubow1-
me. Orty austryack \e i portrety cesarskie p&zdeJmowa­
no, zawieszono orły polskie. 

4 listopad1 odbyło się w sali Rady powiatowej w No­
wym Targu urOC%yste uiprzy1ięzeme marsu I.ka . po. 
wiatu. Jerzego Uznańskiego, burmistrza Rajskiej!'.o 
ir.gromadzonychw komplecia(opróczchoregowóJta 
ze Sromowie<- Nizl_lych) naczelników lskich gm.'n 

ń<'lylo wezw1me do zebranych wygl0S1one prze z Jana 
T. DziedZJca . 

(,,Gozeta P odholmisko"' z 10 hstopada 1918 r. ) 

Zd.Jęe,a ze zbiorów sądeckiego Muzeum Okręgowe 
go. które na li hstopada br. przygotowuje otwarc,e 
wystawy,.Szar11ich strój". 

Awdiejęw 
Przy kaidej nadarzająceJ s ,ę okazji pytam znaJo 

mych,iludootrzeg-.jąwnaszymkraJuid(!hl'()zrywko­
"':'ej estrady Odpowiedzi 511 rózne, ZJ1lezme od tołeral_l 
('Jt testowanego. Pewien J8Joglowy odpow1edz1al, ze 
"11wia~mamyjednii,izeom('Jnapisalemwp1erwszym 
rehetomedo „Dunljca'". Inny rozmówca jednak począł 
wyticZJIĆ niezhczone figurki rockowych refrenistów, 
uznając widać. że gwiazdą jest ten. kto dysponUJe 
marsuilkowską buławą, chocby w plecaku. Tak więc 
choćpytam,odpowiedzinieuiyskalcm 

IZJ1pewnewn1Jszerszejnawetwyhcuincepolskich 
idoli lrudno byłoby m, spotkać nazwisko bohatera 
dzisiejszego felietonu . Choćby dlatego. ze ,est nim 
~anin. I artysta w dobrym. tego słowa znaczemu 

meuwodowy. Alo:sza Awdiejew. 

Popula~ność rosyJskieJ sztuki eslradowej jest w na­
szym krłJu n!e~1el~a. Mimo trwaleJ instytucji upo­
wsu-ehn~ą_ceJ.Ja~ąJ~I zielonogórski Festiwal Piosen· 
ki Radziecku!J, mimo licznych . .gastroli"' odbywanych 
w Polsce przez rOfiyjskich i radzie<-kich piosenkarzy. 
mimo ich sukcesów w festiwalach . Wygrały „Sopot" 
Miansarowa. Pu1aczowa, Ponarows ka ale nie sta ły 

~i:twi:Z6w~~~r~b~rk:n~~:rot~~;!~. p~;..~::: 
szymuznaniemcieszyli s,ę{icies.ząnadal.choćczasy 
ich 1wórcZO$Cl naleą do histom) Bułat Okudzawa 
i Włodzimierz Wysocki . Obaj nietypowi dla dz1es1eJ· 
szej sztuki estradowej, bardzo kameralni, wyzbyci 
estradowego blichtru. Idole inteligenccy. Ich to twór­
czość wyznaczyła w polskim odbiorcy automatyczne 
skoJar~enia z terminem „ piosenka rOfiyJska" ' . A przy­
najmniej z oryginalnym kręgiem wartości mesionych 
przezrosyJskąsztukęestradową . 

Przydługi ten wstęp wprowadza nas w przyczyny 
specyfic znego powodzenia Awdiejewa. 

AlOfi u przyjt.'Chal do Pols ki kilkanaśe,e lat te mu 
Studiował Język polskt w Uniwersytecie Jagielloń 
sk1m. A ze islniała wówczas Juz moda na „ROSJanma 
2 gitarą" wkrólt.'l' 1 on s i~· w owej modnej roli przed 
stawił. Nie był. co prawda. w cuis1e studiów lak 
popula rny . jak 1nni studiUJi1Cy wUJ ROSJanie Borys 
Smohn czy Andrej Lipski (po który m zrentil pozostał 

:u~:z~°n;'.ew~~~ ;o~~0z'!1ł~~ię. :~\~:aj;!~~~: 
wkrakowskiezyciekulturalnenieoezek1waneumie.ię1. 
nośc1. Okazał się przede wszystki bardzo biegłym 
muzykie m . Opracował tu i ówdz,e ilustraCJf muzyci­
ną. ,.wykazał się"' podczas jauowego Jam-session 
Po Jęto, że,esl w1ęceJ mzegwtycznym gi1arzysl.l . Przez 
kilka lat dobra op1ma o Aloszy narastała w Srodow1s­
ku ale nadal nie wiedzieli o mm słuchacze ... 

Awdiejew został w Krakowie. Pod.Jął PflC\'" nauko­
wą . 7.8Jąl s1ęjęzyk1em . Zrobił doktorat. został docen 
tem. Gdy cala ta .. poważna·· kariera wznosiła się 

mozolme miody krakowski R05Janm slawal się co­
raz bardziej kochanym dzieckiem lokalnej bohe my 
Przezk1lkalatws pólpracowalzpl'()fC5Jonalnymzespo­
łem jazzowym. upraw18Jącym stare konwencJe styhs­
tyczne (jak szanowni Czylelnicy wiedzą każdy Jaz­
zm_an ma u mnie pl_us) . PQtem okazał s,ę nadzwycza., 
pOzytecznym (a moze nawel n1e zb('dnym) artystą „Pi­
wnicy pod Baranami". 

Wszystko mozna o „Piwnicy'" p0w1edz1eć. poza tym 
wsuikze, Ze Jest to miejsce mato malownicze. Malowni­
czość. n-.islynniejs zego polskiego kabaretu bierze $1ę 
zaś niezeczotyk1lokalu.barwnośc1kreaCJ1czypirami ­
d a lnegosnob izmuk1biców leezz prawdziwego pan 
opt1cu m ludzk ich osobowości . Zestawien ie artystów 
1 nieudaczników, Puaków-1 świętych, intelektualis tów 
w stanie zabawy I sprzed8Jnych dziewe k snUJących 
filozoficznemySh 

Na owym rna lowniczym tle osobowość Aloszy A .... 
d1eJewa ZIJ&sniała Jaskrawo. Nie ty lko dlate go. te, 
w l'()tnansowo-balladowym repo,rtuarze me ma od daw 
na (przyna.,mniei w .. PiwR1cy"") równych sobie. ale dla 
osobhweJ .. 1~nosci"' naszego bohatera Choć tyle la t 
w Polsce. ze sm1alo mozna go uznać za rodaka prze­
cle !•chował A_IOlu w sw>·m zachowam u. w specyllce 
mys lenia,Jakosc1humoruetc .. n1e>atarteśladyswcj 
p1erwszeJ Ojczyzny. Ta „mność". czasem trak towana 
Jak1.wyklaegzotyczność.aleczasemzwraclłj;ica uwa 
gę na gl~·boką wit.>dzę Adw1e1ewa. na Jego specyficzne. 
dobrothwe zarty. "-"reszcie na tf.'mperaml'nt -mczny 
stała SI\' fundamenlem specyficznego gw,azdor-st,..·a 
naszego bohatera 

Jest .,gw1azdf' Jednego kabaretu. lJeszc1.e n1ehcz 
nych.stanowczozbytrzadkit>h rt.'Cl\ah W Krakowie. 
w Paryzu. Obecnie gra I i;p,ewa (wraz z gitarzystą 
Michałem Kamewsk,m) baliady odesskie. Ludzie.jaki 
topifknykoncert' 

Wankiec1e. Jakąprepro.,..·adzah'm "- Śród przyJac1ol 
1 zn&Jomych. mkt nie wym1eml nazw iska Aloszy Aw 
d ieJewa. Znajomi uznah na.,wyraimeJ. iz .,gwiazdą"" 
stać s,ę mozna Jedyme dw;ki pośrednikom: te lewizji. 
radwfon i1. pły tom, lllmom To smutne. Jak "-"SZyscy 
podlegamy „aSOCJacjom automatycznym " Psu Pawio· 
wa soki zołądkowe wydzielały st~· tez na sam dzwięk 
dzwonka po t resu rze. Czyzby i nam. tresowanym 
codziennie, poJę<>U~ .,g-w,azdy" k0Jarzyćs 1 ę musi z na 
rzędziem.niebl ask1 em' 

Alosza AwdieJe w, .ś p,ewl.)ąCy docent z kabaretu 
gwiazda 1est . .l[d rtjaśnieje na lirmamenc 1e. gdyż silą 
swego dz1alama I oddz1alywa ma wy rózma stę z otocze 
nia. To wystarczy. A nastą sprawą .iest owe10 bla$kt, 
dostrzeżenie,nazwanieidocenienie 



<CL\G DALSZY ZE STR. Sł 
XX wiek okaz.,J się wiekiem demokra­

tycznych rewolucji narodowych I kutal, 
towaniabytunarodowegowrormienieu.­
wisłych pailstw. Schematy wydedukowa­
ne z dziewiętnastowiecznych wzorów po· 
li1ykizaborczej,z011iemnastowiecznejsy­
tuaejiEuropyiszesnastowiec1.nych moż­
liw~i Polski okazał): ,51ę wobec niE"go 
bE'z:Hlne. A jednak probowano jE' ZłlllllOSO­
wać. i to jak wsi.elki schema1yzm w 
politycznym myślE"niu okazało się na 
der kosztowne. 

Drogędor,alizaCJiobutychanachrom ­
cznychlnierealnychprogramówprzegra, 
dzała również radziecka Rosja. Trudno 
uwierzyć, ale Dmowski spodziewał 11ę 
naprawd,:,zejriliniezab1erać~K\jo-

;;!· ~~ó~~:~;1;.ił~ftia~~r::r~~i~~ 
7.godzi ... Obojętnie. biała czy czerwona ... 

:ł~lz~t~.~~~1\.z~r:!1t,?edt~tk~ 
naodprawieonccrów .. dwójk1""wprzede­
dniu pochodu na K\jów mówił; ,.Pokó:1 
zoofiarowan11 poprudnio przez R~ 
POUce nte b11l ojinroum11 w J)OTę. Pokó:1 
bowiem możeb11ć zowarc11 dop~o wced11, 
Qd11 )L!dna 11,ona cz~ Ilf zw11Clfzcq. o 
druoo uważa r,ę zo ZWI/ClfZonq. Nnio­
miasl po,l;OJU-porozumienm hUtono me 
zna. Pok.ójofiarowon11 przez Ros,ę bezpo­
.!Tednw po pobiciu Den,kina , Kolczaka 
me móol b11t prZl/.lffl/. Qd11ż m11 m,etlffll11 
pełne prawo uznania 11ę za ZW'J/ClfZCÓW, 

;~~z~:u~~z;;~::~h~:~: 
iwach nad Den1kmem , Kolczakiem. k1ó­
rz11 poważnie zagrozah poń,1wowaki 
Bolszewu, nil? mieh p.111dnln nv11c,ęzo­
n11cll. Stanęh zolem noprzl!Clw 11ebte 
dwaj ZWI/ClfZC'I/. Pomewaz wt po!Urwa 
ot>o:-r. a nawei nosze wlaine .rpolecze!Ulwo 
nie mi.a/o tunadomak> tego, że ,es1ełm11 
/akt11czme ZWIIC&ęzcam,. należo!o przed 
rozpoczęaem rozmów pokO)OWllch od­
niełt ZWIIClfllwo nad bobzeunkomt )Ul 
po ich ZWl/ClfSIWOCII nad Demkmem I Kol­
czakiem. Tob11loJ)OWO(U'ffl.dlaczl'(IWm11 
'11' z poko)l'ffl, z R0.1Jq Bo!szew>ckq, mmw 
JeJO/er1,mesp,e,z11h"". 

Sam Piłsudski stwierdzi/ póżmeJ,juz po 
takończemu woJny polsko-radneck,ej. 
pifknie.niezu~lmeszczerze.a.jednak 
wymownie, . ,P0.1raw&łem Id robU? meza-

letineodmk090,,użwrotu19lłW11roż1111 
cel dla wop111 z Sowielnmi. l.deqidowa­
lem, maoll()u,u:ie, na1ęz11t liłf, ab11 możli­
wie doleloo ocl mie;sc. gdzie l1f nowe iltc,e 
11111lduwalo i ~kuwalo, obalił wszelkie 
prób11 i zolc11..111 norzUttT1io. raz jeszcze 
ż11cia obceyo, z11cia nie llla.dlOMQO przez 

:Zo:~~c!',;~~fg.,~~~ 
tak doleko, u pracy odbudOWV wto.mego 
ż11cio, Ue.i cz11 dobrej, w !o nte wchodą, 
Sowie111 nte bil/11 w 1tonte mącić i ,e.i 
przenkodzoć" 

I meraz w swych wystąpieniach powra­
ca ł do,lównego osiągnięcia woJny do 
.,le.i wielkl(l przesirzem"', kt6rą się „od 
rewoluCJ1zabezp1ecz111'' 

Programu polskiego ~kspansjonizmu 
mepop1erałypowa7.nermes1.ezańsk,,ko-

in~~\t:C::~(;.z:!d~ow~~~~~h w"::::s~:: 
dz1e1 na. odbudowf bialeJ Ros~, i w im1f JeJ 
interesów bromła zasady, 1z wschodnia 
granicaPolskiwinnajaknll,)mmeJUllZCZU· 
piać pot,;-gę n8Jw1er_rne,szego Europie, a 
przyn8JmnieJ FranCJ1.soJuszmka1 podo­
p1ecinegonawschodz1e.W1eJmyśhprze­
strzeganoPolskę przNiinkorporacJąGa-

Pożegnanie 

cz;\lr:I~~-Dr:~~!·~~:n~~ą~~: 
wne wojenne dzieje tego ądecunina z 
urodzenia, a maryna.ru z wyboru. kom­
batanta, wiceprezesa ZarZ,1!dU Wo.te· 
wód:dciego Związku lnwalid6w WoJen­
nych PRL. Znany był dobrze w środo­
wisku kombatanckim. znany był mlo­
dziezy. z którą wielokrotnie dzielil się 
swymi przeżyciami oru ren,ktjami. 

Urodził sit 8 marca 19 18 roku w 
Nowym 5itczu. W lutym 1938 r. wsUjp1/ 
jakoochotmkdoMarynarkiWoJennej. 
Po ukończeniu kursu radiotelegran 
stów w Centrum Wyszkolema Spe<:Ja 
hs16w Flotydostalprzydziałnakontr­
torpedowiec .. Buru.'". 30 sie rpnia 
1939 r. w przededniu wojny od­
plynąłdoW1elkiej8rytanii.Ookońca 

XIII Wojewócbki Przegląd Zespołów 
Muzycznych z,-romadz1l w Nowym Sitczu 
ponad czte rdziestu wykonawców. Jury 
nie miałb la.twego zadania. Ostatecznie 
jegowerdyk t brzmial następlijąco: 

Gra .nd Pris otrzymal duett1la.rklasy• 
cznych Knyu lof Sxsr,ula i Artu r 
Km ledll z MiE"jskiego Ołrodka Kultury w 
Nowym5itczu. 

Wka1egori1C1listbwlnagrodynieprzy­
mano.Dwierównorzę<1n,llnagrodywy­
walczyli nowosądE"etaniE' Jenr.y Tka• 

~10 

wojny, jako radiotele(rafuta 
malJanZiajabraludzialnamszczycie­
lach„Burza"" ... Garland .. i„Piorun"w 
bitwachmorskichikonwojachnaMo­
rzu Północnym i Atlantyku, pod Narwi-

~~~~ in~uM~~~kt,ód::;~~~ ~!:: 
stniczył woperaejachdywersyjnychi 

przygotowaniach do inwazji wojsk a· 
lianckich na Sycylię oraz Półwysep 
Apeniiuki. Gdy wojna się skońc:zyla, 
dolozylsw"cefielktdoakej1tE"wmd_Y: 
kowania polskich !Mlików z Norwegu 1 
Danii. W 1946 r. powrócił do kraju. 

Zdi!mobilizowa.ny. pracował _ w Za­
kładach Zbożowych w Olsztyme i Su­
szu. a w 1950 r. wrócił do Nowego 
5:łcza. Od 1963 r. był pracownikiem 
SpólduelniRzemieślniczeJ .. Sltdeczan-

nyll z Domu Kultury Kolejarza i I?arlun 
Zablerowslr.l z Techmkum KoleJowego 
lllnlJ[l"odf(exaeauo)dostalitaktestde­
czame A,:niesalr.a Wojnar z I Ltceum 
Ogólnokształcącego i Aadr-&ej Ublebj z 
MieJskiegoOłrodkaKultury. 

W kategorii uspolów lnstnim~ntal· 
nycb lmiejscepn:yznanozespolow1„Se­
kta" z Domu Kultury Kolejarza w Nowym 

~~~~:.-d:M~rs~:~~~~!a:o z~,:,dk~ 
Kultury w Rabce i .,Pól godziny" z M1ejs­
ko-Gminnea:o Ołrodka Kultury w Llma­
noweJ. 

W kate,:orii Rtp,Ołów wollal110-
·IDlltni inentalnycb 1wollaln7cblmie.,s­
ce wywalczyła „Ea:zystencja"" z FWP w 
Krynicy, dwa równorzędnE' li miejsca 

.. S:::.\;.'.:;~!~~~:~ 'jgriv~,~o;~ 
dziny'" i woka.liki z Zespołu Szkól Og6l­
noksztalcących w Nowym Sitczu. a wyró: 
znienia .. Blues CombE'"" z Nowotarskie.i 

licjiWschodniejiWilna,zuimyil4Fran­
cuzi u.bra.niali użyć wojsk wyekwipowa­
ncj we Franrji armii generała Hallera do 
walki z Ukraińcami we Lwowie, z 1.4 
myśl4 wytyczono w grudniu 191g roku 
słynną linię Curzona.. upoważniając Pol· 
skęjedyniedoobj','ciaziem na zachód od 

B""" 
W krytycznym momenciE' bitwy war 

::::r~i:J~ .~t~ya1:p:i~b~l,.~!°1p~:!1• 
cznejEuropy,okazalosię.izburzuazyjna 

Polska wcale nie jest OCzkiem w głowie 
światowego imperializmu. · 

Delegacja polska, prosąca w Spa o ra­
tunek. nas/ucha.la się tylu złośliwości i do­
znała tylu afrontów, ii nie sposób po­
wstrz7maćsifodmyśh. iiówcześnilide­
rzy kapitalistycznego świata.szczerze u­
cieszylisitztego,itTuchacZE"wskiiJego­
row ,P.?bi\i Pilsudskie~o ... 

Jesh więc Polska P1łsudsk1egobronila 
w 192:0rokueuropcjskiegoladukapitali-

;~~tz.:1:!;'; tit~,bł~!n~ ::;1;,t;!~''zl:i~!;[ 
co zttszl,1! alianci wówczas wielokrotnie 
podkreślali. 

ka'',gdziedoczekalemerytury(w1979 
r .). 

Rany odniesione w walkach coraz 
bardziej przypominały o sobie w miarę 
upływulat,\eczJanZiajajakbyomch 
nie pamiętał, zawsze ogromnie aktyw· 
ny. zaanfazowany spoleczme. Lubił 
spotkania z młodvmi wiele lat prze­
wodniczył Komi$ji do Spraw Współ­
pracy z Młodzidą ZW ZIW. Pracował 
wradachnarodowych.uczestniczylw 
wieluakejachspolecznych. 

W naszej pamięci pozostanie jako 
człowiekżyczliwy,wrailiwynaludzką 
krzywdę,napotrzebykolegówzn,jdu· 
jącychs1ęwtrudnejsytuaejizdrowo1-
nejityciowej 

Za.wsze.też dbał o godność i honor 
irodowiskakombatanckie10,odobr~. 
koleteiuk" atmosrer9 w naszym Zwią­
tku. Wyrazem uzna.nia. wladz c:entral­
nych.wojskowych,regionalnychbyly 
wysokie odznaczenia, jakimi wyrót­
nionoJanaZi&Jf 

Związku 1n!:1~~idw W~tj=,~t~k~ 

SpóldziE"lni Mieszkaniowej oraz „RE'bE'­
\ia" z now054deckiego Miejskiego Ołrod­
ka.Kultury. 

Jurypnyzna.lorówniei; 
nagrodę dyrektora Wojewódzkiego 

Ośrodka.Kul1urydlanajlepszegozespolu 
dzialaj4cegoprzygminnymośrodkukul ­
tury a:rupie„Malageneralapaczka"z 
GOK w l.uinej. • 

puchar przewodnicącego Zarądu 
Wojewódzkiego ZSMP -nowoądeckiE"j 
. ,RebE'lii", 

Woj:::::iE'~~~nic=::0~r~ 
deJtakany"zBukowinyTatruńakiej, 

nqrodyzapracęzuspolamiialbu · 
my - Aleksandrowi Po~llowl, Kn7-
utofowl Ssez7pule i He n rykowi Walą­
rowt . 

Na eliminacje międzywojE'wódzkie 0 -
gólnopolskiE'go Mlodziezowego PrzE"glą 
du Piosenki wytypowano krynick4 „Eg­
zystenejf". 

To wszystko więc, co działo si,: w 1919 
roku i 1920nawschodzie, było głównie 
własną spraw(' P!)lski. Sprawą ówczesnej 

~:~;1~::t!L!~~~st~~!11ao~i~~k~: ... 
192t:Koafroatatje 

Polska „wybuchła" w 1918 roku na 
ziemiach istotnie polskich: Warszawa, 
Lódi, KiE'lce, Kraków. Tamów, Lublin. 
Władza ~du ~aniu.wskiego rottiąga(• 

:!lk: !is~~d:~1!::!:i~':s;e ~:~ 
dni,lpołowębylegozaboruaUlltriackie,:o. 

Na południowym wsc~odzie trwali U­
kraińcy: Zachodnioukra1ńska Republika 
Ludowa, powołana na opanowanym 30 
paidz,emik•l918rokutereniecałejGali­
eji Wschodniej ze Lwowem, Tarnopolem 
i Stanisławowem. Dalej na pólnóc, na 
Wołyniu, Polesiu, Nowogródczytrue, w Wil ­
nie i Kownie, • nawel w Białymstoku 
wszę,dziejeszcze,taliNiemcy,l\mkcjono­
wały twory nacjonalistyczne przez nich 
powołane. 
Przeicały listopad 1918roku w odoso­

bnionym Lwowie toczyły si',' walki mię­
dzy powstańcami polskimi (początkowo 
okolo700,potrzechtygodniach2łOOwal­
cących)asilamizbrojnymiZa.chodniouk ­
raińskiej Republiki LudoweJ. Notabene 
endecy oskarżali Piłsudskiego. iż nie 
chciał inkorporować Lwowa, by me zra­
żać sobie nacjonalistów ukraińskich. Ola­
tegopocichuprzeszkadulworganizacji 
odsieczy dla powstańców lwowskich, 
świadomiezbytpowolilnaderniech,:tnie 
angażował si ły r2ądowE' w ro7.~taną 
przez mit:jscową ludność wojnę z Ukraiń­
cami. 

Na reszcie ziem wschodnich oddziały 

~E'~~~~1:t&r: ~:1:t~:~:i~11aU~ 
krainęiBialoruś.~col\l,J4csi,:wkierun ­
ku Prus Wschodmch. Na mieJsce Niem­
ców wszędzie powraca istmejąca tam w 
1917-1918wladza radziecka 

Na takim tle toczy się w Polsce uciekła 
walka polityczna mi~zy zwolennikami 
obu imprenalnych koncepcJ1,inkorpora­
cyjnejiredE"racyJneJ.u.śfakt.zepuywód­
ca Jednego z tych nurtów, Pilsudski.iest 
zarówno Naczelnikiem Paiutwa, Jak i Na 
czelnym WodZE"m. nie może niE' mieć wply· 
wu na praktyczną poht7kęfaktów upra­
wianą przez Polske 

lciqgdo.bz11 za 111dz1eń) 

Zakoplaliskle ulice 

Heleny Marusarzówny 
Zakopiańscy sponowcy okazali w cza.­

si, li wojny światowe.i wiele hanu ducha, 
prawdziwE"go _patriotyzmu ~płaconego 
niejednokrotnie własnym zyciE"m. Przy­
kladtakiejpostawydalaHelenaMaru.sa· 
rzówna{urodzona 17 stye:u11a 1918 r. w 
Zakopanem) dtiE"Sięciokrotna mistrzyni 
sponu narc1anik1ego w biegach zja_zdo­
wych, komb,naeji alpejskiej i slalomie. 

Wks14zceAlfonsaFilaraiMiehalal:'Y· 
ko Pałace" katownia Podhala'_' Jest 
frarmE' ntOl)?Wiad.;,.cyotejdzi~lneJdZLe· 
wczynie. kto r1: po~kus _okupaCJ• ~yła ku­
rierem tatrunsk1m, kllkakrotme prze­
prowadzała przez „zieloną ęnmcę"' na 
Węgryuciekinierówna.Zachód,awdro 

~~:~~~[:!~:~osJla do Polski mate-

j~~~~~n:k~0ifo~·:~:J!:;:::s~ 
10Wan11ch ,porlowców z.akopia>Vkich, 

~:;\;::~n!fur::;::~~k~r 

jeo.;;1~·/!i':~9:Jz:~z~'faZ~ 
nw.W11rutznwdrogfdOkn1,u.JesllOJeJ 
01talnia Wl/prowa no ulaku kunersktm. 
W Slowoqi do,ta,e ,ię w~ Niemców . 
( .. ;-łOd "'] por)/ TOZJ'?CZ~O łŚf prawcti.1100 
pelle-nna zalcopianłkleJ d:tiewez11n11. Po 
więzienni w Miuz11nie, NOWJlm Sqczu, 
.,Palo.ce" w Zakopanem, po mekonczq, 
ct1chrifprie$lucha1uach,1orturochz01-
1o.la przewieziona do MfZJenW. w Tor~o. 
wie. Tu h1tlerowct1 lrz11moh Jq w lpttJo.1-
ne, ~l~nt(ll I WI/SZukalll/ml tcn1U· l'Orni chcieli zmu.łlt do mówienw.. do WI/ · 
dowa11w. osób, które nal.eżo.l11 do Ot"ll(ln, . 
ta.cji. Helenapooolw.terikum1lczola,nlt" 
zdroclilłaspr0urJ1,0kl6rq1~nrif 
walka JUŻ od pierw1i11ch dm olrupo.cp. 

Wewrzełn111l!MlrolcuJózr,/Bett1lkow 
11'1/Pfll.' puo1111m do rodrin11 z Wl','Zienm 
przeko.zo.ł wtadomołt: .. Hriena Marwa­
rtówna z Zo.koponego 12 wrzeł!tio 1941 
roku ZOllolo ,o~rze!ona. ołe nikomu o 
111m11iemówelt" ... 

Mówmy o tym wszystkim! 

EMIL BIELA 



Andrzej B. Krupiński Naddunajeckie grody, stróże i zamki (31) tym dowiadujemy się z zeznań kilku świa­
dków występujących w wytoczonyr:n 
przeciwko biskupowi Janowi Muskacie 
w 1308 roku procesie o zdradę stanu, 
wśród których byli krakowscy prałaci, 
kanonicy i wikariusze: Wlostibor, Czecho­
slaw. Klemens i Pawel. Zagadka stróży w Kurowie Na koniec zastanowić by się wypadało, 
kiedy powstało i jak długo funkcjonowało 
fortalicjum kurowskie. Za jego początko­
wą datę preyjąć możemy rok 1304, w któ­
rym to biskup Muska ta czas jakiś przeby­
wał na Ziemi Sądeckiej doglądając spraw 
związanych z administrowaniem diecezji 
Być może właśnie wówczas podjął decyzję 
o wykorzystaniu starych umocnień nie­
gdysiejszego „łużyckiego" grodziska dla 
własnych celów. Na to jednak nigdzie nie 
znajdujemy potwierdzenia. O gródku w 
Kurowie nie ma też żadnej wzmianki 
w zeznaniach świadków z pierwszego pro­
cesu wytoczonego Muskacie w 1306 roku, 
ani w przywileju Władysława Łokietka 
z września tego samego roku, którym 
zatwie~dzil Muskl!-cie prawo ~o _administ­
rowania przez ruego wszystk1m1 dobrami 
biskupimi,jakie dotychczas posiadał. Do­
dajmy, iż akt ten wystawiony został w cza­
sie, gdy po śmierci Wacława Il (21 czerwca 
1305 r.) biskup na krótko pojednał się 
z księcie~. Brak tei o Kurowie wzmianki 
i w koleJnym dokumencie Władysława 
Łokietka z czerwca 1307, mocą którego 
cofał on wszystkie wolności i prawa bisku­
pakrakowskiegonadane muprzez Wacia­
wa II. Po raz pierwszy gródek kurowski 
pojawiasiędopierowzeznaniachświad­
ków na procesie, jaki został wytoczony 
Muskacie w czerwcu 1308 roku. Wypada 
zatem zgodzić się z Kazimierzem Dziwi­
kiem, atitorem zamieszczonego w dwuna­
stym tomie „Rocznika Sądeckiego" arty­
kułu „Gródek biskupa Jana Muskaty w 
Kurowie nad Dunajcem", iż obiekt ten 
powstał pomiędzy czerwcem 1307 a czer­
wcem I3otl roku, aczkolwiek wykluczyć 

Kurów to niewielka wieś, przysiółek 
raczej, na prawym brzegu Jeziora Rożno­
wskiego, przed którym ~sl.!!pić musiała 
część jego zabudowy; ma.idu.ie się w odle­
glości niespełna 9 k.ilometrów na północ 
od Nowe~o Sącza. Na~ wsią, na wysokości 
lOOmetrow ponad dolmę Dunajca, wznosi 
się góra zwa.na Kurowską lub - rzadziej 
----,-- Zb.mczys~1em,. będąca za~ończemem 
pasma wzniesień J:'ogórza R.oznow.~kiego 
Góra ta ma dwa wierzchotln. Na ruzszym, 
zachodnim doc. Andrzej Żaki działając 
w ramac_h Karpackiej Ekspedycji Archeo: 
logiczneJ odkrył w _rok~ 1963 resztki 
dwóch biegnących p,erśc.1eniowato v.:a­
łów oraz przyległych do ruch fos. Te me­
wątp.Liwie obronne umocnienia. ziemne 
broniły dostępu do wnętrza grodz1Ska ma­
Jącego kształt nierei?Ułame.l!o tróJkąta, 
którego podstawa wynosiła 30, a wyso­
kość 56 metrów. Okryte wały osiągały 
wysokość 2,3 m, mierząc od dna fosy. 
Fortalicjumto,jużzracjPsamegopoloże­
nia obronne, a wzmocnione jeszcze owy­
mi wałami i fosami, panowało nad znacz-

cy przes~ość Sądecczyzny Kurowe~ nie Sławków, Ilię, Tarczek i Kie:lce:, zamki 
zajmowali się w ogóle, a Jeśh wspommali Plawiec na Spiszu, Pelczyska i Lipowiec, 
o nim, to w niewłaściwym kontekście a w zamian za wieś Kamienicę, na terenie 
I tak na przykład Stanisław Gawęda w po- której powstał Nowy Sącz gród biecki. 
ważnym studium poświęconym rozwojo- w ten sposób stal się najpotęiniejszym 
wi wielkiej własności ziemskiej w śred- możnowładcą ówczesnej Polski, z którym 
niowiecznefMalopolscepołączylgozro- liczyć musiał się i król czeski, i książę 
dem Kurowskich pisząc: Na przełomie Łokietek. Nie dziw zatem, że ten ostatni 
XIV i XV w. do ~lk~o! ~~ kr_ót~ podjąwszy walkę o Kraków traktował 
~ao znaczenw doszfi m1_nSrenm~ Muskatę za swego przeciwnika na równi 
ei - Ku„owscy. Przybył, on, w dru~ - zkrólemczeskim,dlaczegoteż,gdywyru­
poloww X[V w. do Sqdecz11zn11, gdzie szyi do Małopolski, w pierwszym rzędzie 
i;,lówn)łm 1cll opar~ stal się Kurów zajął trzymane przez niego qrody: Pia-
Rzecz .1ednak w _tym 1 iz Kurowscy_wcale wiec, Pelczyska, Wiślicę i Lelow,którego 
nie. z ~ddunĄJeckun Kur?wem byh bronił zięć Muskaty, Gerlach de Kulpen. 
Z1:YLą~1u.WtychcU:5~chbow!emna;ere- w zmaganiach tych - jak pamiętamy 
me:z:,eml Kr_akowsk1eJ istniałJeS!CZ~ !11!1Y Sądecczyzna opowiedziała się zdecydo-
Kurow, zi;iBJ~UJący się _w parafii Wiś_mc~ wanie za Łokietkiem. Mieszczanie nowo-
w Bochenskie_m, _a w1~ we wlaściweJ sądeccypopierającksięciapolskiegomieli 
kolebce Szremaw,tów, 1 ten zawsze był na uwadze przede wszystkim korzyści 

nym odcinkiem naddunajeckiej doliny ficiorum."kate~kr~owskiej,gdzieczy-
wrejonie!ilnegojejpnewężenia,~tóregó tamy między mnym1: Kurow, willa sub 
przeciwległy brreg wyznaczała gorano- parncli.ia ecdesiae de Wyeloglowy et ad 
sząc~ na sobie ślady gi:odz1Ska w Ma.rcin- fluentafluvii Du.nayecz sita, rnius omnis 
kowicach, o którym wiemy, iz funkCJono- proprieta.s et dominium ad episcopum 
wałojużwepoeekulturyłużyckiej,wpań- Cracoviensem Pr.o fem_l;l(ITT' pertinet. Nie 
stwie Wiślan i we wczesnym średniowie- ma zatem wątpliwości, iz na przełomie 
czu. Badania przeprowadzone przez docen- ~ i XIV wieku znajdował się w rękach 
ta Żakiegona Kurowskiej G?rze wykazały biskupa Jana Muskaty, Jednego z glów­
też, że znajdujący się na mej gródek b)'.I nych przeciwników Władysława Lokiet 
niemal r6wnoczesnyzgrodz1skiem.marc1- ka! ~o już wkrótce miało zaciążyć na jego 
nkowickim, czego dowodzą znalezione dz1eJach 
fragmenty ceramiki o charakterze „lufyc- Jan Muska ta biskupem krakowskim zo­
kim". Z kolei resztki naczyń typu średnio- stal w 1294 nie bez poparcia Wacława II 
wiecznego zdają się wskazywać na to, iż czeskiego,podówczas~rólaCzech,az_ara­
fortalicjum kurowskie funkcjonowało ró- ·, zem księda krakowsk,eg_o 1 sa_ndom1ers­
wnież w 2 połowie XIII i w XIV wieku. Że kmgo. Był to bez_ wątpienia polityk I dyp­
tak było w Istocie, zaświadczają także lom~ta o europeJskim formacie, ~tóry za 
dokumenty procesowe b1Skupa krakows- swoJą przyjął ideę stwo_rzenia tróJczlono­
kiego Jana Muskaty z lat 1306 - weg~ wladzt?'a terytor~lnego, lączącego 
1308, w których natrafiamy _na wzmiankę zie~,e polskie, czeskie 1 Węgry pod pano­
ocastrumCuruv erectumfmtperhom,nes wa~1e~Przemyślidów.Wzamianzaush.!­
suos (tj. Muskatę}. gi, 1ak1e oddal Wadawo~1 II, otrzymał 

Jeszcze do medawna historycy badają- odeń maczne nadania, obeJmttjące miasta 

18 lipca 1891 
Ludomir z Kaziem i córkami wybie­

rają się do Piwnicznej. Planują calo­
~o.wy pob~ nad Popradem .. Wraz z 
nun1 udaje się pan Damazy, Filomena 
Nyftonówna, Honorka Uryżanka i Ba­
bianna Klimkówna. Femcia początko­
wo z.apalila się do tej ekskursji, lecz 
odstąpiła od zamiaru, bo zamówiła na 
popołudnie klientkę do miary. Woli 
zrezygnować z wyjazdu, niż stracić 
opinię słownej krawcowej. Namawia­
lam ją szcz"'.rze do wyp~du_nad rzek~, 
Piwniczna Jest przeciez mesłychame 
malownicza, aFemci potrzeba rozryw-
ki, od lat nie. rus")'.la się z domu. Obje- • !)rzo.z~, tą moją, s_zeleszczącą wesoło i 
calamobsłuzyćkhentkę,wykonamJej JaśnieJącą r_adością. Wzięłam ze sobą 

, miarę, byle tylko Femcia pojechała z sz~buch i piszę na pod?'ku. Odkąd 
dziećmi.Ledwojąskłoniłam,tylemia- cala rodzma poznała móJ sekret, nie 
ta skrupułów. krępuję się z robieniem notatek. Ale 

W. ostatniej chwili, kiedy już wycho- niE; daję im cz_r.tać, po co odkryw:ać 
dzih z d_omu, nagle Dominika źle się nąiskrytsze mysli, nawet przed najbliż 
poczuła I została. Nie wiem, czy było to szymi? Muszę mieć coś swojego, wlas­
um)'.Ślne, czy praw<!,ziwe zasl_abnięcie, nego, osobistego. Niektórzy trzymają 
gdyz po godzime juz dobrze się miała i ?' ukryciu p~ecjoza i cieszą się samym 
krygowała przed lustrem. Dla niej tre ,c_h posiadamem, dla mnie ,:olę tę spe! 
mo to najważniejszy, najcenniejszy ma pamiętnik. Kiedyś pól zartem, pól 

;;i~~;1~iJ!i$!~:! :::~~~,!~~:~:~~:~.gt~~: 

przed dom, rozkoszuję się słońcem i 
ciepłem. Jadwiżka dobrze się chowa, 
leczniespiesznojejdochodzenia.Inne 
moje dzieci wcześniej raczkowały 
Próbowałam wyciągnąć ją z kołyski, 
leezniechciała.~fyioglądawszyst­
ko ciekawie. Obiad zjemy razem z 
Walkiem,więcnier:nusz_ęsięspieszyćz 
gotowaniem. Raz 1 mme przysługuje 
labaodobowiązków . .Wczorajnauwija­
lamsiędośćpiekącdwawielkiechleby 
itrzyplll;ckiorazsmażąc~acuchy,żeby 
mieli co Jeść w PiwmczneJ. Dziś dla nas 
ZT?bięfasolówkęipierogizborówka­
m1, dla Walk:a dodatkowo przygotuję 
porcję ziemniaków z.kapustą, bo bar­
dzo to lubi. Czemu Dominika zrezyg­
nowała z wycieczki? Z nią naprawdę 
nigdynicniewiadomo.Szkoda,żenie 
pajechala na tę „lipcow~ majówkę", 

!':i;o~!~~!j:d~~;~~:~; 
usiadłam pod brzozą. Piękne, dorodne 
drzewo, wysmukłe i zielone,delikat­
nieszumiące,połyskują~bial'.lkorą. 
Żadnego drzewa tak me lubię, jak 

drogimświadkiemmojegożyciainaj­
glębszychdoznań.Pomyslzzapisem 
testame~towym, wypowiedzia)1Y im­
pulsywme, okazał się rozsądny I slusz­
ny.~ początku prag_nęlam ofiarować 
pamiętnik memu ~sta~nemu syno­
wi, poźmej rozmyślil_am się. Pamiętnik 
otrzyma Anielcla, zeby miała pełny 
obr22:naszeg0Zyciapodczasdługich 
latjeJnieo:iecnościwkra.1u. 

~~= 
Już zmierzcha, a wycieczkowiczów 

niE:ma.Widocmiedobrzesięczuliinie 
spieszą do domu. Wprawdzie ciepło, 
nie.mniej lękam_ się o J~tynkę, jej 
kazdy eh.lód moze zaszkodzić. Przyka­
załam jeJ narzucić na ramiona ciepły 
szalzwlóczki,Kaziaprosiłam,bydo­
pilnowalsiostry, Femcj przypomnia­
łam o tym, a ciągle mme to niepokoi. 

ekonomiczne: uwolnienie się spod domi­
natji zniemczonego, popierającego Cze­
chow Krakowa, a starosądeckie klaryski 
spodzakusówdąiącegodopodporządko 
wania ich swej władzy biskupa. W- tej 
sytt12cji_Muskata, będąc wytrawnym pol_i­
tykiem 1 strategiem, zda! sob1e sprawę, IŻ 
dla utrzymania wpływów w Ziemi Sądec­
kiej musi posiadać w niej _argument siły 
Stąd też powziął I zreahzowal zamysł 
zbudowania warowni mającej strzec jego 
włości. Tak doszło do powstania fortali-
rjumkurowskiego. . 

Gródek w Kurowie, aczkolwiek niezbyt 
duży (z uwagi.na swe.rozf!Uary mógł 
uchodzić racz_eJ za strózę mz zawainy 
punkt strategiczny), dawał Muskacie sil­
ne zabezpieczenie od strony Węgier, u­
trzymywał w szachu oba Sącze, a ponadto 
był punktem wypadowym dla wysyłanych 
przezniegowróżnychkierunkachekspe­
dyrjikarnych.Tostądwlaśniejegopaje­
mnicy atakowali łupiąc Stary Sącz oraz 
majątki klarysek. Z Kurowa też podejmo­
wane były wyprawy na odlegle dobra 
biskupów sandomierskich, przy czym nie 
o~ylosiębeztracenialudzi w~ogo nasta­
wionych do Muskaty, rabowania i pale,:Ua 
kościołów oraz klasztorów. O wszystkim 

l:n;k!~tz~j ~~~;t:!c:Fru';.~r 

j~~!1d~~~te~itz~=brJri~· ~;1:~~ 
temat.Stądteirodzisięprzypuszczenie, 
iż po upadku biskupa Muskaty został na 
polecenie Władysława Łokietka zniszczo­
ny. Do dziś przetrwały po nim już tylko 
odkryte przez .A. Żakiego resztki umoc 
nień ziemnych, nazwa wzniesienia, na 
którymsięznajdowalilegendyzachowa­
ne w pamięci mieszkańców Kurowa i oko­
licznych wsi. 

Justynka dzięki proszkowi eukaliptu­
sowemu znacznie poprawiła się, lecz 
uważać nie zawadzi. Czemu ich nie 
ma? Może zahaczyli o Stary Są~z i 
zatrzy~alisięup.Stani5!awaRosoła? 
Ludom,rprzebąkiwalcosozaprosze­
niuprzeztegobliskiegowspólpracow­
nikap.Kisielewskiego,któryw„Szko 
!nielwie Ludowym" prowadzi sprawy 
wychowawcze. 
Dzieńupłynąlmiprzyjemnie.ł'rzy 

obiedzie W.i.lek opowiadał o warszta­
tach. Mówi i o wozowni, którą kilka lat 
temu wybudował inżynier Karol Kwo 
lewski. Pan Kwolewski spoczywa już 
nacmentarzu,zaśpozostawioneprzez 
niegodzielorozrastasię.Wtymroku, 
ponieważpracynakoleistaleprzyby­
wa, wybudowano nowe warsztaty wa­
gonowe~ 265:ta~owiskach, 6 stan_owis­
kach laluerni i Jednym tapicern1. Dla 
naprawy parowozów, czyli potocznie 
mo~ącmaszyn,przezna.czo1:01.2sta­
nowisk.SynbardzoprreJmUJeS1ęko­
leją. Nic dla niego nie istnieje poza 
warsztatami. Pamiętam inżyniera 
Kwolewskiego, pochodził z Nowego 
Sącza,mieszkalnaWólkach.Zostawil 
wdowę z dziećmi, która przychodzi 
częstonagróbmęianastarymcmen­
tarzu.Takipostawnypan,dobrejpre­
zencji, zmarł w sile wieku, w czynnej 
służbie. Szkoda, że Wałek go nie pa­
mięta, nie był Ul czasów p. Kwolew­
skiego na kolei. 

Syn pracuje pod .1:adzorem mistrza 
Niemca z Dąbrowki I chwali go bardzo 
za solidne nauczanie zawodu, rretel­
ność_iwymagania,aleteżniemalojco­
wslc:1 stosunek do młodych chłopców. 
Wśród wykwalifikowanych rzentieśl-

ników sporo jest Niemców i Czechów. 
Kolonie _1;iemieckie znajdują _się w Dą­
brówce I w Chełmcu. Obecme koleJa­
rze pracują okolo 10 godzin dziennie, z 
końcemzimyinawiosnęczaszajęć 
wydlużasiędol2,nieraz13godzin,gdy 

zwi~kszenie ruchu powoduje ko.niecz­
nośc szybszych napraw. Podz,w,am 
ko!ejarzy,którzymimocię:i:kiejpracyi 
długiego przebywania poza domem 
znajdujączasichęćuczęszczaniado 
czytelni kolejowej, słuchania pogada­
nek, czrtania książek. i czasopism, 
śpiewama w chórze. Wałek należy do 
tych, których wszędzie pełno, każdą 
chwilę wykorzysta.Ogarnął-go zapal 
do zmiany i poprawy świata. Roboty 
jednakniezaniedbujeimajsterzniego 
zadowolony. Dziś syn wspomniał nam 
oprojekciezałoieniaorkiestrydętej 
przez kolejarzy. W innych miastach 
kolejarze mają już swoje orkiestry i 
nowosądeczanie nie chcą być gorsi 
Rzeczywiście, ci kolejarze to dobro­
dziejstwo dla naszego miasta. Żeby 
tylkoniewiązalisięzsocjalistami ... 

I91ipco. 
Ledwo wczoraj skończyliśmy obiad, 

Dominikaprzebralasięwbladoniebie· 
skąmarkizetowąsukienkęzfalbana 
mi,dlugoukiadalafryzuręiwlożyla 
biały kapelusz przybrany wstążką. 
MyłamnaczJ(lliainiespytalamdokąd 
się wybiera, czejc.alam aż sama powie 
JuZ w drzwiach zakomunikowała o 
chęci pójścia na cmentarz. 

Sama idziesz wyrwało mi się 
- Na który? 

- Na stafy, potem na nowy, bo 
chowają kupca z Grodzkiego 
Czytalamplakatyżałobneprzykoś­

ciele„ więc mil1:ząco przytaknrlam. W 
głębi duszy zakiełkowała mi meufność 
docórki.Odprowadzilamjązatroska­
nym wzrokiem, coś mi się nie podobało 
w tym wszystkini. W tej chwili, choć 
już ci~mnawo, j_e5:terą ~ domu tylko z 
Ja?wli~ą,. D0I11Inika me wraca, Walka 
tezgdz1espomoslozgazetami.Ztego 
chlopakanapewnobędziewprzyszlo­
ści wywrotowiec. Aż się dziwię, jak 
lekko ujawniłam to przypuszczenie 
czy przeczucie. Trudno mi zrozumieć 
skomplikowane sprawy moich dzieci 

(ciqgdalszyzatydrień) 
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Trzymam z ludźmi... 
Andrzej Kmlttlk, pracownik laborato· 

num, jest od 5 lat zakładowym spoleca· 

::i!':J:1~~r%'1nC~ji·s:r~1:!t ~~jl t~:~ 
brat Jan. Moin11,powiedzieł. że?b~nieo 
bhpC.Orodzinnaspetjalność Kmiecików . 

Mówi o swoich obowiązkach otwarcie: 
Tn11mom zowtu z lw:ltm,. o me 1: 

doZOTł"III. Wspó!T11e Z /O oddZiolOWl/ml 
uupelctorom1 in-ocu reaaioem11 na ko.zda 
,ueprawwtowo.łt. Do.,em11 zo!.f,cenio na J>I · 
fflue, albo saedz1m11110 korku kl.t'f"oumlko­
wi, ab11 1aunql np. nieszczelnołt apara­
fu'1/ . Bez ZObaW'I/ w papierki. bez •"li/OT· 
mO'lllOnio d11rekc,t i Pa!U1wowego ln,ptk­
fora Pracy. PTacajr w R(Vineni 1rz11dzie. 
łctla_f IOSJ)OTl/bogat do.łwt0de~e,iula­
tWIQJq.('I/ m, sprawowanie /unkCJI bella,­,,.,.,.,.. 

W l988rokuzdarzylositwukladzie 21 
wypadkówprzypracy.wynikającyc_hgló­
wnie u zwykłeJ ludzkLeJ meostroznośc, 
lubek.sploatowania niesprawnych urzą ­
dzefl. Mimo trudnych warunków pracy 
(lucb:ienarazenisąnadzialanic chemika ­
hów - kre zolu, benzenu. kwuu siarko­
wego) Rafineria ma na.,nizszą absencję 
c horobow11 w Gorlicach. Dobrzc to świad ­
czy o dUałalności komisj\ ochrony p racy. 
któran.katdeposiedzcmezaprasz.aleka­
ru. Załoga twierdzi wręcz. że nigdy wcze­
iniej nie mial1 tak dobre,1 op1eki lekar-s­
kiej. Or Bron lsalwa Kamlńska­
-Nltdzlr la i dr Lucyna My$łakowska 
cz,..sc.owizytUJ11oddzialrprodukcyjne:o­
sta tnio postuhtill wydz1eleme stanowisk 
pracy chronionej. Mów111, ze to żadna 
laska,alrobowiązek zakładu . 

Andrzej Kmircik 1wo1mL uwagami (O· 
statnionp.nakaułzabezpLCCzyłcz~ 
aparatury w s\erowm krezolowm, aby 
pracownicy me zosl,!lh porażeni prądem 
elek\ryc:mym)i zaleceni.ami przys parza 

W Mazowieck ich Zakładach Rallneryj­
nych i Petrochemic:myc_h w Plocku odby· 
ly sięzawodyst n:eleck1ezorganizowanr 
przez Federację' zwi11zków zawodowych 
pracowników lej branży. Bardzo dobrze 
spisała sit5-osobowa e'kipa zwi11zkowców 
z gorlickiego .. Gli:na ru"'. W strzelaniu z 
kbks{pozycja l eiąca, odległo.ić 100 met· 
rów, bez podpórki) gorliczanie wywalczy-

~t~;!:;!~~~ie w:~ w~rrii:a-
pnu:ownik r kspedytji był dru&i. ulecaj11c 
o d wa punkty dopiero w ostatniej serii 
zawodnikowi gospodarzy. W nagrodę o­
trzymal honorowydyplomigolarkęelck -

~7:ee~,~a ;:::e;~nrr~r~~~h~~~n.~~ 
wspommaneco Wiesława t wik lika): ko-

dodatkowej roboty szc;cgólniedozorow1 
techn1cznemuśredniegoszczebla. N1ektó­
rc 2alecenia 5'I realizowane z oporami 
slyszy s i,;,uwagi,zeinspektorszukadz1u­
ry w całym . Trteba w,ęc tłumaczyć. że 
dbanie o bezpiCClteiistwojrst nie tylko 
moralnym, ale i prawnym obow1ą2k1em 
k1erown1ków. Z,..-lu2cza pracownikom 
młodym, niedoświadczonym zawodowo 
moir zdar:r.yć się chwila nieuwagi i nie­
szC'l.ęściegotowe. 

Ludzie nariekąją na /ululnq jakotć 
ubraliiobuwioroboc2ego mówimspe­
ktor. Dę,io 1r2rbo sp~wać protokół 
zmszC'l.imiapoporu2uledwie1111,'0dma<:h 
uż11toonia fe, odziet11. Okresowo brokUJe 
równiez łrodków cz11sio.tci., pakułów. 
Mam prll'len.tje do nieklór&ldi pr(lCOWni­
ków, ze nie lroklu.,q urzqd.:eii san,f.(lr· 
n11ch. :,ak w rwoim wlarn11m domu. 

Zakla.dowyspolecznyi~pektorpracy 
w Rafine r ii me przechodzi obojętnie obok 
ewidenlnychua;roteń . Motcodsunąćlu ­
dz1odpracy,mozenawe1wstrzymaćpro­
dukcjęnawydziale . Zdrow1e1tycieczlo . 
w1eka s.ąnajwa2nieJsze.Kazal napr2y­
klad u.przestać nieopowiedniego spo-

~a~umf;:;:1~~y\':~r:n~a ~~~1rAg: 
drzCJaKmiecikaprzy:manododatkowo6-
-9dniurlopupracowmkomzatrudmonym 
w n1Jbardz1eJUCLi1Żliwychwarunkach 
pn:ylIJiowaniu benzyn.rafinacji kwaso­
wo-lugoweJi wodd1.1ale„Bari$0lu". 

Za zaangażowanie w pracę na rzecz 
poprawy warunków bhp mspektora 
Kmiecika wyrózniono Zlołl\ Odznaką Za­
słuzoncgo dla Fl"<ieracJl Zw1ą2ków Zawo­
dowych Pracowników Rafinerii i Petro­
chemii. 

( l eś ) 

mrndant s1razy pożarnej kpi. Cuslaw 
Maelusze.lr., - pnewodniczący zarządu 
związków zawodowych J a~k Bupo, 
kierowca Stanisław Ha lko, mechanik 
MleczyaławWotalak . 

Pode~ pobytu w Płocku połączono 
pnyjemne z pożytecznym . Zwią:r.kowcy z 
Gorlic uczes1niczyli w czyme społecznym 
przy porU4dkowaniu obiektu wczasowego 

:7o~~~~~:a;:a~~;;/~:~~2u.wÓ~: 
kówliśe1ii.1t:liwia. 

Na zdjęcii.i: Zwi11zkowcy z .• Glimaru" 
radU4 110bie równie dobue z karabinem, 
jakz topa4lmiotl11 

(leś) 

~iJ:;;.:;!k~!r:!f~i~~~Zł: 
którrj przewodniczy układowy społecz­
ny inspektor pracy, Andnej Kmiecik. 
lustruje pomirszczenia socjalnr, tereny 
wokół wydzia łów . obejścia stanowisk pra­
cy. Na nagrody dla wyróżnionych kolek­
tywówdyrekc.or naczelnyprze:maczyll 60 

~id:1z~:;~i!~:J'~~f~0i~!:!.t 
ków Rafinrrii i Pet rochemii. W ubiegłym 

=d:{au%;d~~a~lrt!f11~~~~:n~:S~'. 
n iow11 dla wychowanka d?mu dzi~ka. 

W kom~i .konkursowe,1. oprócz uupe· 
kc.ora Km1ec1ka,sątakże:szefprodukCJi 
Roma n Z4bkowln, główny mechanik 
Zdsblaw Dusu, specjalista bhp T ade11.u 
Kopc11yńskl,komendant strażypournej 
Csnlaw Maduszek, mistrz wydZLalu ślu­
sami JóZll'fWa ntvcb . spetjalistadospraw 
ochronyśrodowiskaSta.nlslawaSłopnll:'-

11..a . Wyniki konkursuogloszonezostan11w 
naj blizszych d niach 

W Sirnnej nad jrziorrm Rożnowskim 
spotkali si~ !)ajlepsi wędkar:r.e z bran:r.y 
ranneryjneJ 1pel roche m1cznej. W u.wo­
dach zwyciężylpracowniku.kladów ran ­
neryjnych w Trzebini wyci11gając z wody 
ponad kilogramowego leszcza.Nasi pra­
cownicy nie mieli szczęścia w wędkowa ­
niu, ale me narzekali. Ekipę .. Glimaru"' 

~~~tn::::L ;~~:ytzi:~:::~i~: 
na.we\ sprzęl sprowadza z RFN) mLSl rz 
z oddzia łu remontowo-budowlanego i 
:~t!!,l_ew KolocWeJ - praeownik maga· 

Trwaj11 prace nad pnygotowaniem O· 
statecznego kształtu układu zbiorowego 
dla pracowników przemysłu chemiczne­
go i ranneryJncgo . .,Ghm~r" reprezentu­
je.pelmąca zaruemfunkCJęwicepre2esk i 
Federacji, Ma rla Galugkowa. 

Dar życia 
J akze cz-,-sc.o dla ratowam.:i ludzk,cgo 

tycia potrzebna jest oprócz lekarstw 
krew. W Rafinrrii Klub Honorowych Da­
wców Krwi zrzesza 45 członków; przez 
trzykwartałybieząet?gorokuwzbogacili 

bank krwioblisko30 h1rów 

- B11lob11t11cłllt1róww,ęce,. pd11b11110 · 
11110jlepli krunodawcy me chorowah lak 
częsio , nieWJl}E'idwlinp.no.zogromczne 

konlro.Ja11 mówi przewodruczący klubu. 
JanSekula,m1stn:zbednami. 

Liderem w klubiejest szefzwi11zków. 
Jace li. 811.-no,którywswoimtyciuoddal 
już 36 litrów krwi. a więc s iedem razy 
więcejnitma doroslyczłow iek . Znaczny ­

mi zapisami w legitymaCJach honorowych 
dawców krwi szczycą się także: mon1cr 
urząd.zen chemicznych Zbl&nlrw Si­
wiak. komendant strazy poiarneJ Cus­
law MaclllSZll'k, c.okarzTadruuGrądab­
ltl, spetjalista do spraw prewcotji przeci­
wpotarowej J b&ef Turek, blacharz Jan 
Hryc, strażak Jao NlemlH,monter Wlll'!i­
ław Rop.liński, kierowca Ryp.ard Glerut. 
pracowmk oczyszczalm ścieków Stani­
sław Tana. no.Klubu HOK przy Rafine­
rii naleźą takze kobiety spoza zakladu 
Mlro$ława Fu rtak i Mlrvslawa Stanek 
ze u pitalaorazKrystyna Maciuszek z 
oddziału PKS 
Czasamidodomuktóregoś zpracowni­

kówR.allne riilubnawetwprostdozakla­
du przyjeżdża karetka pogotowia. Leka­
rze alarmują : potrzebna jest krew dla 

mówi księgowa kasy zapomo11owo­
·poŻyczkowcj. Anna Stęplrń p0 dokona­
niu bilansu w ostalmm dmu miesu1ca. 

Tylko2!1 osób w Rafinerii nie korzys­
ta z us_tug kuy, któu jest naijcznicJSZl\ 
•• orgamzacJą""wzakladzic : nale:r.ydomeJ 
800osób 

Mogę zdrud.:ić, że do UJ POTII nie 
prz11szedl do kost1 po J)O?t1czkę d11rtkl0T 
naarln11 imie,esiępaniAnna. 

Czlonkiemkasyjestkazdypracowmk. 
który wspomaga ją swoimi sk ładkami (2 
procent miesięcznych zarobków c2yli o­
kolo 800- 1000 zl). Myksymalna pozyczka 
wynosi 70 tys. złotych , od stycznia przy­
szlegoroku~2ieto j uz lOOtys.zlotych. 

~;mu!"'~i:i::~ij1,2 .:int~~;;:· 
nie jestich20. 

ratowania ludzkiego zyt11. W ostatnich 
miesiącach powazme zachorowała mała 
córeczka pracownika zatrudnionego w 
magazymeproduktówgotowych. Wkhni 
cewProkocimiuczckala1ąoperacjaser 

ca. Dziewczynka miała rzadką grupę 

krwi Rh-A18. W zakładzie było tylko 
dwóch pracowmków z taką krwią. Szyb 
ko zwrócono su; do członków klubów 
honorowych dawców krwi z innych 
przedsiębiorstw, przede wszystkim z 
.. Glinika"' . Uzbierano5 htrów, karetka z 
życiodajnymplynem2dązylad0Prokoci 

m1anacza1. 0peracjaudalas1t.dziewczy­
nka skaC'l.e dziś przrz skakankę . Ojc1ec 
malejpaCJentkimew1cdzialjakdz1ęko­

wać: . Jeslełctr leT(u· mo,m1 kr rwn11m1, 
bo w il/łach TnOJl'J eóf-lc, pl11nie wa,za 
krew. 

Honorowi krwiodawcy :r. Rafineni me po­
za lowali tez piemędzy dla d7.ieci chorych 
na mukoWLSCydozę. Na,p1erw urząd7.1h 

7.biórkę podczas ognis ka w l.u1.neJ Pó­
żniejpr2ekazali25tys.zl,któreotrzymah 

nadoflnan$0wame sweJdzi.alalnościzFe ­

deracjL Związków.Zawodowych Pracow­
ników Rallneni I Petrochem11 

26 listopada. podczas Oni Honorowego 
Krwiodawstwa, Klub HDK .. Ghmaru·· orga 
niZUJC ! polkame przy kawie , i cias tku 
Gdyby jeszcze udało SL!,' wygospodarować 
własny lokal. w którym mozna bi pomieś­
cić dz1es111tk1 dyplomó w 

J.l. 

Pytam o ma,ątek ku y. W banku zną,i ­
::luje sit 19 mln złotych . na tzw. koncie 
b1ezącym2mln. Towys1arcza.edyzzre­
gulyprzy;tnaJe S1ę40pozyc2ek m1cs1ęcz ­
nie. Zdarza.,ą sif „chw1ló1•:k1 '" od 3 do 
5 tys. 2lotych szcrególniepo .. .im1em­
nach.Tak11,,.chw1lówkf ' splacas1ęzna., ­
bliższej pcnSJL.Ktowziąlostatmo? Nie 
pow,ł"l!I, k,uę:,ak soł1dn11 ba•Lk obow1q2u­
,e d11i krf'('J(l . 

W podaniach o zapomo&i ludzie powo­
łują się na komec-:r.ność remon1u m1es2ka­
nia. zakupu mebli, zblizający s ię ślub, 
a nawet ... zgubieme portfela zca lą wypla­
tą. Okres oczekiwania na pozyczkę wyno 
si dwa. tny miesiące. Pracownicy wie­
dząc. ze d otówka I roku na rok t raci 
warlOS~. tuzposp/aet?niujednej pozyczki 
zaciągająnową.Comncgoprzel:1eżwydać 
5Q"sięcydziś.acomncgozadwalata ... 

Dziesiątka „długowiecznych" 
0 10 dz_1esięciu _pracowników Rafine rii 

le&ilyml{J11cych 11ę najdłuU:r.ym stazem 
pracy: Bolesław MroZl!'k ze st razy prre­
myfłowej pracu,eod3011erpnia llM5 ro­
ku, Kul.mierz Kol.lol z Wydziału Elrkt· 
rycznego od 16 listopada 1946. Bro nis­
ław Nlirmauyk , dy rektor od 15 lisi.Opa­
da IIM8, Zdmlaw Bara z u.opatrzenia 
od 15 uudnia 1948, Staniała.w Szydłows-

!!!i%>'d:;•~l!~~~7c:e~o ~~~~>f:~ 
Boc"11fł1w ł.11CZll'jkozcentralitelt.•fomcz­

nrj od4marcal!M9.Hrnryk Kui od5 
wr2eśn1a 1950. Władysław Dobek od 27 
czerwca 1950, Stan isław Olszews ki od 
21 września 19!11 1 Edward Gl ista. od 2 
lis1opadal95 1 
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Sobota, 29 pażdziermka. OJólne ze~ra­
nie dclcptów u/011. TematmteresUJący 
W$Zystk1ch p,en,._dze, a śeiśleJ wype­
lnieme ust11wowego obowi11zku: zatwier­
dzeme proJektu nowego u.kladowego sy­
stemu wynagrodzeń. Pozytywna opinia 
delegatów warunku.ie podpisanie porozu­
mienia płacowego pomi,:dzy dyrektorem 
a pru.'wodniczącym związku zawodowe­
go. 

Co jest na,iwnniejue w :unodyflkowa-

~~r~~~~J:nz:1:a;:lz~!~'.i ~]~ 
wypłaconychzlotówtkzadecydajlłpunk ­
ty wyliczone podeus komLSyjnego warto­
ściowania stanowisk pracy w oparciu o 
mel.Odę UMEWAP-87. Tabele punktowe 
okrriląstawkiosobi.stegouszeregowan'* 

~~/n~~w;~kz~:c!kn°t'~~~~ ~'!:i:: 
grup zaszeregowania robót). 

Zrozumiale,zewycenast.anowlllkpracy 
wzbudzilawzakladz,esporeemotje.Lu­
dtle porównywali „swoje„ punkty z tymi, 
które wyliczono kolegom w innych komór 
kach i wydziałach. PCKira.zniona została 
.1ucj('dnaambic,ia, pojawiły się tu i ów 
dric pretensjeonieu~dnioneróżnice 
Od ich skomcntowama rozpoczął SWÓJ wy­
wód zastępca dyrektora do spraw ekono 
micznych, pracowniczych, Ci.esław 0-
ruba: 

Każd11dlc,aluz11.skałdloł'UIOJe1Q'!'U 
Pl/ZaUJOdowE:,JQkllOJWlliU(JOl'enf.Jtdna 
komllJlil ta.hemu samemu stanowWrn do­
la J3 pkt., inna IS lub 17. Trzeba bt/lole 
różmce weriiftkował, pTOlłowoł. Wdm11 
np. lą'11renum „dołwiadcl:enie wwodo­
we". M11lon.o dołwiodaenll' niezbędne do 
WJ1kort0nl(l konkrelnej robol11 ze statem 
pr(lcy, klÓ7ll Jest UJftll w OIObn11m dodat­
ku. Na wa11ołcwwamu zau,a..ti,la równie.i' 
ludzka .sklonnołt do C>Cenll konk~tn11ch 
wóbna rtonowuk.ach pTaq,, a niewm11ch 
(lak pounnno bt,ł) stanowtłk. Gd11bttłm11 
kierowal1$1f„dicitptwem", mlt'hb11.łm11w 
l'abrilce 111/ko tn:11 IIOJWllższe Q'TtlPll 
XV1/I, XIX I XX. 

Wanokwwanll' ~u cz11 '1(1rne 
ponoolllo na UJ!alenlt' wlo.ktwe:, hierar­
ch11 stonowtłk pTacy, wedli.g które;l bę­
dzK'tllll bzlallować pol1111ą" pl(irowq w 
pTzt"(Ulfblurllu.'lt'. Wl/cen11nie,q rzecz 
;a.,no Ołlaleczne, będą okresowo aklua 
llzowane, dolkonolone Nie Jt'łl prawdą, 
ie celowo dawano mnie, punktów, bo „Gh-

' mk"niemap,emf(iz11napodWJ1zk1,W11ce­
nawpunktach 1o}rdnasprawa,owor-
1ołć w llotówkach JrdlVflO punklu dru­
ga. Prz11kladowo do I kOft110nt ZOłU'l'tpO­
wonw zokwalv\l,;owano te slanowtłlra, 
klÓN! ()(rz11mal11 do 20 pkt., do X od 141 
do J60, do XV od 241 260. W11m,ernq, 
zlolówlcowq worlołć I pkt. UJloh S'lf dzie-
1.ąc .łrtdmomll"SlfCZnll fundusz plac zwa­
dnic"Z11dl (bez nodWJ1Zki aJcurdowtj) przez 
nl'"ł' punktów prz11pasan11ch dlo plano-

wan.ego zo1rudn,en.l(l na wu11sUricłl rla­
noww:acll procy 

WyjunieniadyrektoraOrubyrozszcrzyl 
kierownik działu plac, LN:i.tk Koparz, 
zapozniu,<:delegatówzuzupełnieniamii 
znuanami do wre,czonego im wcześmej 
tek$tu proJektu porozumienia placowego 
Zaproponował między innymi, aby bryga­
dziści niez.ależnic 00 premii u wyniki 
własnej pracy - ot.rzymywa1i dCKiatek w 
wysokości 20 procent stawki godzinoweJ 

:>'o~i~1!C:! 2p~~~=t!~~:J.~'. 
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ności,tlotonośćpracihczcbnośl:nadzoro­
wanegozespolu. KoleJnanowość: w razie 
trudn015C1nnansowych(wokreslt'np.utra.­
ty:«iolnoscikredytaweJprrezprzedsięb10-
1'$lwo)dyrektornaczclnymożewstrzymai: 
wyplalę premii mo1ywacyJnych lubek$po· 
nowych, ale po obhgatoryJnym zasięgmę­
ciu opinii rwiązków zawodowych i poinfor­
mowaruu o tym Rady Pracowniczej 

Opini~ Rady Pracowniczej przcdsuwil 
,ll'j sekretarz, Knyntof Lewandowski 

Pro,ek1 ,,Porozumien,a w rprowie 
zClłtlo.doweoo łtllll'mU W]jnagrodU'II" U­
wazam11 zo poslfPOWII, bardzieJ m0111wo-

~.fa11:i: ~~ze~f~ 
nak IIU/QOf nQ. koniettnoJć pmwidloweQc 
ocen10n10 ltonou.'Uk pracy. Wariokwwa 
nie me może ll!Ż b11ł )ednoTozowq akc:,q, 
Tal w TOk11 powmn11 bvł dokon11wane 

:':fn~~~~~= 
dzeri. ulnK'tll l turopada J!ł88 r. 

PCKiobnego zdama jesl prrewodnicZllcy 
zaruidu,zwi4zku zawCKiowego, Tadeusz 

~h°::~= i:z:t~~:pr~ :: 
WUI! ten, klÓ'l/ mÓWI nojgłoin,ej ma 
.-ac:il', Punklll n~ mogą b11ł pr211,:nawane 
arbl1rolnie, zw,qzkowct, murzą ml« moż­
hwoU dokon11u,a.nia kartki. 

Uwarl deleratów 

Fot. WlADYSlAW PRZYBYLOWICZ 

niqrięwo'11Tlkipraq,,np.zwię/tal/lloit 
obalugiwan11M11rzqd.zel'i? 

FrancbRk W'5 z Hydrauliki Siłowej w 
Strózach: Zawsze ~mffl\11 no rza'l/m 
końcu., a prUC1d m11 Id nateti,m11 do 
Fabri/k•. Dlo.czeoo mam11 lak mało punk-

"""' Lesia.w Kuk z Matrycowni: To. te WO· 
rlOŚCtOWtlltie zQłUllo f~ pruprowodzOM, 
,nit oznacza. ie ,ama idea jett do kilu. 
Wpr0.1r pnec,wnie IO ;td11no droga do 
urzecz11wiatni.enia za.sad 11: płace za konk­
re1nq procę. 2'Joł6u.>lcowe((ek111 wa11oJcio. 
won10,popTOW1<meg0•~~. 
Pf'OJlOll'4.n wprowadzit dla wu11st· 
loch od robol:niko do d11ttk1ura. Czq.1t­
=:~:i:wiqzania niod11 n,e zdawali/ tg· 

Zy(l!lll.Dt Sawicki z Wydziału Główne­
go Ener~lyka: Sq wcy, któnJI mQJq =-~~~:~~,ko~=: 
W11źki. To nie do przwfCIQ. P11nk111 pounn. 
n11 bt,ć ,ed11nq podstawą nalic"Zonia Wił· 
pło,. 
JanKowllft)'k«Kużni: Cozwieloza, 

wod.owroma, któn:11 waq.gu dnl(l ,ąjedno­
czd,lit Jlu.sarzomi, wóz.l:o-wl/mi i lnerow­
cami? 

Komu, ile, za co? 

Nieprzypadkowo Oddział Wojewódzki 
Stowarzyszenia lneynierów i Mcchani 
ków Polskich, organizacji o bogalych, po 
nad 70-letnieh~radycjach, mastCdzibęw 
Gorlic~ch, a ściślej w Fabryce Mll!lzyn 
W~erlmczych i Górniczych „Glinik". N11 

j!1!1~~':i~ 1r~b~~~~t~~!i~;, 
działacze Stowarzyszenia, Oddziałowi 
przewOOzi inżymer Jeny Lanczak. 

Mówi skarbnik OddZJalu Wo.iewódzk1e­
go, Tadeusz Nowak, zatrudniony w „Gli­
niku" w dziale obrony cyw,lnej: 

Sk11p1am11 okolo800CUonków z cole­
po wo,ewódz1wa Opr6('z mż11nierów , 
mechomków z Gorlic. ,q 1akżt w nasze; 
urpamzaq, m.,n prarowniC}I „Mebloml! 
lu" w Mrzan1t Dolne;, Sądeckich Zakla 
dów E~klro-WęoloW]jch, Sądeckich Za­
kładów Napra"'II Samochodów, ,,Nowo-

;'a':~; :ooz~ot~di:: ':>~~ 
Rze12owslnrj, Kaz,mien Oezoł. Drgam. 
z~11 ą,otkama I odcz11111, lrmzcz11m11 
Ilf o matenal11 ukoWnowe, urzqdzam11 
W]/cteczkt IIO 1ar171 m.m. do Poz110n10 i 
L1J)łka. Jntdm11 pomocni w zdob11won1u 
łJ)ec1Qbzaqi ZOwodOU/Jlcli. Nit' }t'SI IO 
SJ:"'awa błaha, bo z otrz11man1a upraw­
nlt'ń speqalu111 W11•Uk.aJq WJ1mt.erne, nie­
ma.le korz11k1 .finansowi! od 15 do 20 
11/ł, zł. UpTawnlt"IIIO !alcie prz11sti.oujq 
mz11nierow,,kJÓ7ll\Vładobiegleprz11no.i­
mnieJ ,ledn11m xz11ktem obcym, ukoncz11l 
studl(l podvplomo-we, publikuje w pTQJlt' 
/ochowej orcu: ma <mqgnlfCIO ,: zrlkreru 
WI/IIOlazczoJci I rarjonaltza.q, Pf'QC\I, 

n11ch ,iolkach, o. nie o i~łi<! ookQ(l 
priedłi(lriorttwo.? To ,;drowr i nonno.lM, 
ŻI! k!Oł mun no teJ OJlffOC11 placotw;I 
slrorić, o wlakiwie z11ik<lt mnie; n,z 
mm. Poslulu,x pTlll}(JĆ łtlstrm. bo Jeff 

~~llk,JA~':w~==·Pf'ZJI 

~de=:!:~w=:=: 
dni 1nUJ1m11 .skortn;lownł oblicunia pun­
ktowe. Najw(ttnie;nt, ttbv zacłwwoć 
wlaJciwerelac;irmlfdz11W11dziatami. 

GIOII z sali: Po co Ili~ dodatków) 
Naechl>fdne!}fdnoploca. 

Jerzy Markowicx: Klo Zf'l!Zllgnujt l 

~!~~~°:kFwfn':a~ 
gru,pach zowodOWllch, a 00 nQ.IZJjch 
wo.rai 

Zaczyna się p~ta fCKlrina obrad. Opinie 
corazbardziejsięróznieu.i11.0zieleniep,H.'­
niędzy wzaklad:i:iecxyN?drinic pt 
zawsze spraw11 kont.rowen.YJ""· Najlepiej 
zarabiĄi4cy511zautrzymamemstatusquo, 

boanuż1tr1c11.Ktośjednakwkońcumu.si 
zadecydować:nalezycisię \OO,anie200 
punktów. Niezadowoleni bę,d11 wi,:c za. 

:.~o::.~/:t;:1:::~ó!°m;.~r:; 
kaidy ma jednakowy żol4dek~ 

Wyjaśnienia dyrektora 

Dobrze działa agenda gorlickiego 
SlMP ośrOOek rzeczoznawstwa I postę-

~~-~~~';;18f!~~~~b%nt;i~!,n~j 'rJ;: 
rzy Laszczak. Niedawno OObylo się w 
Gorlicach posiedzenie ZarUłdu Głównego 
SIMP z udziałem przewodniez4ceg0Alek­
sandra Kopcia i sekreurza generalnego 
Naczelnej Orgamuiąi Teehniczncj, Kazi­
mierza Wawrzyniaka. Podcus posiedze­
nia Złotą Honorow4 Odznaką SIMP ude­
korowanoutandar „Gliruh" (za.kladJe$1 
zbiorowym członkiem teJ organizacji)o 
raz dyrektora Fabryki, Czesława Cbmu-

"· 
W konkursie Oddziału Wojewódzkiego 

NOT na na.ilepsre kolo w Nowoąde<:k1em 
I miejsce przypadło ogniwu r,i~ ~ w Gorh 
cachgrupu.iącym nauczyc1ehimstru~10 
rów uwOOu szkoły przyzakladoweJ, Il 
miejsce kolunr2pnyZakladZJeMeta­
lurgicznym „Ghnika", kierowanym przez 
ll'Chnolop Lesława Kuka.. Warto dodać, 

~ ~~~l=~:~~~t~~~~fu~~~:~41~~ 
kola SIMP (prezesuje mu inz. Wiesław 
Kodowskl) przy zakładzie „POLMO" w 
Gorlicach. Prawił' wszystklt' konkursowe 
laury znalazły się więc w rękach gorl i-

Kolumnę „Głos Glinika" 
redaguje 

JERZYl.E$NIAK 
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~:~fti!~fi~~~~~:~~~~f,1~r;~~;~i~ł:W~i~0~ 
w:eyc,e 80%. cena wywoławeza-1.199800,--;'zl, 

Przelarg odbfdzll 11ę 7 XII 1988 r o god,:. 1 O w budyoku ZSR w Hańczowe,. W raz,e 

"4,°~\~~::'~~ •;~:~~~~u~~~·:~'ri~%~~ .;..,~.~~ d::~/ŻsR 
w Hańczo~ najpóJ:me1 w dniu przaU11gu. Autobus mozna oglądać na 1&1en11 szkoły od 
1){11 1988 ,. w godunach 10-14 

aln~h1~:fo!'~':~.::=~~~iema przeiarpu bez obowiązku p0dama0przyczyn :.~~~~~ 

Gospodantwo Lńno- Rolna MiHta i Gminy Piwniczna w Piwnlcznej-KON­
rzyskach, oglHza. ża W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANICZONEGQ aprzeda 
ko ark nut puj~a· marki : 

878nr ,e,estracv:invNSA002 N Rok 

Przed\i,biontwo Produkcyj1'1o•Uslugow1 
.. ARCHIBUO" S.A. 

jednos~kJz\~·~J·e~te'tE~iA"ion,j 
doreahzaq11eszcz1wroku 1988 

ouunalatanas1ępn1wzakres11 
e WIEL0BRAN20WE PROJEKTOWANIE OBIEKTÓW: 

- spo,towyeh 
- sluzbyzdrow1a 
- ochrony środowiska = ::1t;r~~~~u~downK:tw1 wie1sk1ego 

- handlowo-usługowych 
- tu,ystycworekreacv1nych 
- budownictwa komunalnego 

e INWENTARVZACJE BUDOWLANE 
e KOSZTORYSOWANIE ROBOT OG0LNO-BU00WLANYCH 
e EKSPERTYZY, DORADZTWO, RZECZOZNAWSTWO: budowlane 

~n·;~c!~1i!·~~1.:8!;~~:;:rur9·~~1~~1~tubi:1u:~,~tw~ 
Leśno-Rolnego w P,wmcznej-KOSllrzyskach. • 

- konstrukcyJne 
- ekonomiczne10,gan1zacv1ne 
ZgłOIZfln1a i mlo,maqe- tel 66-94-31 
Korespondenc111 - 30-955 Kraków 14 skr. pocn 36 K-9531 

Zastrzega $lę prawo dowoloego wyboru ofefen\ł lub un,-azn,enie przetargu bez 
obowiązku PO(lama przyczyny 

~::1:226dó~~~~i::~1~G0.:'iiOGRi:N~Z0:1ln°a~~!i~t ul . Wyspiań- ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
-Nmochodu Żuk typ A-11B III podwo11a 229621. nr sdmlta 926531. rok produkq1 • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • 

~::~:l-Ei~~~~~';A~oV!r:::·2~k299rok produkc111975. iuzvcie60%. : . , ZIEMOWIT·· 

Pr.re1;;g~bod1ies1,wdmuJOXlogod1. 11 • Sarnochódmoznaoglądaćwdmupuetargu • NAJf~~:1~~Aw~:t~~:~n~~~S!~/ci~h-:-l:~;1~~~~ZNA 
~!i°?:?w wysokok, 10% ceny wywoławcze, nalezy wpłacić w k11511 P-stwa w dmu • ul Poko1u 4 tel 277 042 wewn 56 53-54 
przetargudogodz.10'" • 

~~~!~~=~~;~abl:~~~~~n11~1 ~~/W:a~a~~:;,.za~~r.r~it~~ • 
-wsiego przetargu, li przetarg odt)odue s~ za dwa tY11odn1e o teJ same, godz1n,e . • 

~!R'8~w:1lM;'~~:1~;~~fGó~~~~::a~~!!~:::::., ~~~::,~~!~~t : 
-combi, n, podwozia 44921. 111 s,lmka 823801, rok prod 1984, stopień zuzyc,11 65%, ceniil 
wywoławcza 486 500.-zl • 
Pr.ret11rgodbędz1es1ęwdn1u 28 listopada 1988,. ogod: 10-w św1e1hcy OS Ml w Nowym • 
Sąc:u ul Rybacka 1 
Samochód oglądać mowa w godz. od 12"" do 14• na trzy dm przed paeta,g,em • 

:~~::1~:,~;~e;I: ~~ =~ar~ !:~~t:::e:~;~ui 1;;~:=~~1:~r~:!:i1t~ • 
I przetargu, li J)rleta,g odbędz,e s,ę po upływie 2-ch tygodn, od daty I prieta,gu w m1e1scu • 
1 godume ustalonym dla I J)rletaigu • 
Zastrzega sit ptawo umewazmema przeta,gu bez obowiązku pod11m11 p.zyczyn" 

CZEKA NA CIEBIE 
PRZYJMUJE STALE 

m ę z cz v z n w w,eku od 18 do 40 lat pracy pod z1em 1ą 
Priyimowanym gwarantu1e 

a1rakcv1newyna91odzen,e 
speqalne wynagrodtenie z Kany Górn,ka 
dodatek stab1h1acy1nv dla podc1m111ących po rai p,e,w~y pracę pod z,ermą 
dodatck,ozląkowy 
dcpu1Jt wf,)91owy w wymiarze 8 wn roczn,e dla pra(Cowmkow utrzy111u1ących • 
rodzone , samo1nvch prowadzących własne gospodarstwo domowe 
nag,odv,ocznetzw 13, 14pens,aoraznag,odęllysku 

~:g;~~ ~"~::~:-!.~:rr~gś.cztjO'~ś°:ó° ;;v,n~r~l;r~·~y • 

ODDZIAŁ WOJEWÓDZKI :!~~:~?k1!,.~~~i:k:a;!ri~~e_~:~,;:~a;~er:1gg'l~~~' lOOOOO zl dta 
PAŃSTWOWEGO ZAKŁADU UBEZPIEClEl'il Polyclka umamna Jest po p1cc,u latach 111cnaganne1 prilCy 

w Nowym Sączu. ::i~%~1ą~~~aP~~~~.:!7~8na~t:0~:.~~1h )~~l:~hd~~~~1~~~~~~~ : 

h~;~::111. ze w okresie od 1 XI · do 31 Xll 1988 r -przv1mować będz,e ~~f,~~~~~~a~1:j,;,~:!;,c~;•eknir~~e1:~!%trmkladowych o,:z • 
na sezonowych l ikwidatorów szkód - w uprawach wlechnokumdlapracwJącvch • 
ro I ny c h mo~hwośt prze1ś.c1a na enwy1 urc 1uz po 25 lai ach pracy pod 1,enHą bez wzglCdu • 

Kandydaci pow,nn, odpowiadał nas1ępu1ącvm warunkom ~;=!,nikom u.m,cJscow;m za))Cwmamy zakwaterowanie w [)()mu Górnika 
posiadać ukończone wyks.ztalceni11 średme. na1!ep111j rolnicze. l tym ze na kur,y • 1 calodziennvm wyzyw,emem ze znauną dopła tą prtez zakl,ld 

:edc::~~Ph 11~~:;~':Jii ~crsR~~Je~::~!~~ąk:.~~_'..:~,:v!:i~:~ • :~~;;~~ 0:y~:~~~u w ośrodku wezasowym i kolonijnym nad mor2em. • 

~:::~=n~dbi:c:ac": l~~~~ow~t::t ~~~t~11~n=~~~ ~:!~ '.'~~:na~ : ;;~!~;:1~~~~~!~11~n~i,~f:~•,:zał~~:~e~~:a~':1:~;i1~~!1 ~;:;;z~r~~k,B11~i:~ : 
re,k.QJmit uczc1wośc1 1 sohdnośc1 Domków Jednorodzmnych które udnela pomocy or9anozacv1ne1 , ma1e11a!owo 

~'Zj~1::~i,:11t~~!":;~~=•~o :~~i:;;i:~~:v~c,:=~.c;,:!re::!.}!~~ : Cżt.łó~EK' iR~(śZYE~~: oar~t;:~/fE~ młodym górnikom k01)alfll 
twanowosąrdeck1ego - bezplatniedz,alkębudowlaną 
~~l!,)i:.:!: wwc:=I i~~~i,,;..o~ z::: ~~~1~!~,r~llliil (W'(IYWienie. • ~~~! W wysokości (i(l() tysięcy złotych Z zakładowego funduuu m1eszkan,o • 

Szczeg,ólowych 111IO<m11CJ1 dotyczących wa,unków Ofał wynagroszenia za pracę _ kreoyt bankowy umarzany w 60% dla pracowników dołowych 
udziela Oddział Woiewódzk, PZU Nowy Sącz Ale111 Wolriośc1 16·pokói 303 111 P· spłatc ouw1ek 1 1yiulu zac,ągn 1ę1e<;io kied'(lu bankowego 
-telelonm236-12 -o,azlnSJ)ftktoratyterenowePZU - Go,hceul Ko,czaka2-Lima- • Prly Kopalni ,stn,eie takie ZasadmcLa Sikała Górn,cla która przy1mu1e młodllel • 
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PIĄTEK-U XI 
PROGRAM I 

8.35 „Dom•c.or" 
8.50 ,.Domowe przedszkole'" 
9.15 DT wiadomości 
9.25 DT reformagospoda.n:za 
9.40 „Poi:ernanle ces;,rty" 

film fab.prod.poi. 
16.00 Pro,r1mdnial DT 
16.05 „Mieszk1ć" 
16.25 „Rambit"' teleturniej 
16.50 „OkienkoP,nkracego" 
17.15Teleexpress 
17.30 ,.Ze sztuk, n• ty" 
17.50 .,Drofldoniepadlf'glości"' 

cz.I filmdok. 
18.50 Dobranoc 
111.00 „IO minut" 
1910„Montorrt4dowy·· 
19.JODZlf'nmk 
20.00 ,,Jull"o, pojutrze, 

tydzień'" 
20.05„Pożepauie«N.n.y"­

nlm t•buluny prod. 
polslr.ltJ 

21.25 ,.Czas" 
21.55 ,,JeszczePol1kaniezgmę­

la" XXV Fesllwal Pio­
senki Pol1ktej Opole'88 

22.45 OT koment.ane 
PROGRAM li 

17.25Jęiykangielski(34J 
17.55 PrOjj"ramdnia 
18.00 Kronika 
18.30 Program muzyczny 
19.00 ,.Ze wszystkich stron"' 

magazyn reporterów 
19.30 Koncert 1ymfomczny 

WOS PRiTV w Katowicach 
W.JO „Antyczny świat prof. 

Krawczuka" 
21.10 „Dalekieabhskie" 
21.30 Panorama dnia 
Zl.45 Filmy Fadulro Felllnlf'­

JG"Rzym" 
23.35 Komentandnla 

SOBOTA - 12 XI 
PROi,RAM I 

8.00 „Tydzif'ńnadualce'" 
8.20 „Na zdrowie" 
8.55 Programdma 
9.00 .. Drops" 

10.30 OT wiadomości 
10.40 ,.Stare,nowe,najnowne·· 
11.00 „Magazyn lotniczy" 
LI.JO Telewizyjny koncert ży . 

czeń 
12.00„Wędrówkidalekie ibhs­

kie" 
12.50 Telewizyjny teatr prozy 

,.w~:';okófn1lowski 
14.50 „Pif'prziwaniha" .,Nie­

znany kraj trzy dni 
u Apaczów" 

15.30 Komedie... komedie ... 
komedie „Przygoda n.a 
Mariensztacie" 

17.05 Losowanie Dui:e,0Lotk1 
17.15 Teleexpress 
17.30 „Drogi do niepodległości" 

cz.2 filmdok. 
18.30 „Bulik" 
19.00 Dobranoc 
19.10 ,:Z.kame~wiród~~t" 
19.30 Dz,ennik 
20.00,.Jutro, pojutrze,za ty. 

· dzień" 
21U5 „Rój" fflm prod. USA 

~ 
~ 

21.55 „Tydz,er!wpolityce" 
22.05 . .Szetęśc1erusię u.śmie­

ch1" 
22.50TelewizyJnyprzegląd spor­

towy 
23.10 DT wiadomości 
ZJ.20 Kino wnsarjl „Pollrja 

pl'0$1 o pomoc" flhn 
fab.prod.wloslr.lej 

0.50Jutrowprogramte 

PROGRAM 11 
14.55 Powitanie 
15.00„Monsun.który me nad· 

1zedl"(l) l\lmdok. 

lH! ~;~:;:~i~~;~!~i~ .. 
fi.Im do)(. 

!6.2S „Coto_iesttv.sall" 
16.3$ . .lnw•zjarobotów" film 

dok. 
17.00 „Komedia po polsku" 
17.50 Pol1k1 Kronika Filmowa 
18.00 Kronika 
\8.30 Godzina z Bogusławem 

Lind~ 
19.30 „żeglow1$k0'88" 
20.00 „Opowiekiosymfonil" 
21.30 P1nor1m1dnia 
21.45 Gość „Dwójki" 
21.55 „PlolrWlellr.l"tł) 
22.40 Komentan:dma 

NIEDZlELA - 13 XI 

PROGRAM I 
7.15 Program',łnia 
7.20 „Wnechn•c• rodziny wiej-

skiej"' 
7.45 „Po,-ospodarsku" 
8.15 •• Tydzier!" 
9.00 „Teleranek" 

10.30 DT wiadomości 
10.35 „W królestwie owadów" 

02·0Sl.) 
\l.2S „Kr..;umiastem" 
11.55 ,,złotaTuki11'87" 
12.10 .. Leksykon polskiej mu­

zyki rozrywkowej" 
12.50 Teatr młodego widza 

.. Polakówwizerunkiwla. 
sne, czyh milo być Pola· 
kiem" 

13.35 Telewizyjny kon,x,rt zy. ,u, 
14.25 "Morze" 
14.45 .,MatekSlerookizaprasza" 
15.10 „w kamiennym kręgu" 

(38139) serial 
n.15 Teleexpress 
17.30 „Gdzie 54 taśmy z tam­

tych lat" 
18.10 „Od Picadora do Z..lesz. 

czyk" 
18.40 „Antena" 
19.00 Wiecxorynka 
19.30 Dziennik 
20.00,.Jutro, pojutne, zaty• 

dzień" 
20.05 „Królewskie sny" (21 -

wrial TP 
21.15 „7dninaświecie" :n~ ~bo~~~::~~z,~a ostro. 

22.55 fNh''w:~::1m~i 
.,.. PROGRAM li 
11.15 „Priea:l,d tygodnia" (dla 

nieslysących) 
9.50 Film dla niesłysz.icych 

.,KróleW$kiesny"(2) 

11.00 „Peryskop" 
11.30 Lokalny koncert życzeń 
11.55,.Jutroponiedz,alek" 
12.15 Powitanie 
12.20Klno famlUjue - ,,Pod-

nlebnydłwlc"lł) 
12.45,.IOOpytańdo ... " 
13.15 „Klejnoty kultury" 
14.00 „Odyseja Cousteau" (10) 
15.00 „Will!TL$ka rewizyta" 

reportu 
15.45 .,Być tul.aj" gawęda 

prof. Wiktor~Zm1 
16.00Wokólgórsk,chschronisk 
16.25 „Kino,Oko" 
17.15,.Aktualnościkulturalne" 
17.30 „Blizejśw111a" 
19.00 „WywilldylrenyDziedzic" 
19.30 „Galerla37m,lionów" 
20.00 Studio sport 
21.00 „KobietyXX,lecia" 
21.30 P1noramadni1 
2U5„Serttcórxystejlr.~lny" 

- wrlal 
22.35 Komentandnia 

PONIEDZIALEK- 14 XI 

PROGRAM I 
16.20 Program dma , OT 
16.25 „Luz" program nasto-

latków 
17.15 Teleexpreu 
17.30 „Prosty ,-chunek'" 
17.40 „Echa stadionów" 
18.30 .. Laboratorium" 
18.50 Dobranoc 
19.00 „IOmmut" 
19.10 „Telespotkania" 
19.30 Dzienmk 
20.00,,Jutro, pojutrze, za IY· 

dzień" 
20.05 Teatrtelewltjl Gabrif'­

la7,apolslr.a -.. T•mteu" 
21.50 „Spory" progr8m pub· 

licystyczny 
22.20 Międzynarodowe spotka· 

nia wokalistów juzo. 
wych Z..mość'88 

22.35 Rozmyślania proresora 
Mariana Stępnia 

22.45 DT komenurze 
23.05Językniemiecki(4) 

PROGRAM li 
17.2SJęzykniemieclu(4) 
11.55 Program dnia 
18.00Kromka 
18.30 Anten.a ,.2"' na najbhis.zy 

tyd1.ień 
18.45 ,.Ojczyzna polszczyzna" 
19.00 Galeneśw11ta „Skarby 

m0$k1ewskiego Kremla"' 

19.30 '..~yciemuzyczne" 
20.00 .,Wyprawa na Czerwone 

Bagno" reportaż 
20.30 Rozmowy o cierpieniu 
20.45 .. 011ądżmysami" 
21.30 Panorama dnia 
21.45 „Grace Kelly amery­

kaóska lulętna" nim 
prod.USA 

22.45 Komentarz dnia 

PROGRAM I 
8.35 „Domator" 
8.50 „Domowe przedszkole" 
9.15 OT wiadomości 
9.2S DT reforrnagospod•n'Zł 
9.40 ,.Ballada 0JanW1zku" (2) 

„w pogoni za kwialem 
zycia" 

10.35 „Domator" 
16.00 Program dnia i OT 
16.05 „Gazeta rolnicza" 
16.25 „Tik.Tak" 
16.50 Kino „Tik Taka" .. Cu·' 

downa podróż"(5) 
17.15 TeleexprtS$ 
17.30 „Puygody prywatnego 

detektywa Kameriego" 
(3) serial 

18.10 „Klinika zdrowego czlo· 
wieka" 

18.50 Oobnnoc 
19.00„IOminut"' 
19.10 Program publicynyczny 
19.30 Dziennik 
20.00,.Jutro, pojutrze, za ty · 

dzień" 
20.05 „Ballada o Januszku" 

(2)- ,,W poconl u kwia­
tem tył'ia" mm prod. 
poi. 

21.00 Konferencja prasowa rze. 
czmkarządu 

21.25 „Rock scena" Zsuzsa 
Koncz recital 

22.05 „Zaws1.epo21-szej"' 
22.45 OT komentarze 
23.05Językangielsk,(4) 

PROGRAM li 
17.25Językangielskit4) 
17.55 Progr•mdma 
18.00 Kronikill 
18.30 „Wiekmepewności"(S) 

,.Lenin,wtelkirozpad"' 
19.30 Studio sport 
20.00 „Non stop kolor" 
20.50 . .z ziemi ob,x,j ... " film 

dok 
21.30 Panoram1dma 
21.45 Non stop kolor „Żywa 

legenda" 
23.15 Komentan:dnia 

ŚR0DA-16XI 

PROGRAM I 
8.3!1 „Domator" 
8.50 „Domowe przedszkole" 
9.15 OT w11domości 
925 „Wskrie,zon1 kop.alma" 

filmfab.prod.radt. 
10.50 „Domator" 
15,50 Program dnia i OT 
15.55 LosowanieExpre,,Lotka 

i Super Lotka 
16.05 „Bariery'' 
16.25 „ScenaTDC" 
16.50 „CQ)ak" teleturnieJ 
17.15 Teleexpress 
17.30 „Spojrzenia" program 

publicystyczny 
18.00 „Chwilezpiosenk, .. 

Wśród chloooów szkól oodstawo• 
wych triumfował zespól SP,2 pokonu. 
j,c SP·8 22 ; 17. SP,14 30 : 3 i SP· 
·928:9.~ruzynaz„dwójki"wysl.llpila 
w składzie: Grvcorx Nowalr., Dawid 

~:!r:=·kI0~: rr!~~1:.0~:! 
li.aa D.11brvwslr.i, Lnzelr. Gróclek, Ro, 
bert Mucha, Ro~n PołoJDSkJ. Opie­
kun Zbl.rnlew Popko. 

18.20 „DawmejniiwC"tOraj" 
18.50 Dobranoc 
19.00 „IO minut" 
19.10 „Gr•omilion" 
19.30 Dzienmk 
20.00 . .Jutro. pojutrze, za ty 

dzień" 
'!0.05 „Anna" fllmf1b.prod. 

21.40 ~Jf~:~~:;;::.~o:!!; .. 
22.10 „Telewizyjny Jnform.ior 

Wydawniczy"' 
22.30 ,,Situk1sprawiedliw0iki'' 
22.45 OT komentarze 
23.05Językrosyjski(S) 

PROGRAM li 
17.2SJęzykrosyJski(5) 
17.55 Program dnia 
18.00 Kromka 
18.30 „997" wydanie specjał 

19.00 ProgTampubhcy,tykikul 
turatnej 

19.30 „Angola wczoraJ i dziś" 
program dok. 

20.00 ,}N[" wydaniespeCJalne 
20.15 „Nie tylko muzyka" 
21.1)5 „997" wydanie speqalne 
21.30 Panorama dnia 
21.45 .. Telew,zj1noc," 
22.30 Komentarz dnia 

CZWARTEK 17 XI 
PROGRAM I 

8.35 „Domator" 
8.50 „Domowe przedszkole'" 
9.15 OT w11domośc1 
9.25 .. Skaza"(2) &erial prod 

francuskiej 
10.20 „Domator" 
16.20 Program dma , OT 
16.25 „Kwant"' 
17.15 Teleexpress 
17.30 WoJskowyprogrampubl,. 

cystyczny 
17.55 .. Rcportai: z przeszłości" 
18.20 „Sonda" 
18.50 Dobranoc 
19.00 „IO minut" 
19.10 „Teru" 
19.30 Dziennik 
20.00 . .Jutro. poJutn.e. za ty 

dzień" 
20.05 „Skaza"421 ~rial prod. 

francuskiej 
21.05 .. Pegu" 
21.55 „Prezydenci"' Abraham 

Lmcoln 
22.25 .,Ch,,.•ilaz piosenkf' 
22.40 OT komenUlrzc 
23.00Językfrancusk,(5) 

PROGRAM li 
16.55Językfrancuski(5J 

17.25 Program dnia 
17.30 „Rodzice i dzieci" 
18.00 Kromka 
18.30 „Muppet show. czyli re 

wi„gwi„zd" 
19.00 „Prezcntltjc,prowokacye, 

pyl-Inia" 
19.30„P\lls" 
20.00 „Nie zyluję niczego" 

wspomnienie o Lidu z.a 
mkow 

20.35 „śp,ewaćJau" 

~::: p~~~~;:,r~::erów"' 
21.45 Studio teatr•lne „Dwój­

ki" Ingmar Berrmau 
- ,.Popr6ble" 

23.00 Komentartdn•• 

Sport szkolny· Uczniowie z „budowlanki" pokonali 
kolejno: I LO 24 : 16. Technikum Kole· 
jowe25:7.ZSE,MJ2: 19,llLOJO: 17i 
ZSSam. 23 : 15. Oto skład zwycięskiej 
ekipy: GrxerorxMucba, Piotr Dud­
aylr., Krxya:tof Górowslr.l, Tomasz 
Goll'lultt, Grxecorx Gałęłniak, Grxe­
rorx Glenlec, Artur GórskJ, AndneJ 
PlernaC11ylr., Jao W.11torayk, Sławo­
mir Boraca i Jacelr. KorxemslLl. '!':~­
ner Władysław Mendo!!.. 

W szczypiorniaka graj' tak ze w Ra· 
btt. W turm~u o mllitrzostwo Międty, 
s~kolnego Ośrodka Sportowego zwy­
c,ęl)'.ły uczenmce SP Osielec po wy· 
gr1mu z SP,1 Spytkowice JO: O i SP· 
·\ Rabka 7 : I oraz ucuuowie SP. 

rxata Gondek (SP,13), J. Matronata 
Salamon(SSL); 1000m I. An111Da­
dał, 1. Wioletta Aleksander (obie 
SSL), J. Ewa Mlen1cka (SP· I); szlafe· 
ta 4 razy 100 m I. SSL, 2. SP-19, 
J. SP-3; skok w dal I. Agata No­
walr., 2. Marxe111 Sobcuk (SSL). J. 
Anna Gołębiowska (SP·l9); kula I. 
BeataKa~sllUlr.a(SP-1),1. Marxeua 
Ziębowie,: (SP-3), J. Re1111.a Warxe­
cba (SSL); Olitczep I, M1rxena Stu• 
denck1, 1. Uruula Tomasi.air. (obie 
SP-19), J. M•rvna 7..elek (SSL). 

Chlopey 

Plllr.!!. notua 

W!'.nalemistrzostwszkólpod.,tawo-

~:j~fok~:~:~,:f~ ~:~~~u~ 
SP-I Lubień,klórzywygr11i z SP Raba 
Wyżna I :OiSP-2łtabka2:0. W meczu 
o dr~e miejsce zawodnicy i Raby 
WyinejwygralizkolegamtzJordanO· 
wal:0. 

Pitka ręeana 

Z mistrzostw Nowego ~cza: wśród 
chłopców szkól średnich zwyciętyl• 
drużyna Zespołu Szkól Budowlanych. 

~a~ha~:!~~ is~,:.6'm~~~?:k~?.: 

W rywalizatji dziewcąt najlepiej 
wypadły uczennice I LO. pokonuj,c w 
ftnale drui:ynę Zespołu Szkól Ekono· 

$~ó?G~~~n~~f!~c~1 J :i~~ 
natwiska triumfatorek: Dorota Tłvs­
toebowsk.a, Acata Boeh.nlarx, Anna 
Górslr.a, Aplf'Uka Olen.laea. Afnlf'­
salr.a GollAslr.a, Bern.1detl.a Rsymek, 
Ew-1 Sarota, Urnvla Stolr.lou., Kata­
rxy111 Potenlec, Hall111 Klimek, Bea· 
I.a Noul i Beata Walter. Opiekunka 
Krysty111 Ko&arba. 

j~~J'::~:t:~~:{r~;~[ ~~!l~s:i~-z SP 

Lekkoatletyka 

Oto.wynikimiatrtostwszkólpod.,t1-
wowych ~owego Siicza roze1ranych 
n1stadiome „Sandeą1": 

Dliewczęta 

100m I. Matcorxa&aGroó,2. u. 
rsxula Warxec:ba (obie SSL), 3. Ma· 
neoaK._.(SP.J9J;300m I. Ura:v­
La Waraecba, 2. Marvua Góra Cobie 
SSL).J. Be1taKarul6ska(SP•IJ;600 
m I. Joan111 Loncb CSP·3J, Male• 

100 m I. Krxysztof Kozlowslr.l 
(SSLJ, 2. Prwmyslaw Kluj (SP-<1). · 
3. Martin Golonka (SSLJ; 300 m 
I. Marcin Golonka (SSL). 2. flotr 
Rollr.a (SP-Il, 3. Tomau Lebda (SP· 
·19);1000m I. GrvcorxPtak(SSL). 
1. Kn;ysztof Olehawa (SP·3), 3. Le­
aek Aucvstynowlca (SP·l3): 2000 m 
I. J1N"k Chowłnlec (SSL). !. Grze. 
ron Nowalr. (SP·2), 3. !!'..arłusz Mlkul­
•IIJ (SP,8); sibfćta 4 razy 100 m 
1. SSL, 2. SP,8. 3. SP·3: skok w 
dal I. Krxyutef Sławian. (SP-8), 
2. Robc,rt lbjduc• (SP,3J. 3. Prxe­
my.taw Kluj (SP-4): kula I. Seba• 
lian Kou.k (SP·19). 2. Marek Wolak 
(SP·4), 3. Artur Kalla: (SP-8); o. 
szczep I. Jact"k ŻuehowlCI (SSL). 
2. Jalr.ub Kum (SP-4), 3. Grucon 
Paact"n.(SP-3). 



Wybrzeteholenderskiezostalona 
dtu,oki 30 kilometrów urtieayszczo­
ne ro1>4 naJ\ow,.Około IO ton wylał 
prawdopodobnie do morza nie riden• 

~:::i~:ón.!'.·. ~::i:e.!''!b~z1\~ 
sit .w lepkiej cieczy istraciłomozli· 
wośc latania. 
Naape\urzęduochronyśrodowiska 

l.jfłosily sit setki ochotników. Rozpo­
CZ\'łowielkiemyciezebranychptaków 
metodami opraoowanymi przy po­
przedruchtakichwypadkach.Oczeku­
je sit, ze przynajmniej polowa około 
IOtys.mewprzezyJewypadekiwróci 
do!drowia 

Sio i n 

Milionów lat ootrzebowala natur• 
dla przemiany substancji organicz. 
nychwzloiaropyna!t.owej.Pru-dsta· 
wicie le brytyjskiej firmy MAN-OlL <>­
świadczy_li, te proces ten mo«ll prze· 
prowadzić w s:iuu kilku minut, przy 
działaniu wysokej temperatury i ci.ś 
nienia. M11erialem wy.)SCiowym moi( 
być słoma. odpady przcmy&lu spoty' 
ki:::!:.oraz 1.1.lamy z oczynczalni 

Zpr.i;y~niemoinaJednłkkon· 
kurować pod względem ko.ulów pro­
duk<:ji. Słomaniłny napęd wypada 
zby(droco. 

St, jku· 

KupcyłteTl5cyzastr-.ikowali,pome· 

wai władze miejskie chciały ich pozba· 
wić tradycyjnej południowej .iesty. 
Sklepy ą bowiem zwyc~wo urny. 
kane w porze upałów i otwierane po· 
nownie póinym popoludmem. Oby· 
cuju tego skrupul11nie przestrzega 
sittakuwti,:riie. 
WladzemieJskiechclllozm1enlćze 

względu na zbytduzy_ruch 1111moch~­
dowy i utruwa~ie miasta _spalinami. 
Oblicwno,zedzitkite.Jzm1an1eprze· 
stanie1itkręcićpom1eście25tysi('C)' 
wozów. 

Przylep· •ma antena 

JapoTlska firma HITACHI wyprodu 
kowala anten(' pokojow,i dla radia i 
telew1i,i1,któraspelnian1Jwyzs.>:ewy. 

~~:n;~z:t~~~mut:~in~b:. 
biorczemontowanenadachachbudyn 
ków. 

Anten• JCSt zrobiona z foli, samo· 
przylepnej z nadrukowan;i we wnt· 
\rzu struktur11 przewodów alumm,o· 
wych. Ma ur~dzeme do precrzyJnego 
stroJema.MowaJ14przylep1acdościa 
nylubsuf11u 

G.LCNN l>UNcĄN 

POZIOMO: IJ puma, 5) rodzaj kilofa,8) rozległy lagodny, trawi.asty stok górski, 
9) 10bótka, 10) zajście, wypadek, li ) diabeł, szatan, 12) linia l11cqca na mapie 
g('Ołfl"łflcznejmiej,ca,wktórychodchylenieit;lymagnetycznej równejestzeru, 
UJ imię filmowego bohatera, 18) pożywienie. pokarm. 21) konkurencja narciar·s· 
ka, 24) li! płynny, 26) stary zrujnowany budynek, 27) zawilec, 28) d rapietna 
jaszczurka, 29) bohater11wo, "'"aleczność, m,:stwo. 30) instrument strunowy, 

PIOSOWO: l)lalka. marionetka, 2) lekki kawaleria,3)w krystianii: odci11ienie 
1ylów nart przez znaczne wychylenie sit do przodu z równoczesnym poderwl· 
niem ich nadśnieg.4Jkawal skóry,5)przew lekly niezytnou.6)grupaos6b 

wzajemnie popieraj11cych sit, 7) o.iciec (kara, 13) produkt pszczeli, 14) raza 
księiyca. 16) n.;dlut..za rzeki na Ziemi, 17) np. magiczne. 18) pow,tnie, bez 
iartu.n.aprawdę.19Jnieuczciwe,0$zukaTlczeprzed5ięwzięcie,20Jroślin1ozdob­

na.21)gwaramiejska.22Jftmkcjonariuszpoli<:jitajnej,23)jadl~nia~k6w,25) 
nic. 

Rozwi11zani1 prosimy przysyłać do dnia 18 listopada br. 

Rozwląunle krzyi.6wkl nr łl 

POZIOMO: l ) domena, 5) Dakota, 8) 
kiesa.9Jlepiec, 10Jlament, ll)Janki, 
12) rywale, I~) absynt. 18) asumpt. 21) 
psotka,24)etola,26)gawron,27)swat· 
kł,28)impet,29)niuans,30)apatia. 

PIONOWO: I) dolar, 2) ekipa, 31 
akc.,e.4)neon,5)dalia,6Jkumys.7) 
astat, 13)yes, 14)1ep, !6)btJ, 17)NlK, 
18) argon, 19) marka, 20) tenis, 21) 

pasta,22)0rłwa,23)anawa,25)ospa. 

Za prawidłowe rozw~unie krzytó­
wki nr 41, w wyniku losowania nagro­
dy otrzymuj11: Marla KOIObucka z z.. 
kopanego, i EmUla Prydo.11 z Nowegc 
Sllcza. 

Nagrody ksi1tżkowe prześlemy po-
czlll. • 

BAKAN: teraz zajmuj sit ty lko 
tym, oojest twoim powołaniem, co 
chcesz, lubisz robić możesz za. 
prezentowłćwszystkleswojezale­
tywpełnymblaslt.u. 

BYK: dokonaj rozpoznania, ko-

2~:Etit~.:~ti~:~; 
padku nie daw-.i się prowdkow_ać 
dogw11ttownych reakcji. 

BLlZNIĘTA: wiele dobryeh i 
złychuee.tymoiesię!darzyć,tle 

~~e::'.!:'!f~arzr:~i:~J.·ni~h 
przyjaciół ubieg-.Jonich. 

RAK: nie sprawdzi się twój czar. 
ny obraz przyazlości :uniany w 

;c:~:~=~~~i,E~ 
nosisz sit tak sceptycznie. 

LEW: wszystko oo sit wydarey 
będzieprostymnastępstwemtwo­

jefo dotychcusowego postępowa­
nia dobrzewięcprzeanalizujio­
ceń włunezachowania, musisz wy­
cl41n11ć wnioski na nł,jbliu14 przy· 

"'""· 
PANNA.: burze UCZUClOWe je$j:• 

:P~::W~~~:· sa~r';~r~:z'!';. 
ciszyć1wojeemoc;iel)loteszdrialać 
sprawniej i spokojniej. 

W AGA: pojłwi,i się problemy 
materialne, których nie potrafisz 
rozwi11zywać nie wdawaj sit 
wię,cwiadneryzylr.owneprzedsię• 
wzięcia, może ktoś potrafi cię w 
tym wyręczyć? 

SKORPION; cały CZU b\"dzie do­
minowala two;a niespokojna natu• 
ra,upór,d11ieniedooeilllflię<:11 na· 
wet malorealnychcelów jeśliu· 
loiyszswojesprawyemoc.,onalne 
moieujednak ti.rdzo sprawnie run 
ktjonować. 

STRZiLEC: nie polraflsz być 
cierpliwy, opanowany, chłodny, a 
błd11 tocechyballW?cipotrzebne 

~~E!:;rt;~:t:~u:istt::~ 

nis~~~$~Pc~dśtt1:ó~:~~"::1 
ktoś bl1Jk1 wtedy mote dojśc do 
nowegoetapuwtwoimtyciu. 

WODNIK: niewiele uda ci 1it 
:uniemć, wszystko b!;dtie toczyło 
s,ę po staremu spróbuj .lednak 
zmUefćw tymurok,b!;dziecilat· 
wiejprzetnymaćtrudnyokres 

RYBY: będziesz w Clll,lłej rozter­
ce z,e<tnejstronymaszjuito,do 
czerod11żyleś.zdrugiejcigleciial 
tego,oostr,cilcł. 

żaglowałem. kiedy tylko czas m1 pozwalał. ale 
wkrótceokazalos1(',zel&lżnieJesttakdoskon.ala, 
Jlk mi się zrazu wydawało. Bez przerwy ('()$ si(' 
wnieJpsuloikosztynaprawrosly.Mimotozaglo· 
wiliśmy, czasem z mym synem Dougem, który 
wyrastał na prawdz,wegożeglarza. 

Cat"' zatonęła bardzo szybko. Jak przy spotkaniu 
z wielorybem. 

K1edy„TabbyCat""zatonęla.s,edz1alemn1trat· 

wie ralunkoweJ, miotaneJ przez fale. Wiedziałem 
dokladme. gdzie 11ę Ini1Jd1.Uę: 10 mil od brzegu 
1 około 15 mil od Sydney Myślałem tylko o tym, oo 
ludzieb\"d11mówih.Pcwnegoslonecznegodn.ial6dt 
Ma1t.aHendon51zatonflawskutekspotkamazpo· 
tęznymwielorybem 

Wieczór. Godzina szósta. SloTlce chowa się u 
horyzontem. Nie przypuszcza/em, ze b!;dę musiał 
spędzićnocnatr1t..,,·ie.kiedypostanowilemzatop1ć 
„Tabby Cat'". Bylem JUZ zm('Czony problemami 
z lodzi11. MóJ buchalter ucql m1 radzić sprzedame 
Jej. Wlaśme odkryłem małego robaczka, morskie 
ZYJlllko, które jak termity uwielbia drewno. Te 
robaczkiumieJSC(lw1lysięponizejhm1wodyidoko 
nywafyniebyw1/ychspustoszeTl.Dziurazadziur11. 
Walkaznimibylabeznadzutina.Wtymstanienikt 
niepokui;!!!:>ysit.abykupić,.TabbyCat".Wstanie, 
w Jakim znajdowała~,.- !ódi."ubezpi«azenie niew1e 
lebymidalo. 

Obudzi/em się rankiem. Zalała mme f1l1 słonej 
wody. Niedaleko mme przepływał spory frachto· · 
w1e<: plyn14cy do Sydney. Zabrano mme na pokład. 
Kiedy opowiedziałem oficerom o spotkaniu i wielo. 
rybem, zniedowierzaruem kiwah głowami. Z porno· 
Cli przysiedl mi maszynista. który zaczął opowia· 
dać, ze podczas ostatmej podróży. przed dwoma 
tygodmami widział mniej wię<:t"j w tym samym 
miejscustadow,elorybów 

Dostarczyli mme do Sydney. Poprosiłem. aby 
uwiadom1hmoJ11żonę,ietyj('.Niechci1lem.abysię 
mepokoil1moJ14dluii;4meobeenośc111 

Bylem zadowolony ... Tabby cu·· 1eta_l1 na dme. 
zeznaniemaszynistypozwohmi:l'YSllłPićdotowa· 
rzystwa ubezp1ecz~mow„go o odszkOdo·,.,•n.ie, móJ 
buchalterprzestametrućm1glowęstratłmi . Roze.irzałemS1('.ale az po horyzont nie widać by Io 

ani.lednego zq:la. Przez wiele godzm me spotkałem 
ż.adnegostatku.Naszct('ŚClemialemzesobl!kantJ 
;!'r z wodą. Była godzma 3.30 rano, poniedziałek 
Ulozyl~!ll 11ę wygodnie na tratwie i myślałem 
o dniu, w k1Jrym po ru p1erwny zobaczyłem 
.,Tabby Cat"'. Był to długi na 34 stopy katamaran. 
uproJektowany w Anchi I zbudowany w Nowej 
Zelandn. Mimo swyćh piętnastu lat była to dzielna 
zagłówka. Aby J4 kupić, musiałem uciągn14ć kre· 
dyt.amóJbuchalterzrz,:d1jl,zelepie;bylowłozyć 
tepieni11dzew rozbudowę mego przedsiębiorstwa. 

Przed lity p,;zeczyt.alem.. 1.e na pómoo:y wysp 
Galapagosw1eloryb1derzyl$1ęztrimaranemizato­
p1lgo. ~wnaang,ełskap,r1spędz1l1 ll7dnina 
tratwie ratunkowej. Wtedy doJrzal mój plan wyply­
nlłc:a na .,Tabby Cat" w ostatm reJs. 

Na pełnym morzu p00twieralem wuystkie molli­
we luki. D11ury które wyborowały robaki. miały 
dokonaćreszty.Zlbralemkanis1erzwodą.dubeltó· 
wkę, przes11d!em się na tr.iwę ratunkow4. ,,Tabby 

Mojatona.Barb,stalanan1brzezu.K1edystatek 
doplyn14l1.aczęlab1ecwnasZ11stront.Trzymal1za 

1"kę naSZll eóreczkt. Jil!y. Zacz;ilem machać do 
nich.ale Barbm1ala min\'.Jlkby('()Ssięstłlo. 

Gdzie,estDoug1 1.apytala Matt.gdziejest 
Doug:? On chciał zabawić się w ślepego pasażera 
i ukrył 11ę w „Tabby Cat" zamm wyplyruilcś. 
Patrzyła na mnie mewidącym wzrokiem. Wpiła się 
paznokc11mi w mojlł pit,rś i krzyczała Gdzie jest 
Do1.1i7Gdz1eJestnasz1yn7 
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